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Wychodzi codziennie o godzinie 4 po południu 
z wyjątkiem świat i niedziel.

Num er pojedyńezy kosztuje w miejscu 5 centów, 
pocztą 7 centów. — Biuro Iłedakcyi i A dm inistraeyi 
ulica W ałowa Nr. 29. — Listy należy frankować. — 
R eklam acje otwarte wolne od opłaty.

Prenum er 
siecznie 1 zf 

P r z e w  
m ują cało-
ezerwea, lub ^  ,
30 ct. Przew. dnik prenum erowany osobno kosztuje 4 zł.

m ierata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł., półrocznie 8 zł., kw artaln ie 4 zł., mi- 
. 35 et. W  miejsen "rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kw artalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł. 

. w o d n i k  n a u k o w y  i l i t e r a c k i ,  dodatek miesięczny do „ G a z e t y  L w o w s k i e j "  otrzy- 
i półroczni abonenci bezpłatnie jednakże ci tylko, którzy prenum eru ją  od ] stycznia do końca 
b od 1 iipca do końca grudnia, ćwierćroczni za i miesięczni za dopłatą, pierwsi 75 c t , drudzw

Jednorazowe inseraty  obliczają się po 7 centów 
kilkorazowe po 6 ct. od miejsca jednego wiersza.

Inseraty  przyjm ują w Austryi i Niemczech 
li wszystkie ageneye anonsow; we F rancy i w Paryżu 

wyłącznie ag en c ja  p. A d a m a ,  Garrefour d e la C ro is  
Bouge 2.

Zaproszenie do przedpłaty.

P rzedp ła ta  n a  „Gazetę Lw ow ską" 
wynosi całorocznie w miejscu (od 1 
stycznia do końca g rudn ia)  12 zł., 
pocztą 16 zł.: półrocznie (od 1 s ty 
cznia do końca czerw ca) w miejscu 6 
zł., pocztą 8 zł.; ówierćrocznie (od 1 
s tycznia  do końca  m arca)  w  miejscu 
3 zł., pocztą 4 zł.; miesięcznie (od 1 
do końca każdego m iesiąca) w  miejscu 
1 zł., pocztą 1 zł. 35 ct.

P renum era io row ie  cało- i pó łro 
czni (którzy p ren u m eru ją  od 1 s ty 
cznia do końca g rudn ia ,  lub od I s ty 
cznia do końca czerw ca) o trzym ują 
„Przew odnik  naukow y j l iteracki" do
datek miesięczny do „Gazety L w o w 
skiej" bezpłatn ie; ćwierćroczni zaś i 
miesięczni za dop ła tą :  p ierw si 75 ct., 
drudzy  30 ct. P rzew odn ik  p renum ero 
w an y  osobno kosztuje rocznie 4 zł., 
półrocznie 2 zł., ówierćrocznie 1 zł.

W  celu u sta len ia  n a M a d u  p ro s im y  
o w czesne n a d sy ła n ie  p re n u m e ra ty .

CZEŚC TJRZEDdWAL K,

Minister sprawiedliwości mianował ad- 
junkta  .ądowego Jana  F e t !  e r a  w Krakowie 
zastępcą prokuratora państwa w Krakowie.

W stadzie wołów stojacein w zakładzie 
kontuinaey.jnym w Kozac.zówce sprawdzono 
dnia 7 grudnia b r. wybuch ksiegosuszu.

Z tego powodu zakład wspomniony 
zamkniętym został, a z inneini stadami tam 
w obserwacj i będąeemi, postąpionem być ma 
według postanowień rozporządzenia ck. Mi
nisterstwa spraw wewnętrznych okólnikiem 
tutejszym z dnia 30 października r 1878 do 
L. 515261 ogłoszonego.

Ż c. k. Namiestnictwa.
We Lwowie dnia 13 grudnia 1878.

! CZEŚĆ SIEURZEDOWA
Lwów, 18 grudnia.

Chwila kry tyczna walki opozycji  
delegacyjnej z hr. A ndrassym  już m i
n ę ła ,  po czyjej stronie zostało zwy- 
cięztwo, na to odpowiada, lam ent dzien
ników", które z n ies trudzoną gorliw o
ścią codziennie grom y ciskały na mi
nistra  spraw7 zagranicznych . Hr. An- 
d im s y  bynajmniej nie wyzyskuje swo- 
jego zwycięztwa w sposób p rzykry  dla 
pokonanej opozycji . Odpowiada jej na  
każde wezwanie z świadomością, że 
je s t  m inistrem  odpowiedzialnym i że 
odpowiedzialność ta pociąga za sobą 
k o n s e k w e n c je , którym poddać się 
trzeba. Hr. Aridrassy pew nie byłby 
sie poddał konsekw encjom  klęski, 
więc w ym agać  m oże, aby pokonany 
przeciw nik  zniósł k o n se k w e n c je  jego 
zwycięstwa. Składan ie  zaś m andatów, 
wnoszenie rezolucyi z w yrazem  n ie 
ufności i w yw o ływ an ie  rozpraw' d r a 
żliwych bez nadziei, nawet bez mo
żności odniesienia jakiegokolwiek su k 
cesu, nie jest  objawem  taktu  parla 
m entarnego.

Koryfeusze s tronn ic tw a  wierno- 
konstytucyjnogo popadli jednak  w ta 
ką zapamiętałość o p o z y c y jn ą ,  że nie 
oglądają się na to wszystko, że nie 
zraża ich naw et c iągły ubytek w sze
regu  klientów p a r lam en ta rnych . Dzi
wnie to zap raw dę  wygląda*? jak dziś 
dr. Herbst, dr. G iskra  i dr. K u ra n d a  
pozostają z w nioskam i swojemi w7 m nie j
szości tam, gdzie do niedawna, głos 
ich był wyrocznią, wniosek ich roz
kazem! Mniejsza o to, że pow aga  tych 
kierow ników  opozycji  upad la  tak b a r 
dzo. Wolno każdem u posłowi zepsuć 
sobie zupełnie pow agę i wpływy, byle

to tylko nie pociągało  za sobą złych 
skutków7 dla s tosunków  parlam entu . 
A właśnie  r o l a , Którą dziś odgryw ają  
koryfeusze w iernokonstytucyjni w de
leg ac jach ,  ma tę fatalną w łaściw ość, 
że szkodzi bardzo nietylko ich własnej 
powadze lecz także całemu s tronnictw u. 
Spostrzeżenie to zrobił już n aw e t  je 
den dziennik zagraniczny, angielski, i 
t rzeba przyznać, że trafnie pojął sy
tu a c ję .  Spotkały go za to sam e szy
ders tw a  w tych sam ych  o rganach  wie- 
dońskich, które nigdy nie pogardzały  
posiłkami prasy zagranicznej w s p ra 
wie przez siebie bronionej.

N a czein polega sekret zwycięz- 
twa hr. A ndrassego? _Nie na samej 
wymowie, bo przeciw nicy jego  s łyną  
od daw n a  z mistrzostwa w  dyalektyce, 
a tym razem nie polegali bynajmniej 
na  w praw ie  uzyskanej, lecz w ystępo
wali do walki dobrze przygotow ani i 
niejako z rolam i wcześnie rozdzielone
mu Hr. A ndrassy  zawdzięcza wiele 
swojej wymowie, ale tak stanow czego 
zwycieztwa w walce z tylu znakom i
tymi przeciwnikam i nie by łby  może
odniósł, gdyby nie ta okoliczność, że
ataki skierowane przeciw7 jego  polityce 
b y ły  zarazem atakam i na m ocars tw o
we stanowisko i potęgę m onarchii . Dr. 
H erbs t  i jego sprzym ierzeńcy  tuk u d e 
rzali na hr. Andrassego, że bezstronni 
św iadkowie walki zaraz uznać musieli, 
iż nie chodzi tu bynajm niej o sam ą 
osobę m inistra , lecz o krok grożący 
m onarchii upadkiem  powagi w7obec ca 
łej Europy.

U znała  to w7 końcu sarna opozy
c ja ,  skoro jej g en era liss im u s dr. Herbst 
tak stanowczo się zastrzegł przeciw 
m niem aniu , jakoby dążył do bezzwło
cznego opuszczenia Bośnii i H ercego
winy. Już  nie o opuszczenie Bośnii 
chodzi dr. Herbstowi, lecz tylko o to,

aby przygotow ano w arunk i  do osią
gnięcia  tego celu ! Zupełne odmówienie 
kredy tu  okupacyjnego z t rudnośc ią  da 
się nac iągnąć  do tego zastrzeżenia, 
ale świętą jest  reg u ła ,  że przec iw ni
kowi należy budow ać złote m osty  do 
odwrotu. H r. A ndrassy  pierw szy  zbu
duje taki most dr. Herbstowi, byle tyl
ko pokonana o p o z y c ja  na seryo w y 
konała  odwrót na stanow isko lojalne, 
byle nie w szczynała  nam iętnych  a  j a 
łow ych już teraz walk o sp raw ę  roz
s trzygnię tą  i przesądzoną. Czy tak  się 
rzecz ma is to tn ie , wykaże to wkrótce 
przebieg rozp raw  w Radzie pańs tw a 
nad sp ra w ą  za tw ierdzenia  t rak ta tu  
berlińskiego.

KORESPOIDEICYE

Paryż, 13 grudnia.

(/>) Prawa strona senatu nie ma by
najmniej zamiaru odmówić zatwierdzenia bu
dżetu; p. Lhesnelong oświadczył to stano
wczo w jej imieniu, ale nie chciała się zrzec 
rozpraw nad budżetem i zwrócenia uwagi 
rządu na niebezpieczeństwo dzisiejszego sy
stemu . zasadzającego sie głównie na przy
puszczaniu wyższych dochodHy podatkowych 
i wliczaniu przypadkowych remanentów z 
poprzedniego roku. Według dwóch głównych 
mówców prawicy, pp. Chesnelong i Bocher 
(ten ostatni jest niezaprzeczertie jedną z pierw
szych powag finansowych) mniemana rów
nowaga budżetu polega na przypuszczeniach 
w najlepszym razie , kiedy tymczasem rze
czywisty stan stosunków ekonomicznych kra
ju  powinienby raczej budzić obawę niedo
boru dochodów, w którym to lazie wydatki 
na niezaprzeczenie potrzebne roboty publi
czne a mianowicie na budowę nowych kolei 
i kanałów nie będą mogły być pokryte bez

LISTY PARYSKIE
XLI1I.

Najnow nowość. Zg( lno.v’' A w y ik ich  zegarów. Do
bre i złe nasi -„twa. Par" słów o nieboszczce wysta
wia. G “nor Dore' o. Co ' dzieje z loteryą? Giełda 
bile i bil ty iwane darmo. W i Jkie, większe i 
mniej: fanty. K w e-tya  nowego roki: odnośnie do lo-
teryi. K olenda. W ystaw a fantów. K w estya W ielkiej 
Opery. P. Halanzier. Obrachunek z kredką w ręku. 
Adm inistracya rządowa. Ostatnie losy opery włoskiej. 

N iech żyje postęp !

( Dokończenie)
Wracając do głównych okoliczności o- 

wej narodowej lo te ry i , tyle dotąd wiemy i 
to nie tak jeszcze pewno jak że dwa a dwa 
to cztery, że na dwanaście milionów biletów 
będzie 30— 50 tysięcy wygranych, z których 
dwa tysiące większych. Bo większych liczą 
się nietylko brylanty, srebra, bronzy, marmu
ry i świetne dzieła sz tu k i , których wartość 
dochodzi do stu tysięcy, ale nawet wszystkie 
fanty, przechodzące wartością sumę *20 fran
ków. Dlatego też nie nazwałem ich wielkie- 
m i , bo takich jest zaledwie kilkadziesiąt, ale 
wiekszemi — bo przecież są od nich mniej
sze) O tych ostatnich nikt ani nie m yśli , 
chociaż ich jest tyle tysięcy — bo któżby 
się tam łakomił na f a n t , niedochodzący 
dwudziestu franków wartości! Za to wszyscy 
posiadacze owych milionów biletów, mają pre- 
tensyę do serwisu srebrnego za 125.000, gar
niturów brylantowych od 50— 100.000, a już 
('° najmniej do lokomotywy albo organów 
''szacowanych na 20.000 fr.

, Naturalnie że według słów Pisma wie- 
.jest wezwanych ale mało będzie wybra

nych , i dlatego ja pierwszy przez wzgląd 
na tych wszystkich . którzy odejdą niezado
woleni , nie gniewam się wcale, że się ko- 
misya nie stara o przyspieszanie dnia zawie
dzionych nadziei większości . i że. jak się 
do dziś przynajmniej zdaje, bieżący rok nie 
weźmie na swój rachunek jeszcze tego jedne
go więcej zawodu wszechstronnych oczekiwań.

A kwestya nowego roku . chociaż ubo
cznie, miała jednak niejaki wpływ na kwe- 
styę daty ciągnienia tej loteryi. Wiadomo jak 
niezmiernie ważną dla, handlu, mianowicie, 
paryzkiego, jest sprawa obowiązkowych ko- 
lendowych podarków, które są bodaj czy nie 
najcięższym z dobrowolnie nałożonych sobie 
przez społeczeństwo podatków. Kolenda nowo
roczna zmienia wszystkie sklepy paryzkie w 
bazary wyłączne przedmiotów przydatnych na 
podarunki i sprzedaż ich stanowi niezmiernie 
ważną pozycyę w budżecie klasy handlowej, 
szczególnie w epoce rocznych rachunków i 
wzajemnych likwidacyj ; chybienie tej sprze
daży może niejednego z ryzykownięjszych 
przedsiębiorców, którzy w to cacka wkładają 
wielkie rozporządzalne fundusze, przywieść 
od razu do bankruc tw a . tak jak znowu po
myślny jej przebieg stanowić może cudowne 
prawie podźwignięcio jego fortuny. Zachodzi
ła więc kwestya, czy ciągnienie loteryi przed 
nowym rokiem korzystnie czy niekorzystnie 
może wpłynąć na ten kapitalny interes wiol- i  

kiej klasy handlujących. Jedni utrzymywali, 
że c i , co przez przychylność ślepego losu 
wygrają to lub owo, nie będą już potrzebo
wali troszczyć się o jeden przynajmniej po
darek kolendowy, co naturalnie zmniejszy od
byt tych przedmiotów, radzili z a te m , żeby 
ciągnienie odroczyć przynajmniej do połowy 
stycznia , żeby nawet nikt nie mógł do ostatka 
ociągać się z kupnem kolendy w oczekiwaniu 
przypuszczalnej wygranej. Drudzy przeciwnie 
z u w a g i , że niezmiernie większa część fan
tów gotowych do rozegrania w narodowej lo

teryi nie kwalifikuje sie wcale na kolendowy 
podarek . a bardziej jeszcze zastanawiając się 
nad stosunkiem wygrywających do przegry
wających , żądali ciągnienia przed Nowym 
rokiem dlatego, że ci co nic nie wygrają, a 
będzie ich nieskończenie większa liczba, będą 
się musieli zdecydować na zwiedzenie skle
pów popisujących się sieduiiołokciowetni na- i 
p isam i: E t r c u m Rozumowanie to było nie
zaprzeczenie logiczne, a komissya lote
ryjna czuje także, że w żaden sposob me 
będzie gotową do ciągnienia przed Nowym 
Rokiem, bo samo rozgatnnlcowunic na dwa
naście kategoryj a następnie rozstawienie o- 1 
wyeh kilkudziesięciu tysięcy fantów jeszcze j 
jest, jak to mówią, „za górami11, a nie chcąc 
zaniedbać sposobności zarobku choćby jeszcze 1 
kilku set tysięcy fr. postanowiono, że tak u- 
stawiono fanty w salonach, gdzie corocznie 
odbywa się wystawa obrazów i rzeźb, przez 
niejaki czas stanowić będą pewien rodzaj no
wej wystawy, do której wejście kosztować 1 
będzie tylko franka. I  pomysł ten jest nieza
przeczenie trafnym, bo któż z posiadaczy bile
tów odmówi sobie tej niezbyt kosztownej 
przyjemności odbycia przeglądu tych różno
rodnych fantów, o których _ dotąd słyszy tyl
ko coraz sprzeczniejsze w ieśc i , a przy tej 
sposobności będzie mógł wybrać sobie myślą 
przedmiot, o który błagać ma wszechwładną
Fortune.

Tutejszy św ia t , interesujący się spra
wami toatralnenn, rozgorączkowany jest w tej 
chwili kwestya Wielkiej Opery. Kontrakt pana 
Halanzier z rządem kończy się w przyszłym 
roku  ̂ a ponieważ nie ulega wątpliwości, że 
szczęśliwy d y rek to r , któremu przypadły w 
podziale dwa tak wielkie losy jak otwarcie 
nowego gmachu Opery i sześć miesięcy na
pływu cudzoziemców^; okoliczności wystawy, 
zarobił dość o k rą g łf  sumkę na tern przed
siębiorstwie — nic dziwnego, że znalazł się 
k toś. a może więcej niż jeden , co radby do-

I stać sie do tego złotego ź ró d ła , i że różno-
I rodne intrygi zaczęły zawczasu nurtować w 
tym kierunku. Najpierwszym krokiem na tej 
drodze było naturalnie uczynić konkurencją 
dotychczasowego dyrektora jeżeli nie zupeł
nie niemożliwą, to przynajmniej ile możno
ści w oczach władzy i opinii publicznej po
dejrzaną. Posypały się też przedewszystkiem 
sążniste artykuły w rozmaitych dziennikach, 
dowodzące równie bezstronnie jak żarliwie, 
że pan Halanzier przez cały czas trwania 
•swego dyrektorskiego przywileju, absolutnie 
mc a mc me starał się zrobić dla dobra sztu
k i , kierując się wyłącznie we wszystkiem 
tak ,  żeby jak najmniejszym wydatkiem za- 
pewnic sobie jak największy dochód — co 
zresztą gdyby nawet było zupełna p ra w d a , 
bezstronni sędziowie uznaliby za zupełnie na- 
taialno i sprawie,dliwo. a przynajmniej mogli
by siniało przepowiedzieć, że przyszły dyre- 
ktoi niezawodnie tak samo będzie postępował.

Pan  Halanzier nie próbował nawet od
pierać tych zarzutów, nie przedsiębrał ża
dnych kroków, a nawet wyraźnie oświadczył 
ministrowi sztuk p ięknych , do którego ta 

, sprawa należy, że nie zamierza bynajmniej 
wystąpić ponownie, jako konkurent do dzie
rżawy Wielkiej Opery. Dzisiejsi Francuzi nie 
wierzą, aby człowiek o zdrowych zmysłach, 
zarobiwszy choćby miliony, dobrowolnie zrze
kał się sposobności zarobienia ich jeszcze wię
cej ; zaczęto więc zastanawiać' się na seryo, 
dlaczego p. Halanzier wstaje od gry, choćby 
mógł przy niej dłużej pozostać?

I to zastanawianie się spokojne i na 
zimno, doprowadziło do bardzo jasnych i do
tykalnych wniosków.

_ Wspaniałe marmurowo schody z złoci- 
stemi kandelabrami i piąknemi dziełami pier
wszorzędnych malarzy, co tak długo sprowa
dzały widzów do gmachu Wielkiej Opery a 
pieniądze do kieszeni jej dyrektora’, przestały 
już być nowiną dla P a ry ż a n , i kto ich do-



nowych pożyczek, to jest nielogicznego ob
ciążania budżetu. Pomimo zapewnień korni- 
syi budżetowej, która jest narzędziem p. 
Gambetty i pomimo zaufania rządu w przy
szłość , położenie finansowe Franeyi jest 
bardzo wyprężone, a system, jakiego się rząd 
trzyma, co najmniej nie dość rozważny. Ró
wnowaga budżetu jest  sztuczną i trzyma się 
jedynie ze szkodą niektórych niezbędnie po
trzebnych kredytów, jak naprzykład pensyi 
służby duchownej. Kłopoty ekonomiczne obe
cnej chwili są skutkiem przyczyn handlo
wych i przemysłowych speeyaluego rodzaju, 
które nie pozostaną bez wpływu na zmniej
szenie dochodu z podatków, mianowicie nie
stałych. Jedyną dobrą polityką jest polityka 
konserwatywna i cały kraj zawsze jeduozgo- 
dnie oświadcza się za nią w chwili niebez
pieczeństwa, jak tego dowodem jest rok 1871. 
Program radykalny rujnuje społeczeństwo i 
kompromituje stan finansów. P. Tlliers u- 
z na wał potrzebę polityki konserwatywnej. 
Niech więc gabinet będzie ostrożny, bo przez 
słabość swoją podkopuje siłę obrony socja l
nej a wzmacnia radykalizm Dotychczas po
rządek materyalny nie został jeszcze zakłó
cony, ale w umysłach jest już zamieszanie. 
Kończąc jasny rozbiór położenia finansowego 
p. Bocher powiedział, zwracając się do lewi
cy : „Wkrótce stanowić będziecie większość, 
w tej Izbie, tak przynajmniej spodziewam się, 
starajcie się nie iść za dotychczasowym przy
kładem; umiejcie zdobyć się na uszanowa
nie dla praw senatu w rzeczach finansowych."

Panom Ohesnelongi Bocher, którzy zupeł
nie zgadzali się z sobą we wszystkich punktach, 
odpowiedzieli p. Varray, sprawozdawca komi- 
syi budżetowej, zapewniając, że wszystkie 
pozycye budżetu są oparte na pewnych 
podstawach i minister skarbu p. Leon Say, 
który z wielkim optymizmem każe liczyć 
na rozwój bogactwa narodowego. Naturalnie 
lewa strona hucznie przyklasnęła słowom 
ministra i na tern skończyły się rozprawy 
nad ogółem budżetu.

Dotychczas jedna tylko poprawka do 
budżetu wniesioną została przez pp. Belca- 
stel i towarzyszy w następująccm brzm ieniu : 
„Podpisani żądają przywrócenia kredytu 
200.000 fr. dla podwyższenia z 900 na 1000 
fr. płacy 2000 duchownych liczących od 50 
do 60 lat wieku." Rozprawy nad tą popraw
ką przyjdą zapewnie z kolei na posiedzeniu 
16 b. in

Izba deputowanych po rozprawach nad 
kilku wyborami mniej więcej atakowanemi, 
co nawiasem mówiąc zdaje się być głównem. 
od niejakiego czasu zajęciem tej Izby, przy- 
czem obie strony nie szczędzą sobie zwykle 
obelżywych zarzutów, odroczyła się na wnio-

tąd nie w idz ia ł , to już chyba nie przyjdzie 
ich oglądać. To źródło dochodów nie mogło 
w żaden sposób pozostać wiecznie, jednakowo 
obfitem i rzeczywiście już jeżeli nie wyczer
pało się zupełnie, to przynajmniej znacznie 
wyschło. Czasy wystawy przeminęły bezpo
wrotnie, na coś podobnego nie prędko liczyć 
można , a na koniec, ponieważ w takich in
teresach nie można się obejść bez ścisłej kred
ki, wzięto się do ścisłych obliczeń i pokazało 
s i ę , że w pierwszym roku Opera była za
wsze przepełnioną, że jeżeli w czasach przed- 
wystawowych trafiały się nierzadko przedsta
wienia , przynoszące ! 6 do 18 tysięcy brutto 
a w czasie wystawy przez usunięcie urzędowej 
klaki i ograniczenia ile się tylko dało nieu
niknionych bezpłatnych biletów, dochodziły 
i do 20.000 fi-., to takie świetne gody nie są 
rzeczą dość zapewnioną na przyszłość, a tym 
czasem w y d a tk i , które na każde przed; ' 
wienie wynoszą p i ę t n a ś c i e  t y s i ę c y  fran
ków, pozostaną zawsze w tej wysokości, bez 
względu na cyfrę dochodu , że zatem nie jest 
to przynajmniej nadal tak świetny interes, 
jak się zrazu zdawało i że ani p. Halanzier. 
gdyby go przy dyrekcyi zostawiono ani jego 
następca, nietylko na miliony zysku , ale na
wet na pewność wyjścia bez szkody liczyćby 
nie mógł.

Te wszystkie rozumowania i oblicze
nia ostudziły do zera pierwotny zapał kon
kurencji i dziś pretendenci do spadku ?o p. 
Halanzier jakby się ulotnili, a rząd ujrzał się 
nieledwie zmuszonym zatrzymać się na pla
nie rządowej administracji Opery z reżyse
rem płatnym za artystyczne kierowanie tej 
sceny. P. Perrin, niegdyś dyrektor wielkiej 
opery jeszcze w dawnym gmachu przy ulicy 
Le Pelletier a obecnie dyrektor / iicafn: 
F ranęais, proponowany jest przez komisyę 
ad  hoc na  przyszłego reżysera i jak zape
wniają gotów jest przyjąć te obowiązki.

Ale zachodzi ważne pytanie, czy ten !

sek prezydującogo p. Grevy z zastrzeżeniem, 
że gdyby poprawki wprowadzone w budże
cie przez senat, wymagały powtórzenia roz
praw w Izbie deputowanych, członkowie jej 
zostaną wezwani, każdy osobiście, do zebra
nia się na nadzwyczajne posiedzenie jeszcze 
przed nowym rokiem.

Liczą tu, że senat skończy rozbiór bu
dżetu 20, a najpóźniej 21 b. m. Izba depu
towanych zgromadzi się następnie i rozstrzy
gnie modyfikacje, jakieby senat wprowadził, 
a zapewne w wigilię Bożego Narodzenia po
siedzenia parlamentów- zostaną zamknięte. 
Według brzmienia konstytucyi nowe posie
dzenia powinny się rozpocząć w drugi wto
rek po nowym roku, zwołanie zatem nastąpi 
na d. 14 stycznia.

Rada municypalna paryzka usiłuje co
raz bardziej wyemancypować się zupełnie. 
Świeżo wystąpiła ona z uchwałą żądającą, 
żeby mogła wetować budżet miasta bez po
trzeby ezyjegobądź zatwierdzenia i bez ża
dnego wdawania się rządu w tę sprawę. 
Dziś wiemy już, dla czego występowano z 
tein wotum i to dowodzi prawdziwości twier
dzenia, że despotyzm i rewolucja mają wspól
ne drogi i ten sam cel, ten sam sposób po
stępowania i jednostajny program.

Idzie tu o zaciągnięcie pożyczki 680 
milionów, które jak się wyraził autor proje
ktu p. Eugene Rigault, ma w ciągu dziesię
ciu lat posłużyć pour a c h m r  Parts (zwra
camy uwagę czytelników, że to wyrażenie 
może zarówno znaczyć na „ d o k o ń c z e n i e  
b u d o w y  Paryża“ jak i :  na z a d a n i e  
ś m i e r t e l n e g o  c i o s u  Paryżowi). Gi sa 
mi panowie, którzy nie mieli dość gwałto
wnych wyrazów na potępienie barona Haus- 
manna, kiedy jako prefekt Sekwany wziął 
się do przebudowania niektórych cyrkułów 
Paryża, nietylko szpecących ciasnotą ulic i przez 
pół walącemi się budynkami wspaniałą stoli
cę Franeyi ale nadto szerzących epidemię 
przez brak powietrza, światła i wegetacji;  ci 
sami dziś chcą obciążyć kontrybuentów nowemi 
ogromnemi podatkami, nie już dla rzeczywistej 
potrzeby hygieny i czystości miasta, ale że
by dać zatrudnienie niezmiernej liczbie n a 
pływowego proletariatu, który chcą mieć pod 
ręką, bo to jest żywioł, na którym w danym 
razie najpewniej oprzeć się mogą, a któiy 
rzeczywiście należałoby stopniowo starać się 
usunąć z Paryża przez rozpoczęcie wielkich 
robót publicznych w departamentach, niepo- 
siadającyc-h dostatecznych środków komuni- 
kacyi, bo obecność tego żywiołu w Paryżu 
stanowi niezaprzeezenie nieustanne niebez
pieczeństwo dla porządku i spokojności pu
blicznej. Na pokrycie tej proponowanej po
życzki potrzebaby stopniowo z roku na rok

system rządowej administracyi korzystnym 
będzie dla sztuki i publiczności. Próbowano 
go dawniej i zaniechano d l a ... dwudziestu 
czterech przyczyn, a przedewszystkiem dla 
tego, że w tym systemie za wiele jest rz ą 
dzących a za mało znających się na rzeczy. 
Przy owej poprzedniej próbie p. minister 
był właściwym dyrektorem za kulisami i fa
ktem jest, że w jego prywatnym gabinecie 
podpisywały się kontrakty baletniczek, a po 
p. ministrze trzeba było jeszcze rachować się ' 
z różnemi biurowemi matadorami, a jak tam 
na tern sztuka wychodziła, to i nie ma się 
co pytać. Przy dzisiejszym republikańskim 
rządzie prócz ministra będzie jeszcze jakaś ! 
komisya i co najmniej parę podkornisyj i ' 
można sobie wyobrazić, jaki "będzie przy tem i 
wszystkiem los biednego reżysera, który sam 
za wszystkich odpowiedzialnym być musi 
przed publicznością.

Nim się dalsze losy Wielkiej Opery roz
strzygną, tymczasem inny fakt wymownie 
dowodzi, że dzisiejszy Paryż, nie wiem;, czy 
dla tego, że republikański, nie może jakoś 
dać rady obowiązkom przywiązanym do ty 
tułu stolicy ucywilizowanego świata, chociaż 
te obowiązki z łatwością i wielkim splendo
rem spełniał za wszystkich poprzednich rzą
dów. Komuż i.ie wiadomo, że teatr Opery 
Włoskiej był najkosztowniejszym zbytkiem, 
jaki Paryż ofiarował zwiedzającym go cudzo
ziemcom, ale zbytek ten uważany był dla 
stolicy F ra n c j i  za taki obowiązek, jak  n a 
przykład trzymanie powozów i licznej służ
by dla ludzi wielkich fortun i rodów. Ary
stokracja rodowa i pa ijska  haute firmncc 
dobrowolnie brała na siebie główny ciężar 
tej wystawności, a mieć lożę w teatrze 
włoskim było warunkom sina qua non  praw
dziwego wyższeg ■ tonu Tu był zborny punkt 
wszystkiego, co wykwintnym gustem i este- 
tycznemi formami życia imponować mogło 
nawet kwiatowi zagranicznej arystokracji i

podwyższać aż do 30°/, podatek od mieszkań, 
którego maximum wynosi dotąd 1J °/0. 

i Miejmy nadzieję, że senat, r /ąd  a nawet Izba 
deputowanych nie dopuszczą radykalistom mu
nicypalnym doprowadzić opodatkowania miesz
kań Paryża tak wysoko, żeby tylko ludzie 
rilający sto tysięcy fr. dochodu rocznie mo
gli w nim mieszkać.

SPRAWY ZA6RAEICZEE
( l t u d ż e t  f r a n c u s k i ]

W  paryskiej korespondencja I)z. Posn. 
znajdujemy kilka uwag o budżecie francuskim, 
które wydają nam się godnemi powtórzenia. 
Korespondent pisze:

Wpadła nam w tych czasach do ręki 
jedna z mów powiedzianych w Izbie posel
skiej w pierwszych latach lipcowej monarchii 
przez p. Thiersa. Po raz pierwszy budżet 
francuzki dosięgnął wówczas cyfry miliarda. —  
„Oddajcie ukłon temu miliardowi, wykrzyk
nął Tltiers, gdyż nigdy już odtąd widzieć go 
nie będziecie sam otnym !" Istotnie cyfra, która 
ongi zdawała się fantastyczną, jest dzisiaj 
maluczką i stanowi zaledwie składową część 
francuskiego budżetu. Bogactwo publiczne tak 
szybko wzrasta, że etaty państwowo wkrótce 
dosięgną niemarzonych dawniej rozmiarów. 
I tak budżet francuski na rok przyszły trzy
ma się już na krańcu trzech miliardów fran
ków. W etacie ministra finansów dochody 
obliczone zostały 2,714,500.000 (o pięć mi
lionów więcej niż etat roku poprzedzają
cego) a rozchody obrachowane zostały na 
2,713,000.000. Przewyżka wynosiła skromną 
sumkę półtora miliona franków. W  skutek 
reform i różnych okrawek poczynionych tu 
i owdzie, szczególniej w ministerstwie wojny, 
Izby dodały do tego czystego dochodu pół
tora milionowego dwadzieścia pięć milionów 
franków, która to suma przedstawia nam czy
sty dochód w etacie państwowym. Rezultat 
to potężny, zastanawiający, który musi być 
solą w oku zazdrosnym Niem com ; mimo pięeio- 
miliardowych grzywien nie udało im się zruj
nować Franeyi, i w kilka lat zaledwie po 
wojnie już finanse jej w kwitnącym i świet
nym są stanie.

Budżet francuski na rok 1879 jest dru
gim szczeblem w ekonomicznym rozwoju 
kraju od wojny 1870 — 71 roku; pierwsza 
epoka organizacyjna na szczęście już zam
knięta. Puste arsenały, broń do zakupienia, 
fortece do wzniesienia: oto, co pochłaniać 
musiało te pierwsze lata odrodzenia. Kurs 
przymusowy papierów zapisanym być musiał 
wówczas w ii terze prawa, i oprócz emisyi 
renty spowodowanej haraczem wojennym, 
państwo zadłużyło się bankowi francuskiemu 
na olbrzymią sumę półtora miliarda (1.480 
milionów). Oprócz budżetu zwyczajnego wpro
wadzono wtedy z konieczności tak zwany bu 
dżet nadzwyczajny, dodatkowy — rachunek 
likwidacyjny. Był naprzód jeden rachunek 
likwidacyjny, potem drugi nio wchodzący do 
budżetu zwyczajnego i chaos ten byłby mógł 
zamącić stan finansowy Franeyi, gdyby za

bodaj czy nie wrażeniom , jakie stąd wyno
sili różnonarodowi turyści, Paryż zawdzię
cza większą połowę swojej sławy i pociąga
jącego uroku Dzisiejsze społeczeństwo pa
ryskie stara się widocznie /dobyć sobie tvtuł 
pierwszeństwa na zupełnie przeciwnym krań
cu Od czasu jak M am a Angot, Nin-clu- albo 
jeżeli się nie mylę, znana i we Lwowie la 
JJoule, mogą być grane po kilkaset razy 
dzień po dniu, cóż dziwnego, że droga pro
wadząca do sali Yentadour zarosła tiawą, 
że najsumienniejsze wysilenia dyrektorów i 
artystów, jednych prowadzą do bankructwa 
a drugich do szukania ehleba w krajach 
„mniej ucywilizowanych" niż Fraucya. Stan 
ten od niejakiego czasu przeszedł w tak nor
malny charakter, że właściciele gmachu, w 
którym opera włoska przez tyle lat błyszcza
ła w całej świetności, a przez ośm ostatnich 
w ańzyła  tak wytrwale z obojętnością publicz 
ności, zdecydowali się usunąć nawet pokusę 
dla przedsiębiorców, którzyby chcieli jeszcze 
próbować szczęścia lam, gdzie tylu innych 
wywróciło śmiertelnego koziołka i dlatego 
przedali ten gmach znakomitemu finansiście 
p. Soubeyran. który w nim zamierza urzą 
dzić wielkie biuro bankowe i wkrótce w miej
scu, gdzie nieledwie wszystkie znakomitości 
liryczne dziewiętnastego wieku odbierały na j
wyższą palmę, należącą ich zasłudze, gdzie 
tyle arcydzieł najznakomitszych współczes
nych i dawnych kompozytorów wywoływało 
grzmoty oklasków — wkrótce już tylko sły
chać będzie skrzypienie piór. dźwięk złotej i 
srebrnej monety i cyfry dywidend i pro
centów !..

I nieebże kto zaprzeczy, że żyjemy w 
wieku wszechstronnego postępu.

Paryż, 8 grudnia.
J .  Bo h d a n

inicjatywą Thiersa nie ustanowiono kasy a- 
mortyzacyjnej 200 milionowej do uregulowa
nia długu z bankiem francuskim. Przyznać 
należy, że było to na pozór zuchwalstwo i- 
stotne wobec niezliczonych a koniecznych 
wydatków i w obec masy długów unierucho
mić znaczny kapitał dla spłacenia długu, któ
ry można było uważać za niewymagalny. 
Zbawiennośe tego przedsięwzięcia okazała się 
niebawem. Kurs przymusowy banknotów zo
stał zniesiony; dług zaciągnięty w banku 
francuskim zeszedł do 300 milionów rocznie, 
a od 1876 roku płacono bankowi tylko 150 
milionów.

Rok 1879 będzie ostatnim terminem 
spłaty i w r. 1880 będzie miało państwo 150 
milionów rocznie więcej do rozporządzenia. 
Nigdy większa operacya finansowa nie była 
rozumniej przedsięwzięta, sumienniej wpro
wadzona w życie i szczęśliwiej doprowadzona 
do skutku.

Obecnie tedy budżet francuski wchodzi 
w drugą epokę, jakeśmy powiedzieli wyżej. 
Uregulowawszy dług swój z bankiem francu
skim, zamknął pierwszy rachunek likwidacyj
ny i zająć się może spłacaniem i amortyza
c ją  innych swych zobowiązań. Budżet dodat
kowy — crtd ils supplćmantaires — wynosi 
jeszcze 460,500.000 fr. Odtąd sumy tej kate- 
goryi wchodzić będą w skład zwyczajnego 
organizacyjnego budżetu.

Wchodząc teraz w szczegóły zwyczaj
nego etatu 2,713 milionów rocznych wy
datków, widzimy, iż dzieli się na dwie ka- 
tegorye: prawie połowa, 1,209 milionów, po
święcona jest spłacie długu publicznego, do
dać do tego należy 269 milionów na dota
cje, koszta regaliów i zbieranie podatków. 
Reszta dopiero stanowi budżet specyalny po
łączonych m in is te rs tw : wynosi to ogromną 
jeszcze sumę ! 235 milionów. Lecz ogrom tej 
sumy nie powinien nas zadziwiać zbytecznie, 
gdy pomyślimy, że prawie "-00 milionów po- 
chłaim ją dwa ministerstwa: wojny i mary
narki.

Aby odpowiedzieć tym niezmiernym p o 
trzebom i wydatkom, naród francuski obło 
żony jest ogromnemi ciężarami i podatkami. 
System podatkowy francuski został jeszcze 
po wojnie zrewolucjonizowany do gruntu. 
Zgromadzenie prawodawcze ówczesne kuło 
pieniądze, jak mogło, i wydobywało pienią
dze nawet z kamienia .Jest oczywislem, że 
system ten opodatkowania trwać nie może i 
że trzeba znieść jedne podatki” po drugich 
ciążące niesprawiedliwie na społeczeństwie. 
Jeden z najuciążliwszych dla handlu podat- 
tków, ten, który obciążał fracht transportowy, 
został naprzód zniesiony; dalej zniesiono po
datek za mydło; a zniżenie taryfy -płaty l i 
stów i depesz telegraficznych do nieznanej 
jeszcze wo Franeyi niskości pokajało się na
wet korzystną dla skarbowości reformą. Ż 733 
milionów fr. podatków, któremi obciążony 
jest naród francuski po wojnie, część znie
siona już tedy została. Obecnie izba zawoto- 
wała zniesienie kilku innych. Zniesiono n a 
przód podatek za cykoryę ; 5 milionów fr., 
które przynosił, ciężyły prawie wyłącznie na. 
kilku departamentach północnej Franeyi, gdzie 
lud prosty pije czystą cykoryę zamiast kawy; 
dalej zniżono opłatę tępioną od wekslów o 
dwie trzecie części, co oszczędza 17 milio
nów podatków ; dalej zmieniono sposób po
dnoszenia cła od oliwy, której opodatkowanie 
wejdzie odtąd do akcyzy miejskiej ; skarb 
państwowy straci z tego źródła 2 miliony 
dochodu; i nakoniee zmieniono podatek ste- 
plowy od czeków. Razem, 24 milionów fran
ków zmniejszonych podatków Jest to kropla 
wody w morzu.

Widocznein jest, że w ten. sposób dłu
go jeszcze społeczeństwo francuzkie dźwigać 
będzie brzemię podatków. Pierwszy, który 
zniesionym będzie w przyszłym roku, będzie 
podatek od patentów, jeden z najuciążliwszych 
dla klasy robotniczej i z najbardziej wygó
rowanych. Nie można się spodziewać żadnej 
rewolucji pod tym względem. a, jedynie po
wolnych reform i częściowych ulepszeń Dla 
ryczałtowego wymazania z księgi długu pu
blicznego wielkiej sumy rząd francuski nie 
ucieknie się tedy do now .yh  podatków, po
nieważ przeciwnie, jak to powiadamy, znosi 
i zmniejsza jedne po d rug i ch .  Zostanie mu 
do tego inny wielki i energiczny środek , a 
to konwersja  5 n/„ renty.

(G ro ź b y  z a u ia c lm .)

sprawie zamachu zamierzonego na 
królowe Wiktoryę, podają dzienniki wiedeń
skie i paryskie następujące szczegóły: Przed 
sądem policyjnym na B o a - Street stawał 
d n a  l i g o  grudnia 56-letni Edward By m e  
Madden, oskarżony o napisanie listów, za
wierających pogróżki przeciw królowej. L i
stów takich napisał trzy. Pierwszy adreso
wał do p. Grossa, ministra spraw wew nę
trznych (homo office), drugi do lorda Lyons 
a trzeci do p Liddella skarbnika królowej. 
Pierwszy z tych listów datowany jest w maju
b. r., drugi nosi datę 9go a trzeci 10 grud- 
n a. W pierwszych dwóch listach żądał o- 
skarżouy wsparcia , nie szczędząc przy tem 
ogólnikowych pogróżek, ale w trzecim obja
wił już wy raź u ie swój zamiar. Powiada bo
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wiem: „W razie odmowy uda się podpisany
do pomieszkania królowej, aby zmienić for
mę rządu". Tajny agent policyi But ler ze
znał że dnia 10 grudnia w ieczór odszukawszy 
oskarżonego w jego mieszkaniu, przedłożył 
mu wspomniane trzy listy a oskarżony przy
znał się natychmiast, że je napisał i wysłał. 
Po odczytaniu rozkazu aresztowania zawe
zwał świadek oskarżonego, aby się udał z 
nim do bióra policyi, któremu to wezwaniu 
oskarżony chętnie zadość uczynił. W posia
daniu oskarżonego znaleziono kilka pism. 
Sędzia policyjny James Jugham  zapytał o- 
skarżonego, czy chce świadkowi zadać jakie 
pytanie. Otrzymawszy przeczącą odpowiedź, 
oświadczył, źe owe trzy listy pisane w języ
ku fianeuskim należy najprzód stosownie do 
zwykłej praktyki sądowej oddać do przetłu
maczenia i dlatego rozprawa musi być od
roczona na tydzień. Uwięziony Edward Maćl- 
den ma pochodzić z irlandzkich rodziców, 
urodził się jednak we Francyi, mówi p łyn
nie po francusku i niemiecku, ale słabo wła
da językiem angielskim. Od jesieni r. 1877 
mieszkał w7 Londynie. W okręgu, w którym 
mieszkał uchodził za cierpiącego na umyśle; 
jakoż przez niejaki czas był nawet w7 domu 
obłąkanych. Ztąd wypuszczony udał się do 
Francyi, gdzie * wystosował do tamtejszego 
angielskiego ambasadora lorda Lyonsa wspo
mniany list z maja b. r. Lord Lyons przy
sła ł  ten list ministerstwu spraw wewnętrz
nych. Po powrocie do Londynu Madden wy
słał drugie dwa listy do wspomnianych osób 
Wskutek tych listów7, jakkolwiek nie przy
wiązywano do nich zbyt wielkiego znacze
nia, obostrzono straż w7 zamku Windsorskim 
obawa wzmogła się, gdy  podczas ostatniej 
podróży królowej ze Szkocji do Windsoru 
usłyszano s trzał pistoletowy. Niewiadomo 
tylko, czy strzał ten był wymierzony na po
wóz królowej. Madden żądał w swoich li
stach 1000 funtów szterlingów. Podczas pi ze- 
słutliania nie zdradzał pomieszania zmysłów 
Dotąd nie udało się odkryć współwinnych; 
londyński korespondent F ujara  donosi tylko, 
że znaleziono u oskarżonego ważne papiery, 
z których się pokazuje, że był on członkiem 
towarzystw socjalistycznych w Berlinie i 
Frankfurcie. Wspomniany korespondent po- 
.eiesza się tern, że jakkolwiek uwięziony na
pisał swoje listy w języku francuskim, to 
jednak nie jest  Francuzem, lecz prawdopo- 
bnie Anglikiem, w każdym zaś razie „wy
gląda bardzo11 na Niemca i mieszkał w dzie
lnicy, w której najbardziej lubią przemiesz
kiwać Niemcy. Nie trudno przewidzieć, że 
następstwa tego wszystkiego odbiją się na 
socjalistach, którzy wypędzani z Niemiec w 
wielkiej liczbie przybywali dotychczas do 
Anglii.

(S p is e k  s t a m b u ls k i ) ,
Wykryty rzekomo spisek przeciwko suł

tanowi, jest wyłącznym przedmiotem rozmów 
w kołach tureckich. „Na wspomnienie o tej 
„konspiracji, powiada stambulski korespon
dent Folttische Coirc.sponrbm, wielu Turków 
kiw7a  tylko głową i otwarcie wyraża zdanie, 
że konspiracya ta istniała tylko w7 wyobraźni 
ministra sprawiedliwości Saida i w urzędo
wych raportach jego kolegi prefekta policyi 
Sayfeta baszy. Nowi doradcy sułtańscy wie
dzą, że najlepszym środkiem pozyskania za
ufania Abduł Hamida i trwałego wpływu na 
jego osobę, jest wzbudzenie w nim wielkie 
t rwogi i rzed urojonem niebezpieczeństwem 
i wmówienie w niego, że został ocalonym 
od zguby. U Saidzie baszy powszechnie wia
domo, że już kilkakrotnie uciekał się do zmy
ślonych spisków". Tym sposobem umiał spro
wadzić niełaskę na Mehemeta Kaszdiego, 
gdy ten jako w7, wezyr odmówił mu stano
wiska w7 gabinecie, (idy Ali 8uavi przedsię
wziął szalony napad a a  pałac czeragański, 
umiał Said basza wmówić w sułtana, że w. 
wezyr Sndyk basza nie był zupełnie wolnym 
od udziału w tem sprzysiężeniu. Dlaczegożby 
więc nie można było powtórzyć tej komedyi? 
Główną rolę w tyle głośnym spisku miał od
grywać pewien Węgier, mający obywatelstw7o 
amerykańskie, którego jedni nazywmją Meye
rem, inni Maurerem a inni znowu Mowy- 
erem. Gdy w ostatni poniedziałek aresztowa
no Meyera, w pomieszkaniu Serwera baszy, 
który go jako dawnego przyjaciela gościł u 
siebie znaleziono przy nim rewolwery i inną 
broń, którą według własnego zeznania jako 
model chciał przedłożyć rządowi tureckiemu. 
Polic ja  nie dała wiary temu oświadczeniu i 
nie chciała też wydać uwięzionego ambasa
dzie amerykańskiej. Poseł Stanów Zjednoczo
nych Maynard domagał się energicznie wy
dania Meyera na podstawie kapitulacyj i za
żądał z Washingtonu instrukcyj, które nie
wątpliwie każą mu postarać się o poszanowa
nie dla obywatela amerykańskiego. Maynard 
miał się wyrazić, że rząd jego w razie po
trzeby nie będzie się wahał przemocą wy
wodź sobie w7stęp do Dardaiiellów" „aby 
nakłonić Portę do szanowania trakta
tów". Tego węgierskiego Amerykanina kom
promituje najbardziej ta okoliczność, że 
należał on już do innych sprzysiężeń , 
Które rozgłosiły imię jego w Turcy i. I tak 
asiłował on już w roku 1S68 wspólnie
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z innym Amerykaninem nazwiskiem World 
i osławionym O’ Beilly, wywołać powstanie 
w Syryi, w zamiarze pozyskania tej prowin- 
cyi dla wicekróla egipskiego. Ale środki były 
tak nieodpowiednie w stosunku do celu za
mierzonego , że powstanie szybko zostało 
.stłumione. Wszystkich trzech spiskowców 
przywieziono do Stambułu, gdzie ich trzjr- 
mano przez kilka miesięcy w więzieniu a w7 
końcu ułaskawiono. Klika, która się dostała 
do steru państwa, chcąc się pozbyć najzna
komitszych osobistości, zarządza w7 ich do
mach rewizye pod pozorem, jakoby miały u- 
dział w sprzysiężeniu. Takie rewizye odbyto 
już w domach poważanego exwezyra Sarfeta 
baszy, exininistra wojny Mustafy Phosphora 
baszy i byłego prefekta policyi Mehemeda 
baszy, nie mówiąc już o Serwerze baszy, 
który przed niedawnym czasem jeszcze był 
ministrem spraw wewnętrznych. Wczoraj ro
zeszła się pogłoska, że te wysokie osobistości 
bez względu na wielkie zasługi i popularność 
w kraju moją być wysłane na wygnanie. 
Dyrektor kapeli cesarskiej, Nedzib basza, 
który dawniej zaliczał się do przyjaciół Saida, 
zdaje się także być skompromitowanym; po
zostaje on pod dozorem policyjnym w włas- 
liom mieszkaniu Sprzysiężenie skierowane 
przeciw sułtanowi może mieć na celu chyba 
tylko pozbawienie go tronu i powołanie na 
tron albo Murada, obecnie więzionego w Czo- 
raganie, albo młodszego brata obecnego suł
tana, Bes zada effendiego. Dla tego też wta
jemniczono w konspiracyę tak Murada, jako 
też Roszada i podwojono straż dokoła ich 
pałaców. W Stambule uwięziono mnóstwo 
osób; patrole policyjne chodzą po ulicach 
dniem i nocą a wszystkie latarnie na Perze, 
które od dłuższego czasu nie były zapalane 
w nocy z oszczędności, palą się obecnie znowu, 
celem ułatwienia policyi poszukiwań i nad
zoru. Sułtan wierzy we wszystko, co mu na
gadano o tein „strasznem sprzysiężeniu" a 
bojaźń jego miała się wzmódz do tego sto
pnia, że obawiają się o jego stan umysłowy. 
Święto Jim biiu  B u ira m  zmusiło go do uda
nia się do m eczetu, celem odprawienia na
bożeństw. Ażeby jednak zmniejszyć obawy 
jego co do zamierzonego zamachu, rozpu
szczono poprzednio pogłoskę, że sułtan odjini- 
wi modły w meczecie Fondukli. Wielka licz
ba osób udała się tedy do tego meczetu, a 
tymczasem wyjechał sułtan potajemnie, pod 
osłoną małej eskorty, do meczetu w Dolma- 
Bagdże, prawie całkiem nieodwiedzanego i 
po krótkiem nabożeństwie powrócił w naj
większym pospiechu do pałacu Pewna oso
bistość z najbliższego otoczenia Abdul Haini- 
da tak się wyraziła pizedwczoraj wobec pe
wnego dyplomaty: „Jest rzeczą niezbędną, 
ażeby ten stan rzeczy skończył się już raz; 
potrzeba przedewszystkiem, ażeby Murad al
bo umarł, albo też trzeba koniecznie wysłać 
go na  jaką odległą wyspę, ażeby Abdul lla- 
mid nie potrzebował bać go się ustawicznie. 
Teraz jest sułtan zajęty tylko obmyślaniem 
środków bezpieczeństwa, przeciw Muradowi; 
jeżeli to tak dłużej potrwa, to ze strachu 
postrada niezawodnie zmysły." Opisane po
wyżej wypadki zmusiły sułtana do pozosta
wienia ministra wojny Osmana baszy także 
na stanowisku marszałka pałacowego i ko 
mendanta gwardyi Lew plewnieński jest j e 
dyną osobistością, która jest w stanie uspo
koić ciągle drżącego o swe życie monarchę. 
„Od kiedy jesteś moim stróżem — powie
dział niedawno sułtan do Osmana — mogę 
spać spokojnie; nie chcę, ażebyś mnie opu
szczał."

K R O N I K A
— P o s i e d z e n i e  R u d y  m i e j -

s K i e j  cdbęilzie się jutro, we czwartek o go
dzinie 6 wieczorem. Na porządku dziennym 
między innemi: Sprawozdanie komisyi admini
stracyjnej o przebiegu sprawy i rezultacie za- 
dzierżawienia przez gminę poboru c. k. podatku 
konsumeyjuego (akcyzy) na następne 3 lata 
1879— 1881, tudzież wnioski względem ustroju 
wspólnej administracyi dochodów niestałych 
własnych wraz z zadzierźawioną akcyzą rządo
wą w tym trzyletnim peryodzie Wnioski w 
sprawi# poboru gminnego podatku czynszowego 
w r. 1879 i wnioski w sprawie ustanowienia 
posady chemika miejskiego.

—  K a z i m i e r z  K u r e i k , notaryusz 
w Niżankowicach przenosi się za zezwoleniem 
ministra sprawiedliwości do Rudek a kandydat 
notaryalny Zdzisław M a l i s z  w Birczy miano
wany został notaryuszem w Niżankowicach.

=  K a r o l  M a y e r ,  em. c k. poru
cznik i właściciel realności, wybrany został 
członkiem rady powiatowej Nadwórniańskiej z 
grupy gmin miejskich.

—  K o n k u r s  n a u k o w y .  Sekretarz 
generalny Akademii umiejętności krakowskiej 
ogłasza następujący konkurs: Ponieważ na o- 
głoszone dnia 30 października 1876 r. zada
nie korHirsowe z fundacyi imienia Kopernika 
żadna praca nadesłaną nie została, stosownie 
zatem do uchwały zapadłej w dniu 9 listopada
b. r. Akademia umiejętności w Krakowie pona-

gmdam 1878.

wia naprzód zadanie pierwotne: „Obliczyć ta 
blice biegu planety Juno," i oznacza termin 
nadsyłania wypracowań po dzień 15 stycznia 
188J r. Prócz tego jako zadanie nowe o°i:asza • 
„Wyczerpujące wypracowanie sposobów wyzna
czania biegu ciał niebieskich," w którem spo
soby te byłyby podane nietylko teoretycznie 
ale i praktycznie, tj. z przykładami liczebnerai’ 
ć rozprawy tej może być wyłączona rzecz o o- 
bliczaniu przeszkód biegu (perturbacyi), nato- 
miast kładzie się jako warunek konieczny aże
by rzecz o drogach gwiazd podwójnych i ’ spa
dających nie była pominięta lub pobieżnie fcra 
ktowana. Termin tego zadania ustanawia sie 
po dzień ostatni lipca 1882 r. Prace konkur 
sowe powinny być napisane w j ę z y k u  p o l 
s k i m  i nadsyłane w rękopiśmie pod adresem 
Akademii umiejętności w Krakowie, do bióra 
lub na ręce jej sekretarza. Prace nadsyłane 
mają być zaopatrzone godłem, które autor po
wtórzy na opieczętowanej kopercie, zawierającej 
w sobie jego nazwisko, imię i dokładny adres 
Wypracowanie każdego z tych zadań za naj
lepsze uznane otrzyma nagrodę w ilości 500 zł 
Przyznanie nagród ogłoszone będzie na publicz
nych posiedzeniach Akademii, a mianowicie ■ za 
rozwiązanie pierwszego zadania (Tablice bieffu 
planety Juiio) w maju 1881 r ,  za rozwiązanie 
zaś drugiego zadania (O sposobie wyznaczania 
biegu ciał niebieskich) w maju 1883 r Po 
przyznaniu każdej z tych nagród wypłata n a 
stąpi niezwłocznie. Autor pracy uwieńczonej na
grodą zatrzymuje jej własność. Gdyby jednak 
w przeciągu roku od wypłacenia mu nagrody 
pracy uwieńczonej drukiem nie ogłosił, uczyni 
to Akademia bądź przez umieszczenie jej w swych 
pamiętnikach, bądź przez oddzielne ogłoszenie 
wskutek czego autor utraci prawo własności 
swej pracy na rzecz Akademii. W  razie ogło
szenia tej pracy, na jej tytule wyrażonem być 
ma, iż została uwieńczoną nagrodą z fundacyi 
imienia Mikołaja Kopernika, utworzonej przez 
gminę miasta Krakowa d. 18 lutego 187" r 
Wydawca ma obowiązek złożenia czterech e- 
gzemplarzy na rzecz gminy miasta Krakowa

K radzież bon i. Zeszłej nocv 
uprowadził złodziej ze stajni Mikołaja Baicara 
gospodarza w Suchej woli pod Gródkiem nare 
koni roboczych wraz z wozem kutym gosrm Jo,'* 
skim, w łącznej wartości 225 zł. Złodzb i wT 
ważył drzwi od stajni drągiem, który 
wił. Skradziono konia gniadego, ośmioletniego 
z białą łatką na tylnej nodze i klacz szinl o’ 
watą trzyletnią szpako-

* W  M u i p a r k o w i c  przytrzymano 
zeszłej nocy parę koni powozowych, które bez 
uprzęży przybiegły do wsi. Jest to klacz cie- 
mno-gniada i koń ciemno szpakowaty. Pozostają 
one u włościanina Bendla Darnin, gdzie właści
ciel zgłosić się winien

Wczoraj na ulicy 
Hetmańskiej wyjął mały ehłopczyna p. Antoni
nie K„ z kieszeni płaszczu pugilares, w któ- 
* '111 było 5 zł. i kilka miedziaków

Tow arzystw o geograficzne
w Wiedniu mianowało swym członkiem kore
spondującym dr. Bogusławskiego, szefa sekcji 
w biurze hydrograficznem admiralicyi królewskiej 
w Berlinie.

O zm arłe j w. księżnej hes- 
sko dannstadzkiej pisze Beri. B at. Z U j: Nie
pospolita to była postać, którą okropna choro
ba poi wała tak nagle z pośród żyjących. Wiel
ka księżna Alicja posiadała wysokie zdolności 
intelektualne, znakomity zwłaszcza talent dla 
sztuki, który w sposób jak najpiękniejszy zo
stał rozwinięty pod troski i wem " okiem ojca, 
księcia Alberta, gdyż książę ten osobiście kie
rował wychowaniem swych dzieci. Po wjjściu 
za mąż wielka księżna wniosła w nowy swój 
dom zamiłowanie dia pracy i żywy7 popęd do 
dalszego kształcenia się na" polu naukowom, a 
przytem usposobienie jak najłagodniejsze i naj
szlachetniejsze. Cały szereg też dzieł dobroczyn
nych i humanitarnych w Hessyi -Darmstadzie 
zawdzięcza jej swe przyjście do skutku, jej 
która nie znała uprzedzeń i ciiuic ożywiona 
była duchem pożytecznego czynu. Doskonałą też 
była matką i wychowawczynią swj7ch dzieci. 
Do niedawna jeszcze posiadała prawdziwie że
lazne zdrowie, lecz w ostatnich latach podu
padła cokolwiek na siłach. Śmierć jej tak na
gła i tragiczna, wywołała wszędzie, gdzie ją 
znano, jak najboleśniejsze wrażenie.

W feilsi lowezj' w m ech !. O 
królu Humbercie opowiadają, źe bardzo nie lu
bi uwzględniać protekcyj, gdy chodzi o nada
nie jakiejś godności lub tytułu. Niedawno ja 
koby polecany był królowi pewien hrabia 
który bądź co bądź pragnął mieć jakieś dosto
jeństwo państwowe, choćby tylko nominalne. 
Na audyencyi tedy zapytał go król: „Gdzież 
pan życzysz sobie być umieszczonym?" —- „W \y b. 
neoyi, Najjaśniejszy Panie", odpowiedział h ra 
bia, zadowolony, że pozwolono mu nawet wy
brać sobie dekorację.do przyszłego dostojeństwa 
„Ha, w takim razie — zakończył re Umherto 
—  mianuję pana wielkim łowczym w nadinor- 
skiera mieście naszein, W enecji!“

—  sialem  w Wiedniu sta
wali w tych dniach „redaktorowie" humory
stycznego czasopisma wiedeńskiego Judach*  
iitkerik i, pisanego w języku niemieckim, a dru
kowanego czcionkami hebrajskiemi, Wilhelm 
Weiss i Maurycy Dornbusch, oskarżeni o wy

kroczenie przeciw moralności publicznej. Sławni 
ci humoryści na tem zasadzali swe dowcipy,
że w najcyniczniejszy i najbrutalniejszy sposób 
zestawiali powyrywane z tekstu biblii luźne 
ustępy i wyrazy tak, że tworzyły gorszące fra
zesy Jeden z oskarżonych w obronie swej 
utrzymywał, iż inkryminowane artykuły miały 
na celu jedynie wyszydzenie metody, podług 
jakiej w galicyjskich szkołach żydowskich udzie
laną bywa nauka; dowieść chciał nawet, że 
tendeneya owych artykułów jest godną pochwały! 
Na to powołany przez sąd na świadka rabin 
Salomon Spitzer, zapewnił jako rzeczoznawca, 
że w żadnej szkole żydowskiej w Galicji spo
sób wykładania nauki nie jest tego rodzaju, 
ażeby podać go można w takie gorszące pośmie
wisko Przysięgli też uznali obu oskarżonych 
winnymi a sąd skazał wielkiego humorystę 
Moszka Dornbuscba na jednomiesięczny zaostrzo
ny areszt.

— Żeg luga na D u ua ju  została w 
tych dniach z powodu utworzenia się kry za
wieszoną. Natomiast na rzece Sawie żegluga je
szcze ciągle jest możliwą.

—  M r ó z  dochodzący 20°R panował ze
szłego piątku w Monachium.

— Trzęsienie ziemi, które w nocy 
na J.l b. m. nawiedziło prowincje nadreńskie, 
dochodziło aż do najgłębszych okolic Westfalii.

—  N iebezpieczny ealus. Graz. 
Tjp. opowiada: W miasteczku Leibnitz dnia 9 
b m. pewien właściciel domu pokłócił się z 
fryzyerczykiem, lecz spór wnet, jak się zdawało, 
został zagodzony. Powaśnieni na znak pojedna
nia mieli się pocałować. Przy tej sposobności 
jednak właściciel domu literalnie odkąsił fry- 
zyerczykowi dolną wargę ! Rzecz oczywista, iż sąd 
bezzwłocznie wydał rozkaz ścigania „ludożercy," 
który dotychczas sic ukrywa.

—  Pa len ie  zw łok  stało się już w 
mieście Gotha faktem dokonanym. Dnia 10 b. m. 
odbj7ł  się na cmentarzu tamtejszym pierwszy w 
tym rodzaju pogrzeb. Na kilka dni przedtem 
wypróbowano dobrze nowozbudowany „piec po
grzebowy", spaliwszy w nim zabitego barana.

— O ltropua śm ierć. Dzienniki 
angielskie notują pogłoskę, według której emir 
Afganistanu kazał byłego dowódzeę twierdzy 
Ali Mndżydu, za oddanie jej Anglikom, przy
wiązać zwyczajem indyjskim do działa i „zdmu
chnąć" z przed wylotu tegoż!

—- K lęska  głodowa w Marokko 
sroży się w coraz okropniejszy sposób. Jak  do
nosi depesza z Mogdoru, umiera tam codziennie 
w przecięciu po 25 ludzi z braku pożywienia.

— l>o kasy podatkow ej w m ie
ście Ruina, w Słowenii, dobyli się przed kil
koma dniami nocą złodzieje, i z biurka poboi- 
cy zabrali 3 5()t) zł., a z biurka kontrolora 65 
zł. Wertheimowskiej kasy jednak, która się tam 
znajdowała, nie tknęli. Zachodzi podejrzenie, iż 
byli to „domowi" złodzieje, włamanie się bo
wiem do lokalu kasy wobec okoliczności, iż pod 
jej oknami przez całą noc chodzi straż wojsko
wa, wydaje się bardzo nieprawdopodobnem. 
Złodzieje jednak, widocznie dla zmylenia tropu, 
pozostawili na miejscu zbrodni rozmaite narzę
dzia, służące do włamywania się.

— K o m is ja  teatralna senatu 
francuskiego uchwaliła w7 tych dniach większo
ścią 14 głosów przeciw 5, ażeby rząd na próbę 
objął teraz bezpośrednie zawiadowstwo nad 
wielką operą paryską, mianując ze swego ra 
mienia dyrektora artystycznego, któremu byłaby 
dodana do pomocy rada artystyczna. Dotychczas, 
jak wiadomo, rząd wypuszczał wielką operę w 
przedsiębiorstwo i płacił przedsiębiorcy ogromna 
SubweDoyę.

— B ardzo  cenny obraz pendzla
jednego z mistrzów szkoły starohiszpańskiej, 
przedstawiający św. Antoniego, jako pustelnika, 
jak donosi Gaz. d 'Ita lia  skradziony został nie
dawno z kościoła w mieście Gongi, w Sycylii. 
Obraz ten, pomimo bardzo małych rozmiarów, 
ceniony jest na 10.000 lirów. Zdaje się, że 
złodziej, za którym dotychczas poszukiwania 
okazały się bezskutecznenai, znał się dobrze na 
artystycznej wartości tego dzieła.

N otatki literacko-artystyczne.

0 0  M onachium  budzi u nas od lat 
kilkunastu żywe zajęcie, tu bowiem znajduje się 
cała kolonia polskich malarzy, którzy na polu 
sztuki albo już zdobyli sobie zaszczytne stano
wisko. albo go się dobijają z powodzeniem. 
Krytyka monachijska nie może znaleść dość po
chwał dla polskich artystów a magazyny arty
styczne nabywają bardzo chętnie polskie obra
zy, aby je spieniężać Anglikom, którzy do nich 
od niejakiego czasu okazują jakoby predylekcyę. 
Znakomity nasz malarz Brandt ma tyle zamó
wień, iż jak twierdzi nie będzie mógł przez trzy 
lata wysłać większego obrazu na wystawę, a 
jak go wysoko cenią niemieccy artyści, posłuży 
za dowód fakt, iż go jako swego reprezentanta 
wydelegowali do Paryża, dla skłonienia tamtej
szych artystów do przyjęcia udziału w powsze
chnej wystawie obrazów, która ma się na przy
szły rok odbyć w Monachium. Akademia sztuk 
pięknych nadała mu tytuł honorowego profesora 
i rzeczywistego członka a między zamówienia
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mi na obrazy tego mistrza figuruje obecnie 
kilka galeryj niemieckich. To powodzenie za
szczytne wywiera też skuteczny wpływ na 
kształcącą się tu młodzież polską. Obznajomio- 
ny z tamtejszemi stosunkami korespondent 
W itku, wyraża się bardzo dobrze przedewszy- 

stkiem o dwóch uczniach' w tamtejszej szkole. 
Pierwszeństwo należy się młodemu artyście, 
Żrnurce, którego talent skłania się przeważnie 
ku obrazom wielkiego stylu. W pracowni jego 
nie ma obrazków małych, które nieraz chwilo- 
wem powodzeniem psują kierunek i całą przy
szłość artysty, przeciwnie Żrnurko maluje obra
zy większych rozmiarów, szeroko pomyślane, 
okazujące sumienne studya i niezaprzeczony ta
lent Drugim uczniem zwracającym powszechną 
uwagę swemi akwarelami, lnaiowanemi tak 
zwanym „gwaszem" jest Fałat, któremu wró
żył świetną przyszłość ś. p Siemieński. Fałat 
kształci się obecnie pod kierownic w m profe
sora Kaaba, jednego z najznakomitszych ryso
wników niemieckich i otrzymał za swoje ry
sunki bronzowy medal. W szkole profesora Saitza 
kształci się trzech Polaków: Hilda, Oknicki i 
Urbański, t. z. Kompomrsehtde profesora W a
gnera posiada także kilku Polaków, a wszyscy 
doznają protekcyi i troskliwości wspomnianych 
profesorów niemieckich.

(n) A lbunt Wittó Stwosza. Wielki 
mistrz, twórca tryptykujw* kościele Panny Maryi 
w Krakowie, zasługiwał od dawna, aby jego 
dzieła, rozprószone po całej dawnej Posce, w 
Niemczech i Angli, a nawet na ziemiach ro
mańskich, zebrano u nas w jedną całość, któ- 
raby mogła przynajmniej w  przybliżeniu 
dać szerszej publiczności pojęcie o geniuszu i 
natchnieniu tego artysty. Taką całość utworzy 
właśnie A lbum  W ita  Stw osza , którą zapowia
da wydawca Kłosów  p. Lewenthal. Odtworze
nia dzieł tego wielkiego artysty, który przy
niósł niespożytą chwałę swemu narodowi, po
dejmuje się rylec warszawskich ksylografów, po 
których się spodziewamy, że A lbum  btwosza  
stanie na wysokości tej reprodukcyjnej sztuki 
we Francji. Album ma' obejmować wszystkie 
dzieła artysty, zarówno te. których autorstwo 
niezbitemj dowodami stwierdzono, jak i te, któ 
re krytyka z wszelkiem prawdopobieństwem 
przypisuje Stwoszowi.

(n) Rossyjslsie czasopism o illu- 
strowane p t Zywopisnoje obozrenw pomie
ściło w ciągu roku 1878 kilkadziesiąt repro 
dukcyj naszych najznakomitszych artystów. Spo
tykamy się tutaj z utworami Andriollego, Al- 
ehimowicza, Grabowskiego, Grottgera, Kowal
skiego, Kossaka, Kozakiewicza, Matejki i wielu 
innych.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Lwowska Izba handlowa.

(Spraw ozdanie z X I .  pełnego posiedzenia , 5 
dnia  7 grudnia).

Oprócz spraw pomniejszych załatwiono 
następujące ważniejsze:

Na zażalenie kupców lwowskich, że Sto
warzyszenia spożywcze sprzedają towary kolo
nialne i inne artykuły osobom nienależącym do 
Stowarzyszenia z wielką szkodą opodatkowa
nych kupców, uchwaliła Izba wmieść przed
stawienie do wys. ck. Namiestnictwa i upra
szać, aby w stosownej drodze wytknięte nad
użycia uchyliło.

W  skutek wezwania wys. ck. Minister
stwa handlu do wyjaśnienia przyczyn, dla 
czego w ostatnich czasach zmniejszył się 
znacznie export zapałek z Austryi na Wschód, 
uchwaliła Izba na podstawie sprawozdań fa
brykantów zapałek oświadczyć, że główną 
przyczyną zmniejszenia się wywozu zapałek 
sa wysokie taryfy kolejowe, ustanowione nie 
tylko na zapałki, ale także na druty drew
niane, chociaż takowe związane zwykle w 
wałki najmniej po 25 kg. łatwiejsze są do 
ładowania jak deski lub sagowe drzewo. W y
sokie zatem ceny frachtowe utrudniają znacz
nie konkurencyę z wyrobami innych krajów, 
mianowicie z wyrobami włoskiemi, gdzie w 
ostatnich czasach wielkie urządzono fabryki 
zapałek, które przy tanim transporcie morzem 
opanowały zupełnie targi na Wschodzie.

Na wniosek komisji handlowej uchwa
liła Izba proponować u wys. Kządu dla usta
nowić się mających dwóch stręczników to
warowych we Lwowie po 200 zł. kaucyi, 
natomiast wyjednać dla nich uwolnienie od 
ta k s ; dawniej uchwaloną taryfę sensaryów 
zaś przedłożyć wys. ck. Namiestnictwu do 
potwierdzenia.

W  celu urządzenia szewskiego warstatu 
naukowego w Stanisławowie uchwaliła Izba 
na prośbę korporacji szewskiej, popartej przez 
Zwierzchność gminy tamże, prosić wys. ck. 
Ministerstwo handlu o zakupno trzech ma
szyn z funduszów państwowych.

W  skutek złożenia mandatu przez rad
nego p. 0 . T. Winklera uchwaliła Izba pro
sić wys. ck. Namiestnictwo o rozpisanie wy
boru jednego członka do Izby handlowej i

przemysłowej ze stanu handlowego z sanoc
kiego okręgu wyborczego.

W  skutek reskryptu wys. ck. Minister
stwa handlu nie zgadzającego się w zasadzie 
z zapatrywaniem Izby w sprawie podwyższe
nia taryfy dla cementu na kolei Arcyksięcia 
Albrechta, uchwaliła Izba poczynić ponowne 
przedstawienie i prosić, aby dla tego artykułu 
przywrócono jak najrychlej taryfę ustanowioną 
aktem koncesyjnym.

Izba uchwaliła na wniosek komisyi ko
lejowej odpowiedzić p. Markowi Thurnen, że 
prośbę jego o wyjednanie u zarządu kolei 
Czerniowieekiej, aby mu dozwolono wagony 
z okowitą dla zapobieżenia znacznym ubyt
kom podczas przewozu, mieć pod własnem 
zamknięciem — nie może popierać tak ze 
względów bezpieczeństwa, jako też dla tej 
przyczyny, że wykazane ubytki nie przekra
czają ubytku regulaminem przewidzianego.

Izba powzięła do wiadomości reskrypt 
wys. c. k. Namiestnictwa, którym wniosek 
Izby względem ładowania trzody chlewnej 
na stacyi kolejowej w Sądowej Wiszni za
łatwiono pomyślnie.

Izba powzięła do wiadomości pismo c. 
k. krajowej Dyrekcyi skarbu wystosowano z 
powodu relacyi Izby do wys. c. k. Minister
stwa skarbu, że Ministerstwo to zatwierdziło 
ofertę, wedle której gmina miasta Lwowa za 
dzierżawę lwowskiego podatku akcyzowego 
liniowego na czas od 1 stycznia 1879 do 
końca grudnia 1881 czynsz roczny w kwo
cie 346,500 zł. zaofiarowała.

Izba powzięła do wiadomoljBi pismo c. 
k. sądu krajowego jako handlowego we Lwo
wie, że p. Konstanty Iskierski mianowany 
został asesorem ze stanu kupieckiego przy 
handlowym senacie lwowskim.

Izba uchwaliła na opróżnioną jedną po
sadę asesora handlowego przy c k. sądzie 
obwodowym w Stanisławowie proponować 
następujących kandydatów: 1. Ferdynanda 
Stechera, 2. Kasiela Kieslera, 3. Izydora 
Miinza.

Izba udzieliła opinii swojej względem 
protokołowania niektórych firm w rejestrach 
handlowych o. k. sądów w Stanisławowie i 
Samborze.

Izba uchwaliła sprawozdanie p. Edwar
da Hamburgera z wystawy słodu na wysta
wie paryzkiej przesłać pp. browar ni kom we 
Lwowie do wiadomości w drodze obiegowej.

Izba powzięła do wiadomości sprawoz
danie sekretarza Izby p. Maksymiliana Bo- 
dyńskiego o uskuteeznionem zakupnie wyro 
bów szkhinnyeh na wystawie paryzkiej dla 
miejskiego muzeum przemysłowego we Lwo
wie, któremu też przedmioty kupione już wrę
czono.

-f- W i e d e ń  16 grudnia. Na dzisiej
szy larg na bydło rogate spędzono towaru z 
Galicji 1272 szt., z Węgier 1640 szt., nie
mieckiego 254 szt., razem 3166 szt., czyli o 
279 sztuk więcej niż przed tygodniem. Na 
środę zapowiedziano 205 sztuk bydła kontu- 
macyjnego, czyli o 242 sztuk mniej. Przy 
ożywionym z powodu temperatury i niedale
kich świąt popycie rychło rozprzedano cały 
spęd po cenach o 1 — 2 zł., na 100 kilo 
towaru przedniego wyższych od zeszło-tygo- 
duiowych. Płacono : opasy galicyjskie 55— 6", 
węgierskie 54— BOlł, wyjątkowo 61, niemie
ckie 57— 61, wyjątkowo 62, krowy 50— 54, 
buhaje 50— 52, siedmiogrodzkie woły wło 
ściańskie 47 — 51, bawoły, których dziś było 
tylko !2 sztuk, 40—44 zł. za 100 kilo m ar
twej wagi.

W Paryżu dnia 12 b. m. poprawiły się 
c-eny wołów, skopów zaś doznały małej zniżki. 
Płacono woły po 10— 90 ctm., skopy po 80— 
97 ctm. za kilo.

JO  W". N a j  do s t o j  n i e j  s z y  O e s a r z e -  
w i c z  K u d o l f  zapewne jeszcze w tym ty
godniu wyjedzie do Godollo.

S e j m  w ę g i e r s k i  był przedwczoraj 
: widownią skandalicznej sceny, która przy- 
' pominą najbardziej gorszące epizody z p a r

lamentarnej kłótni wersalskiej. Telegram nasz 
wczorajszy z Pesztu wspomniał o tem przy- 
krem zajściu, którego przebieg według dzien
ników był następujący. Wśród obrad nad 
kredytem dodatkowym, powstał członek na j
skrajniejszej lewicy, Aleksander C s a n a d y  i 
wyraził się o gabinecie w najobelży wszy sposob. 
.,Potrzeba tylko śmiałości i zuchwalstwa ta 
kiego Kolomana Tiszy —■ mówił ten szano
wny reprezentant ludowy — aby zrobić to, 
co on zrobił, to jest opanować fotel mini- 
stra-prezydenta wbrew woli narodu.. Jak 
śmie Koloman Tisza żądać zaufania od n a 
rodu, który z wstrętem i obrzydzeniem od
wraca się od jego polityki, zmiennej jak cho
rągiewka. Tisza przefrymarczył swoje zasa
dy, poświęcił jeśli nie „przeszachrował" in- 
teresa kraju". Prezydent wezwał Osanadego

do porządku , ale nieustraszony grobianus 
mówił dalej w podobnym tonie. W  Izbie po
wstało ogromne oburzenie i poczęto wołać: 
„To bezczelność! To maniera karczemna! 
Opuśćmy salę!" Minister baron Wenckheim 
wstaje i opuszcza swe miejsce, posłowie g a r 
ną się na środek sa l i , wszczyna się wrzawa 
bezprzykładna. Osanady chce mówić dalej, 
prezydent odbiera mu glos. Osernatony mie
sza się do sporu zarzucając Wenekheimowi, 
że nie będąc posłem, nie może się mieszać 
do spraw izby, Szalay miota obelżywe sło
wa na m inis tra-prezydenta  — aż w końcu 
prezydent posiedzenie przerywa.

Mamy przed sobą dosłowne brzmienie 
depeszy 1 o r  d a L o f  t u s a o r  o z m o w i e z 
k s i ę c i e m  G o r c z a k o w e m  dnia 22 wrze
śnia w' Baden-Baden. „W przejoździe moim 
przez Baden-Baden, tak donosi lord Lo- 
ftus pod dniem 27 w rześn ia , miałem dnia 
22 b. m. spotkanie z ks. Gorczakowem, któ
ry tam bawi. Lubo Jego Excellencya nad
mienił. że o sprawach bieżących nie ma 
żadnych wiadomości, to jednak kiedym zaczął 
mówić o kwestyi afgańskiej, wyraził się w 
sposób podobny jak p Giers w nocie z 8go 
b m. do p. Plunketta. Bzekł bowiem , że 
missya gen. Stolietewa do Kabulu była tylko 
aktem kurtoazyi i natury przemijającej i do
dał, że car nigdy nie zrzecze się swego pra
wa wysyłania do zagranicznych władców i 
sąsiednich, książąt missyj.

„Nie zapominaj pan, mówił książę Gor- 
czaków, że cesarz jest niezawisłym udzielnym 
władcą 80 milionów poddanych". Odpowie
działem na to, że rzecz ta równie dobrze mi 
jest wiadomą jak to, że nasza dostojna wład
czyni, królowa panuje nad 200 milionami 
poddanych. „To prawda, odpowiedział Jego 
Ekscellencya, ale są oni rozproszeni i od
dzieleni od siebie, podczas gdy państwo ros- 
syjskie stanowi jednolitą całość". Co do Af
ganistanu nadmieniłem, że powracam z krót
kiej wycieczki do Włoch i jestem bez wszel
kich oficyalnych informacyj i instrukcyj. Nie 
mogłem jednak wstrzymać się od uwagi, że 
wysłanie poselstwa do Kabulu jest mojem 
zdaniem, naruszeniem układu angielsko-ros- 
syjskiego, dodałem nadto, że missya ta wy
daje mi się tern baraziej niepojętą, gdy p. 
Giers jeszcze na kilka dni przed moim wy
jazdem z Petersburga zapewniał mnie, żc ce
sarz ani gen. Kauffman nie mieli i nie 
mają zamiaru wysłania missyi do Kabulu. 
Ks. Gorezakow powtórzył tylko swe poprze
dnie twierdzenie, że misya jest tylko pro
stym. aktem grzeczności i że p. Giers, dając 
mi owo zapewnienie, prawdopodobnie nic o 
niej nie wiedział. Ks. Gorezakow zauważył, 
że w czasie gdy się zanosi-o na wojnę mię
dzy Anglią i Rossyą, poczynione zostały mi
litarne zarządzenia, które jednak cofnięto te 
raz, a wojska odwołano. J. Excell. oświad
czył całkiem stanowczo, że rząd cesarski do
pełni w sprawie Afganistanu swych zobo
wiązań względem Anglii, że nie ma ani chę
ci ani powodu mieszać się w sprawy tego 
królestwa i że na przypadek wojny ani b ro 
nią ani pieniądzmi nie będzie popierać e- 
mira “

Oto tekst depeszy ogłoszonej w dodat
ku do księgi błękitnej. Że publikaeya ta nie 
mogła być miłą rządowi rossyjskiemu, to rzecz 
aż nadto jasna Jakoż rząd ten odpowiedział 
na nią ogłoszeniem faktu trzymanego dotąd 
w ścisłej tajemnicy, że gen. Łomakin posu
wa się na Merw i że ma rozkaz dotrzeć aż 
do granic Afganistanu, gdzie przyjmować 
b ę d z i e  w y s ł a n n i k ó w  e m i r a .  Można być 
ciekawym, co powie Anglia na to przyzna
nie się, które bardzo podobne jest do pro
wokacji.

zapewnia wobec tego zaprzeczenia, że wszy
stko co kiedykolwiek w tym względzie do
nosił, jest najrzetelniejszą prawdą „P o trze
ba wypierania się faktów niewygodnych, pi
sze on, nie może uwłaczać prawdziwości te
go, co ja. sam na własne oczy widziałem i 
na własne uszy słyszałem. Zresztą nie byłem 
ja  jedynym świadkiem owych em anacyj; pe
wną jest rzeczą, że nie masz w Europie 
rządu interesowanego w kwestyi wschodniej, 
któryby od swoich organów nie otrzymał był 
o tem podobnych doniesień. Idę. jeszcze da
lej i odwołuję się osobiście do ks. Dunduko- 
wa. niech jako człowiek honorowy oświad
czy, czyli wyrażenia jego powtórzyłem kie
dykolwiek nieprawdziwie ?“

K a r a t b e o d o r y b a s z a przybył 
już do Konstantynopola, przyjmowany był 
(•rzez sułtana i objął tekę ministerstwa spraw 
zagranicznych Pol ił. Cor.c.-p. zapewnia, że 
nowy minister zgadza się z postanowieniem 
sułtana, aby w sprawie greckiej nie krępo
wać się bynajmniej traktatem berlińskim, 
lecz zaproponować w Atenach nową Unię. 
graniczną, dogodniejszą dla obu stron. ..Jest 
nadzieja, że propozycja ta będzie dobrze 
przez G re d ę  przyjęta.

Daily News donoszą z Peszaweru 14
b. m., że kolumna generała B r  o w n e  roz
poczęła pochód na 1) ż e l i  a 1 a b  ad , miesz
kańcy tego n rasta  życzą sobie okupacji an
gielskiej.

TELEGMF GAZET3T LWOWSKIEJ

Telegram doniósł nam temi dniami, że 
ustanowiony przez międzynarodową komisyę 
d y  r e k  to  r fi n a n s  ó w W s c h o d n i e j  R u 
in el i i p. Schmidt musiał zaniechać swej po
dróży inspekcyjnej, z powodu nieprzyjaznej 
postawy Bułgarów. Pólit. Corresp. podaje o 
tem następujące szczegóły: „P. Schmidt po
dróżował w towarzystwie lorda Donoughmo- 
re. Kiedy przybyli do Haskiój, zaraz na w s tę 
pie przyjęto ich z wyraźną niechęcią. Tam
tejsi urzędnicy bułgarscy podlegli p. Schmid
towi nie chcieli pokazać ksiąg dla zrobienia 
skontra, i nie uznawali wprost jego władzy. 
W Jeni-Zagrze, kiedy p. Schmidt zajęty był 
przeglądaniem rachunków, wpadła olo biura 
zbrojna banda i zmusiła go do opuszczenia 
kancelaryi. Nie pomogła in terw encja  delega
ta austryackiego ; p. Schmidt i lord Donough 
morę musieli wrócić do Filipopola. Władze 
rossyjskie patrzą na to równie obojętnie, jak 
patrzyły na przeszkody, stawiane prze/, B u ł
garów na każdym kroku członkom komisyi 
granicznej.

Wiadomo, że półurzędowy telegram pe- 
tersburgski zaprzeczył ogólnikowo wszelkim 
doniesieniom o przemowach i wyrażeniach 
ks. D o n d u k o w  - K o r s a k o w a w czasie 
przed i po podróży jego do Liwadyi. Otóż 
sprawozdawca Pol. Oorr, któremu głównie

, 17 grudn ia . Po
0 d p o w i e d z i T i s z y ,  który zastrzegł 
się przeciw zarzutowi, jakoby  n iepo
trzebnie s taw ia ł  kwestyę gabinetow ą
1 ośw iadczy ł,  że stało się to tylko 
w skutek wniosku ITelfyego —  I /b a  
dep u to w any eh u cli waliła pro w i zorycz- 
uy budżet na pierwszy k w ar ta ł  1879 
r. 199 głosami przeciw 125.

B e r l i n .  17 g rudn ia . Nord. Allg. 
Ztg. rozbierając  t r a k t a t  h a n d l o w y  
m i ę d z y  N i e m c a m i  a A u s t r y ą  
zawarty , m ó w i : G łównym  celem poli
tyki niemieckie™ było nie stworzenie 
nowego stanu rzeczy lecz u trzym anie  
obecnych  stosunków. P rzysz ła  now a 
taryfa  cłowa zostanie w drodze au to 
nomicznej rewizyi przec iw staw iona  au- 
stryackiej taryfie autonomicznej a póź
niej może przyjdzie do skutku  now y 
trak ta t  tary fy  z A ustro-W ęgram i.

W e r s a l ,  17 grudnia,. Senat 
p rzyjął 159 głosam i przeciw 112 po
praw kę Beloastela do budżetu w yznań 
w s t a, w i a j ą c n a p o w r  ó t k r e d y t  
200 .000  franków  dla adm in is tra to rów  
probostw. Pozycya ta została przez 
Izbę depu tow anych  wykreślona, więc 
w skutek uchw ały  senatu  Izba m usi 
zebrać się przed 31 grudn ia .

I j o n d y u ,  17 grudn ia . W  Iz
bie gm in  Gross oświadczył, że sp ra 
wozdania o n i e d o s t a t k u  r o b o t n i 
k ó w  są przesadzone.

Northcote oświadczył, że propo- 
zycyn P o r ty  o g w a r a n c j i  d l a  po-  
ż y c z k i t u r e c k i e j  nie*' została j e 
szcze wzięta pod rozwagę. L ay a rd  nie 
przyrzekł Porcie  spełnienia  życzeń.. 
Bez poprzedniego zezwolenia p a r la 
mentu rząd nie przyjmie żadnych  zo
bowiązań co do pożyczki tureckiej.

Izba lordów przyjęła jednom yślnie  
a d r e s  k o n d o l e n c y j n y  do królo
wej i odroczyła się do 13 lutego.

W i e d e ń .  18 g rudn ia .  K o  m i s 
s y a  w o j s k o  w a Izby depu tow anych  
reassum ując  dawniejszą swoją uchw ałę  
niew chodzenia  w obrady  nad  p rze
dłużeniem  us taw y  wojskowej — u c h w a 
liła po d ługich  rozp raw ach  przyjąć  
przedłożenie rządowe. W niosek, aby  
Izba przynajm niej w zasadzie orzekła 
zmniejszenie siły wojennej i aby pro- 
wizoryurn wojskowe obow iązyw ało  
tylko do 1 m arca, został odrzucony.

B e l g r a d . ,  17 g rudn ia .  Książę 
nakazał d e t n o b i l i z a c y ę  milicyi.
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L o n d y n ,  18 g rudn ia . I z b a  

g m i n  odrzuciła  wniosek F aw cetta  
235  g łosam i przeciw  125 i uchwaliła  
bez g łosow ania  wniosek rządow y w 
kw esty i  kosztów wojny afgańskiej. Obie 
Izby o d r o c z o n e  zostały do 13 
lutego.

L o n d y n ,  18 g rudn ia .  Standard  
donosi z P e te r s b u rg a ,  że po żywej 
w ym ian ie  not między Londynem  a 
P e te rsbu rg iem  r o s s y j s k i e  p o 
s e l s t w o  zostało o d w o ł a n e  z 
K a b u l u .  Depesza dodaje, że rząd 
angielski o trzym ał z a p e w n ie n ie , iż 
Rossya o p u ś c i  t e r y  t o r y u m  t u 
r e c k i e  w  obrębie oznaczonego przez 
t rak ta t  berliński term inu.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W i e d e ń ,  17 grudnia 1878, godz. 2 

min. 20. Losy kredytowe 162*75, Węg. akcye 
kredyt. 211*75. Akcye anglo-austr. 97 '— . 
Akcye banku Union 67*30, Akcye kolei Ka
rola Ludwika 233*25, Akcye kolei północnej 
201 *75, Akcye kolei południowej 07-— Akcye 
kolei Alfóld I 15*75, Akcye kolei Elżbiety 
158'50, Akcye kolei Lwow-Ozerniow. 12 L i o, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 115'— , 
Akcye kolei Kudolfa 115'— , Akcye kolei Al
brechta — •— , Węg. oblig. państw, w złocie 
65*50, Galie, oblig. indemn. 84'25, Losy 
z r. 1664 189 '— . Akcye kolei siedmiogrodz
kiej lO tr—, Akcye banku obrotowego 1.01*50, 
Losy tureckie < 1 '80, Akcye kolei węg.-galic. 
— *— , Akcye kolei państwowej 253*25, Ak
cye banku związkowego 103*50, Kubel papie
rowy 1*18— , Wiedeńskie losy 90*— , Wę
gierskie losy 78 '— , Mark. niemiecki 57*70, 
Węgierska renta 84*25. Usposobienie mdłe.

W i e d e ń ,  dnia 17 grudnia, godz. 6 
minut 5. Akcye kredytowe 226*80, Anglo- 
austr. — *— , Akcye banku Union — *— , Ko
lej Kar. Ludw. 288*—, Południowa 06 75, 
Kenta pap. 61*40, Galie, bank hip. D0'?5,

Gal. oblig. indemn. — *—, Gal. listy zastaw, 
banku włość. 91.50, Losy z r. 1860 — *— , 
Napoleonsdor 9 '84 'L, Kubel papierowy — *— . 
Usposobienie spokojne

W iedeń, dnia 18go grudnia, godzina 
10 minut 50. Akcye kredytowe 226.80, An- 
glo-Austr. 96'50. Unionsbank — *—, Kolej 
Karola Ludwika 232*75, południowa —*— , 
Kubel papierowy — Gal .  listy zastawne 
— *— , Gal. listy indemnizacyjne — *— , Mark. 
niein. —*— Gal. bank rustykalny — *—, Lo
sy z r. 1860 — , Napoleonsdor 9 '34b ,.  
Usposobienie słabe.

Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński.

W y k a z  osób zm arły  cli
w czasie od 1 do 10 listopada. 

Hankiewiez Autoni, czeladnik stolarski, 
1 5?, na suchoty płuc. — Twardowska Marya, 
córka drukarza, I. 8/n , na zapalenie opon mó
zgowych. — BUs Kazimierz, syn nauczycielki,
I. 2, na płonnicę. ■—• Nikod mowńz Katarzyna, 
wdc.u,a po krapiar-u, I. 79, na uwiąd starczy.
—  Maksymowicz Teofil, c k. asystent przy u- 
rzędzie cłowym 1. 86, na zastrzelenie się — 
Wojciechowska Aleksandra, wdowa po pr f-so 
rze, 1 80 na uw ad starczy. —  Neubraud 
Ewa szwaczka, 1 24, na wodną puchlinę. — 
Turkiewicz Marya, zai-ubnir-a, 1. 46, na su ho- 
t.y. — Bombal Rozalia, zurobńea, 1. 18, na 
gruźlicę płu-*. — Trochimi -k Julia, dziecko, l
I I ,  nu durzyę. — K"jan łan, cieśla, 1 45, 
na pęknięcie czaszki. — Błażewska Karolina, 
wdowa po ekonom e, i 66, na gruźlicę płuc 
Spin* ter Leopold, krawiec, 1. 54, na ch n-ł ictwr,.
—  Pelsner Ohaim, syn tragarza, 1. 6, na udu
szenie. —  Hołośuiak Antonina, córka zarobni- 
ka, 1 3 /g, na gruźlicę. —  Łazowski Jan, ma
jor byłych wojsk solskich, 1. 77, na porażenie.
—  Ciemięga Marya, córka sługi kniejowego, 1. 
5, na dławico — Reiss .h-nte, wdowa po bu
chalterze, 1. 85. n.i zapalenie fłuu. —  Gubry- 
unwicz W a ław. zegarmistrz. 1. 35, na su hn- 
ty płuc. — Czernicki Ludwik, syn urzędnika 
asekuraeyi. I 2 '^ ,  na suchoty płuc. —  Ju- 
u.y Marjem, zaroh .i"a, 1. 40, na zapalenie ki
szek —  B'bela Franciszka, córka stróża, 1 2, 
na suchoty — Braudler Bajle, wdowa po fa
kt.rze, 1 48, na zapalenie płu-. —  Sciner-ń-

ko Aniela, żona bremzera kohu, 1 J3, na za
palenie ostrzewne.j. —  Marya, Anna Salamon 
de Friedberg, żona jenerała porucznika, 1 38, 
na zapalenie opoń mózgowych. Tybiuka Aleks m- 
dra, żona urzędnika tow. kredytowego, 1. 41, na 
raka żołądka. — Jakobi Joanno, bez zatrudnie
nia, 1. 66, na zapalenie nerek i wadę serca.

Gatter Józefa właścicielka realności, 1. 71 , 
na ( brzęk płu -. — Kuryłowicz Karol, emery
towany radca Magistratu, 1. 74 na zapalenie 
płuc. —  Ozałozyńska Eufemia, wdowa po le
karzu, 11 69, na żółtaczkę. — Jarmuud Anie
la, wdowa po c. k. poborcy, 1. 89, na uwiad 
starczy — Dubiua Marya, dziecię sierżanta,
1 3, na błonnicę. —  Starowiejska Joanna, żo
na as.ysŁ-nta poczty, 1. 21, na gruźli-ę —- 
Oyczyszyn Józef, dziecko znrobnika, 1 2, na 
suchoty. —  Pntz Teresa, baz zatruduieia, 1. 
77, napalenie płuc.

Lwów dnia 12 listopada 1878.
Spostrzeżen ia  u ieteoro log iczue.

z dnia I-i g rudnia  1 '7 8  o godz 7 rano.
Barometr  7 *.*8111111. Psychrometr suchy  _  5 2”C 

Psychrom etr  w ilgotny — 5 5"C. Prężność p a ry  2 . 'nim 
Wilgoć 937o- Zachmurzenie 10. Wiatr NI. Ozon 8

Opad. w mm. z ostatnich 24 godz n — 
Tem peratura powietrza — 4 2 “R.

Barometr opada.

P rz y je c b a łi  do L w o w a
dnia 17 grudnia 1878.

Hotel George‘a
Fp. A. C zajkow ski z Dusanowa. K. Schnei

der z Neuukir-hen.
Hotel Europejski.

Pp. H. Freuberger z Przemyśla. K Tom
kiewicz z Przemyśla A Kownacki z Czernicy. 
Ł  Zadurowicz z Kołomyi.

Hotel Lazarusa.
Pp. A Berman z Wołoczysk. J  Abeles 

z Krakowa J. Miinz ze Stryja. J. Kohn z Ber
lina.

Hotel Angielski.
Pp. H. br. Wilczek z Samoklęski. W. 

Puzyna z Nowego Martywa. Z. Madejski z Stu- 
pnicy. J. Walc z Husiatyna.

Hotel  W a r s z a w ik l .

Pp. K. Wybranowski z Ciszkowie. S. 
Wysoczański z Laszek M. Sroczyński % Kro- 
aeyi. F. Hirscli z Rohatyna S. Załuski z Ży- 
daezowa. M. Mianowski ze Stanisławowa. A. 
Gajewski z Pnlichowa ___________

Hotel Krakowski.
Pp. Dr. W. Zemerinann z Cieszanowa. 

W. Stauzenberg z Bochni.
O d j e c h a l i  «e 

Pp. S. hr. Fredro do Podlisek. M. Saw- 
racki do Wojciechowic. Dr. Wein do Kr sna.
F. Gruber do Stryja. A. Cielecki do Hadynko- 
wic. Z. Liśniewicz do Wodnik. E. Schnurpfeil 
do Winniatycz. H. Szelissi do Pluchowa. Al. 
Warteri-siewi'-z do Szwejkowa. Dr. L. Wiśnie- 
wski do Krakowa.___________________________

Dociągi kolejowe.
Przychodzą do Lw ow a.

'A K rak o w a  : o godzinie 5 minut 22 rano 
(pociąg pospieszny); o godzinie 9 m. 27 
wieczór (pociąg osobowy) ; o godz. 11 min. 
S przed południem pociąg mięszany).

'£ Dodwoloezysk : (na dworzec.w Podzam 
czu j: o godzinie 3 minut 2 rano (pociąg 
osobowy); o godzi ue 3 min. 9 po połud
niu (pociąg mięszany) ;

A c  Stanisławowa : (ua Stryj) do Lwowa 
(nr. 2j o godz. 8 min. 15 wieczór.

A  P o d «  ołoczysk : (na dworzec lwowski 
główny): o godz. 10 min. 43 wieczór (po
ciąg pospieszny); o godz 3 min. 33 rano 
(pociąg osobowy) : o godz. 3 min. 39 po
południu (pociąg mięszany) .

A  O zerniow iec: o godzinie 9 minut 55 
wieczór (pociąg pospieszny) , o godzinie 3 
minut 45 rano (pociąg mięszany); o go
dzinie 2 minut 50 po południu (pociąg 
mięszany).

Odchodzą ze Lw ow a  .
D o  K ra k o w a : o godzinie 1.1 stej min. 3 

przed północą (pociąg pospieszny) ; o godz, 
4 min 33 rano (pociąg osobowy); o go
dzinie 4 minut -39 po południu (pociąg
mięszany).

Do Pod  wołoczysk : (z Podzamcza): o 
godz 11 minut 10 wieczór (pociąg osobo
wy); o godzinie 12 minut 27 w południe
(pociąg mięszany)

Do Stanisławowa : (na Stryj) : (poc. nr.
U o godzinie 6 minut 40 rano.

Do Podw oloezysk :  (z głównego d w o r
ca) : j godzinie 5 min. 37 rano (pospiesz
ny) ; ° godzinie 10 min. 44 wieczór (po
ciąg osobowy i; o godz. 12 minut 5 w po
łudnie (p o c iąg  mięszany).

C en n ik  lw ow sk ie j Iz b y  handlow ej 1 p rz e m y s ło w e j.
Lwów, dnia 17 grudnia  1878.

1. A k c y e  za sztu-kę.

Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. ®ł 
Kol. Iwow. ezer.-jas „ 200 z ł m. k.' 
B anku hip. galic 20u zł: w. a. 
B anku kredyt, gal. po 200 zł. w. a.

3 . L is ty  zast. za 100 zł.

Tow. kredyt, galic ń°/0 w a.
4 pr.

„ „ „ 5 pr. okresowe st
B anku hip. galie. (5 p r. w. a. |  
L isty dłużne g. Z. k r wł. 6 pr. w. a *S

3. L is ty  d łu ż n e  za 100 zł. g
Ogółu, roln kred. Z akład d la Gal. SJ 

i Buków. 6 pr. los. w 15 la t Si 
Tow. kr. m. 6 pr. w. a. w 15 la t n 

„ „ „ 6 pi-, w. a w 30 lat -S

4. o b l i g i  za 100 zł.
Indem niz galic. 5 proc. m. k. . 
Oblig. Komunalne gal Zakł. kred.

włościańskiego 6 proc. w. a, .
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pro. w. a.

5 . L o sy  M iasta Krakowa . .
„ „ Stanisławowa .

6. M o n e ty .
D ukat holenderski 
D ukat cesarski .
Napoleondor .
Półimperyał . . . .
Rubel rossyjski srebrny .

„ „ papierowy
100 marek niemieckich .
Srebro .......................
Kupony w srebrze . . . .

płacą żądają
walutą austr.

złr et. złr. et.

233 ___ 235 50
122 — 124 —

248 — 251 —

216 --- 220

85 30 86
80 50 •81 50
85 30 36 —

90 50 91 40
91 50 92 .50

90 25 91 30

84 30 85

90 .— 91
89 50 90 75

14 50 15 50
21 50 23 50

5 44 5 54
5 48 5 57
9 30 9 38
9 56 9 6-5
1 74 1 81
1 12 l 14

57 40 58 25
99 50 100 50
99 25 100 25

K u r s  g i e ł d y  w i e d e ń s k i e j
dnia 14 G rudnia 1878.

1 . » ł u g  p a ń s tw a . płacą żądają

Jednolity  d ług  Państw a w banknot.
maj-listopad . 61.70 61.85
l u t y - s i e r p i e ń ............................  61.70 61.85

Jednolity  dług- państwa w srebrze 
styezeń-lipioc . . 
kwiecień-paźdz.iernik 

Losy z roku 183-1 całe . .
„ 1839 piąta część

>i ,, 18-54 po 250 zł. . .
„ „ 1860 po 500 złr. 5
„ „ 1-60 po 1 0 złr. 5 t
„ „ 864 (z premią) po ImO zł
,i ii 1864 po 50 „

R enty Como po 42 lir. austr. . .
Listy zastaw domeu państw, po 120

zł. 5 proc.............................................14 .— 142.—
Austr. asyg. skarb, zwrotne 1881 5 pr. 97 60 97 85
Austr. ren ta  zł. wolna od podatku 4 pr. 72.65 72.80

3. O b l lg a e y e  indemn. 5 pr. za — .— -  . —
Czech . , 102. 103.—
Bukowiny 79.50 8 '.5 0
Galicy i . . . 84,50 85.—
Niższej Austryi . . . 104.50 105.—
Siedmiogrodu . . . .  . . . 73 50 74.25
W ęgier . . . , . 79 50 80 50

pr.
pr

62.90 63.05
62.85 63.— 

3 2 4 . -  326 -  
323 -  324. -  
108.— 108.50 
113 -  113 30 
12 ! 50 124.— 
1 8.75 139.25 
138.5** 139—  
2 7 . -  •- -

3. A k cy e .
Bauk Anglo aust. 200 zł. emit zł. 120 
iDst kred. dla handlu po 160 zł.
Niższo-austr tow. eskomt po 500 zł 
Gal. banku hip. po 200 z ł . . — —
Gal. bank d. han. ip rz . a 200 zł. wpł. 4 0 pr. — .— —
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 zł. . ---------- —
Banku narodowego a 6 i0  zł. . —
Kol. A lbrechta a 2, 0 zł, w srebrze 
Austr. Tow żeglugi par. po 500 zł mk.
Kol. Oesarzow. Elżbiety po 200 zł. mk.
Kol. Preszów -Tarn.(w  c )a200 zł. w sr.
Północna kolej po 1000 zł . . .
Kol. Kar. Ludwika po 200 zł. m k.

97.75 98—  
2 3 1 . -  23125 
760 — 7h8

4 8 8 . -  490.— 
159.— 159.50

201s! — 201 .- 
234 5 235. -

Lwow. Czerń. k-Oei po 2O0 zł. wa. w sr. 
Tow. kol. żel, parist. po 200 zł. m. k. 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 
I. Koi. węg. gal. a 200 zł. w srebrze

płacą żadaja
122.75 1 2 3 . -  
256.50 257 —
66.75 67.25 
81—  82—

5. Listy zastawne losowane. 
Ogólny roluiczo-kredytowy Zakła I dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr.
Powsz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr. w sr.
G al.zak .kr.z ie in . Krak. los. w 1 8 J.6 p r.

w 201. 7 pr. 
w 361. 5Ł/2 pr.

Gai. Tow. kred. w. a. po 4 proet. .
„ „ „ po 5 proct. .

po 5 proct. w 
37 latach zwrotne . . .

Gal. bauku hipot. po 6 proct- . .
Gal. zakł. kred. wlośó. po 6 proct. .
Tow kr. miejs lw w 15 1. wyl. po o pr.

„ „ w 30 1. wyl po 6 pr.
Bauku narodowego po 5 proet. . .
Węg- Tow. ziem. po 5 1/, proct 

„ po 5 proct.

Kol. Albrechta a 300 zł 5 proc. w a. 
Tow. kol. żel Preszów-Tarnów (w ez.)

a 300 zł. 5 proc w srebrze . . 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. .

„ „ po 100 zł. w. a . . . .
Kol. gal Kar. Lud. po 300 zł. 5 pr.

„ 11 emisyi 
, III 

IV
Kol. Lwow -Czer.-Jas. III. ernis a 3 *0 

zł. 5 proc. w srebrze z r. 1865 
z r. 1867 
z r. 1868 
z r. 18.2

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 proc. w sr.

7 . L o sy .
Inst. kr. dla han. i prz. po 100 zł. w. a.
Clarego po 40 zł. m. k ..........................
Tow. żegi. par na Dunaju po 10 - zł. w. a.

90— S i
110.25 l i  0.75
91.25 92.50
95.50 — .—
94— —.—■
79.50 —.—
8535 85.65

85.35 85.6-5
91.50 92.50
90 -

—.—

95 — 95.50
86 50 87.50

wa (za 100 z ł.)

67.7-5 68.

101.20 101.60
95.50 —.—
99.75 100.2o
99 25 99.75
96. - 96.50

76.50 7 ? . -
78.75 79.25
71.75 72.25
6 7 . - 67.25

J13.50 64.—

163.— 163.25
29.50 30.50
y4.75 95.25

płacą
Keglevicha po 10 zł. ni. k. . . 15.50
Losy m iasta K r a k o w a ....................... 14.75
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 29.—
Palfiego po 40 zł. m. k. . . .  28.50
Fundacya szpitala. Areyks. Rudolfa 15.50
Salma po 40 zł. m. k. . 42.25
St. Gouois po 40 zł. m. k ....................  36—
Pożyczka m. Stanisławowa po2 ■ #.ł. wa. 22.5 •
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. 117.7o

„ „ „ 50 zł. m k. 62—
W aldsteina po 50 zł. m. k. 23. -
W indischgratza po 20 zł. m. k. a? 90

W e k s le  (na 3 miesiące)-

Augsburg za lo 0  zł. w. p. n. . —.—
B erlin za 10n mark w. p. n. —. _
F ra n k fu rt za 100 mark p. . . . —
H am burg za 100 mark w. p. n. . . ------
Londyn za 10 ft. szt. .
Paryż za 100 fr.

żądają
15.75 
15.25
29.50
29.50
15.75
42.75 
36 50 
23. -

118.25 
64.—
23.50 
28.10

116.95 117.15 
46.40 46.50

K u r s  z ło ta
Dukat cesarski men.

„ pełnej wagi 
Korona . . .
20-frankówka 
Rossyjski im peryał 
T alar związkowy 
Srebro

5.57.50
5.57.50

9.35. -  
9 .6 2 -

5 .5 '.5 0
5.58.50

9.36.50 
9 . 6 3 . -

100—  100.10.—

Z  lw o w sk ie j Iz b y  h an d lo w ej i p rz e m y s ło w e j.
Telegratow any kurs wiedeński 

z dnia 17 g rudnia  1878.
Jednolity  d ług  państwa w banknotach 

„ „ w srebrze
R enta w z ł o c i e .......................
Losy pożyczki z roku 860 . . .
Akcye banku austro-węgierskiego .

„ „ kredytowego . .
Londyn . . .
Srebro . .
Napoleondor . . . .
D ukat cesarski m en....................................
100 m arek n i e m ie c k ic h .......................

zł. et.
61 45
62 75
72 50

113 _
782 --
228 50
116 80
100 05

9 34
5 57

57 70

(7026) Ogioszeufe. L. 16518.
W  Imieniu Jego Cesarskiej Mości !

C. k. sąd krajowy wT sprawach kar
nych we Lwowie orzekł ua podstawi- §§ 489
i 49B ustawy o pos ępowaniu karnetu i §  37 
ustawy prasowei w skutek wniosku c. k. 
Prokuratoryi państwa, że treść art* kułó «*, u- 
mieszczonych w numerze 45 c z s ip i s m a  
„Szczutek" z duia 19 1 stopada 1878 p> d 
napisami : „Wc źnr z Prokuratoryi14, „W po
l ic j i" ,  „W Magistracie", „W szyueciku", 

tajemni** gub* inialny* h “, „Z chińsk- 
®ongolsko dzienuików", „Hemu lwowskiego 
polieyauta", „Itnci pan onufry“ , „Jak gaze- 

Lwowski opi-ała zajścia >'e Lwowie" 
^Monologi wyjaśniające sytua yę". „W  ka
wiarni Wiedeńskiej podsłuchane", „Ak«y.i 
118 *3ri)ku Lwowskim", z ryciną : z a w * rają
Xv s >b*.e znamiona zbrod ii z §, 65 a) u. k. 

przestępstwa z § 300 u. k. że zatem z,-

r/ąd/.ona przez <*. k. prokuratoryę państwa 
konfi'k;i(a tego numeru czasopisma „Szczu
tek0 jest  usprawiedliwioną, dalsze rozpo- 
wsze b i i e o e  treści tych uikrymioowanyi h 
artykułów w zbroui mein i że zabrany nakład 
ma być zniszczouyrn.

C > się do publicznej wiadomości podaje.
Lwów dniu 22 listopada 1878.

(7573) O g ł o s z e n i © .  L. 7334.
C. k. sąd powiatowe w Jazłow-u 

siaduiuia, iż złożine zos ały u uiego do po- 
v< szechu-'go przejrzenia arkusze posiadania i 
inne akta służye mające do założenia księgi 
grunt' wtj  d'a gminy ka 'a 'tra l  ej P a u s z ó w k a .

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszó v 
d  Lida wnoszo e być maja av s ą d z ie  tu-posme

1878 w którym 
ioeiiodzeuia prz-prowadzone

duia 23 grudniatej-izym do 
lo duiu dafsz 
I ędą.

Ja/łowiec duia 11 grudnia 1878.

(7393 1— 3) r .  <S y  fe t .
L. 7340. C. k. s ą d  po wiato ty  w Surejsoli 

z powodu wniesienia pozwu przez heigę 
Wolf przeciw M chałowi i Au me Kaczan,* 
iako nie znanym z miejs a pobytu p *z wa- 
ny m o zapDc nie kwi ty 5 zł 50 et. w. a 
p. Waśka B esiadeekiego dla tychże p z va 
uych ku rat rem c Din dorę-*zauia im w n i -  
smneg p d duiern 4 września 1878 1. 6029 
pozwu jako też Celem dalsz go zastęp , w,m ą 
pozwanych w tej sprawie.

O czerń się Michała i Annę Knczmar 
z tern uwiedarnia aby swemu k u ra t- ro w ip ,  
tr/.ebną i..-f rmacyę udzielili lub w raz -  
gdyby się z nstiuowieuiem kuratora niezg >- 
dzili stosowne swe wnioski sądowi postawili.

C. k. sąd powiatowy 
Stara-ól 25 listopada 1878.

(7154 D K lo n ic e u I * .  L  16732 
W In ie n - l  Jego Cesarskiej Maści!

0. k. sąd kratowy w sprawach karny, 
we Lwowie orzekł na podstawie §§. 481 
493 ustawy o postępowaniu karnem i §. 1 
ustawy praso rej w skutek wniosku e. 
Prokuratoryi państwa, że treść artykułu, 
mieszczonego w numerze 45 czasopisr 
„Dziennik dla wszystkich" z dn ;a 24go lisi 
pada 1878 pod napisem: „ Od młodych 
z .Wiera w sobie znamiona zbrodni zakłóć 
nia spokoju publi-zuego z §. 65 a.) u. 
że zatem zarządzona przez c. k. Prokurat 
ryę państwa konfiskata tego numeru czas 
pisma „Dziennik dla wszystkich0 jest  uspr 
wiedli wioną, dalsze rozpowszechnienie treś 
tego iukryminowan go artykułu wzbronione 
i że zabrany nakład ma być zniszczony]

C i się do publicznej wiadomości poda 

Lwów iln i i  28go listopada 1878.
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(7513 1— 3) E d y k t.

L. 28572. G. k. wyższy sąd krajowy 
Lwowski podaje w myśl ustawy z dnia 25 
lipca 1871 1. 96 dz. p. p. do powszechnej 
wiadomości, że wskutek prośby Salomona 
A bgotti  o utworzenie ciała hipotecznego dla 
parceli pod 1. kat. 786 na której realność 
pod 1. sp. 5 przy ulicy lwowskiej w Sokalu 
się zuajduje, w Sokolskim c. k. powiecie są
dowym, i w tamtejszej gminie podatkowej 
położonej składającej, się z parceli katastr. 
786 (paro. budów. 1. sp. 5) c. k. sądowi po
wiatowemu w Sokalu poleconem zostało, 
ażeby tenże wygotował projekt otworzyć się 
mającego ciała tabularnego, który to projekt 
w tymże c. k. sądzie powiatowym w Sokalu 
przejrzanym być może, a od dnia 7 grudnia 
1879 za księgę gruntową uważanym będzie 
równie oznajmia się, że od daia 7 grudnia 
począwszy, nowe prawa własności zastawu i 
inne prawa hipoteczne na wyż opisanej nie
ruchomości jako nowe ciało tabularne do 
księgi gruntowej wciągnąć się mającej, tylko 
przez wpis do księgi hipotecznej nabyte, o- 
graniezone na innych przeniesione uchylone 
być mogą.

Równocześnie wzywa c. k. wyższy sąd 
krajowy wszystkich któizyby

a) na zasadzie praw przed dniem otwar
cia t  go nowego ciała tabularnego nabytych 
domagali się zmiany wpisanych tamże sto 
sunków własności i posiadania, bez różnicy, 
czy zmiana tu przez dopisanie, odpisanie lub 
przepisanie, przez sprostowanie oznaczenia 
nieruchomości, lub połączenie ciał hipote 
eżnych, czyli też w inny sposób nastąpić ma.

b) już przed dniem otwarcia nowego 
ciała tabularnego na nieruchomości tej, lub 
na jej częściach nabyli prawa zastawu, s łu 
żebności lub inne prawa do wpisu hipote
cznego przydatne, o ile prawa te jako nale
żące do dawniejszego stanu biernego wpisa
ne być mają, a przy założeniu nowego ciała 
tab ilarm go wciągnięte nie zostały, ażeby w 
c. k. sądzie powiatowym w Sokalu swoie 
oznajmienie do dnia 6 grudnia 1879 tem 
pewniej wnieśb, ileże w przeciwnym razie 
utracą prawo popierania oznąjin ć się mają
cych roszcz ń przeciw osobom trzecim, któ 
re na mocy uiezaprzecznych wpisów w no
wej k-iędze gruntowej zawartych prawa h i
poteczne w dobrej wierze nabędą.

Nakoniec czyni się uwagę, że obowią
zku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, 
że prawo zgłosić się mające z księgi tabu
larnej, już do użytku służyć nie mającej lub 
ze załatwienia sądiwepo widocznem jest lub 
że jakie podanie stron oduoszące się do te 
go prawa do sądu wniesionym zostało tu 
dzież, że restytucya lub przedłużenie pow yż
szego terminu dla pojedynczych stron miej
sca nie ma.

Lwów duia 22 października 1878. 
(7561 1— 3) E  <i j  k  t»

L. 56851. 0. k. sąd krajowy Lwowski 
niniejszem edyktem wiadomo czyni, iż celem 
zaspokojenia pietensyi Dory Byk w kwocie 
4500 zł. w. a. z pn. egzekucyjna publiczna 
sprzedaż realności pod 1. 237 % i gruntu 
pod 1. 277%  jak dom 84 pag. 177 n. 18 
haer. i dom. 114 pag. 5 n. 21 har. dłużni
ka Wojciecha Jurkiewicza własnych dnia 23 
stycznia 1879 o godzinie l i t e j  przed połu
dniem pod następująeemi ułatwiajscemi wa
runkami w tutejszym sądzie w sali rozpraw 
ustnych się odbędzie. Do przeprowadzenia w 
mowie będącej licytacyi wyznaczonym jest 
li tylko je d jn termin, na którym sprzedać 
się mające realności dłużnika też niżej ceny 
szacunkowej ilość 63245 zł. 69 ct. w. a. 
wynoszące!, mogą być sprzedane.

Każdy chęć kupbnia  m aąey  obowiąza
nym będzie złożyć wadyum tylko dwudzie
stą część czyli pięć procent ceny szacunko
wej t.j . kwotę 3162 zł. 2 8 1/2 ct. w. a. w go- 
towiźnie lub w książeczkach galicyjskiej ka
sy oszczędności, lub państwowych zapisach 
dłużnych, galicyjskich obligacyaeh indemni- 
zacyjnych, w listach zastawnych gal eyjskie- 
go Towarzystwa kredytowego ziemskiego, 
lub w listach hipotecznych galicyjskiego ake. 
Banku hipotecznego, jeduak według kursu 
takowych w urzędowej „Gazecie Lwowskiej" 
z dnia licytacyę poprzedzającego, do rąk ko
m is j i  licytacyjnej, które to wadyum najwięk
szą cenę ofiaruiącemu w cenę kupna wliczo
ne, innym zaś licytantom zaraz po licytacyi 
zwrócone zostanie.

Resztę warunków sprzedać się mają
cych realności, ekstrakt tabularny i akt osza
cowania przejrzeć można w registraturze c. 
k. sądu krajowego we Lwowie, lub na ter
minie w obee komisji sądowej.

O rozpisaniu tej licytacyi zawiadamia
my wierzycieli hipotecznych do rąk wła- 
snzch, a tych, którzyby później prawo hipo
teki do tyczże realności nabyli, lub którym- 
by bądź ta uchwała niniejsza, lub którakol
wiek z późniejszych w tym przedmiocie wy
danych należycie lub wcale doręczouą być 
nie mogła do rąk kuratora dla nich uchwałą 
z dnia 22 czerwca 1878 1. 23374 w osobie 
adw, dr. Sokala z zastępstwem adw. dr. Bo- 
dska ustanowionego i przez edykt niniejszy.

Lwów 30 listopada 1878.
(7472 1 -3 ) E d y k t

L. 3493. C. k. sąd powiatowy w W i

śniczu pooaje do publicznej wiadomości że 
w drodze dalszej egzekucji na zaspokojenie 
wierzytelności Jerzego Yorzimera w kwocie 
5 zł wal. austr. z przy u. odbędzie s ę w 
tutejszym sądzie egzekucyjna publiczna sprze
daż gospodarstwa gru-towogo pod 1. 4-3/68 
w Choroaowle położonego, dłużnika Juna 
Zygmunta własnego, ciała t.bularaego nie 
mającego, a na 458 zł. oszacowanego w 
trzech terminach a miano wici- dnia 8 sty
cznia 1879, dnia 12 lutego 1879 i dnia 12 
marca 1879, każdym razem o godzinie 10tej 
rano.

Cenę wywołania stanowić będzie cena 
szacunkowa w kwocie 458 z ł , wadyum 46 
zł. wal. austr.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tuti-jszosądowej registraturze przejrzeć lub 
w odpisie podnieść.

Wiśnicz 9 września 1878.
(7284 2 - 3 )  Ogłoszenie konkursu .

L. 808. Niniejszem rozpisuje się kon
kurs do końca grudnia r. b., celem obsa
dzenia posady asystenta przy katedrze Te
chnologii mechanicznej w tutejszej c. k. 
Szkole Politechnicznej.

Do tej posady przywiązane jest wyna
grodzenie rocznych 600 zł. a. w., a nadaje 
ją Kolegium profesorów na dwa lata od daia 
mianowania.

Padania o powyższą posadę, wystoso
wane do Kolegium Profesorów o. k. Szkoły 
Politechnicznej i zaopatrzone w potrzebne 
dokumenta, tudzież w dowody gruntownej 
znajomości języka polskiego, należy w riH ć  
do podpisanego Rektoratu przed upływem 
terminu konkursowego.

Z Ruktoratu c. k. Szkoły Politechnicznej.
We Lwowie dnia 2 grudnia 1878 

(7572 1—-3) O g ł o s z e n i e .  L. 7335.
Ok sąd powiatowy wJazłoweu uwiadamia 

-ź złożone zostały u niego do powszechnego 
przejrzenia arsusze posiadania i inne akta 
służyć mające do załoź-mia księgi gru '.towej 
dla gminy katastralnej Bazar.

Zarzuty przeciw7 prawdziwości arkuszów 
posiadania wnoszone być maji w sądzie tu 
tejszym do dnia 23go grudn a 1878 o 9 godz 
ppu. w którym to dum dal-ze dochodzenia 
przeprowadzoue będą.

Jazłowiec dnia 14 grudnia 1878.
(7482 1— 3) Ogłoszenie k on k u rsu

L. 9294. Oel-m obsadzenia posady kou- 
cepisty przy c. k. Dyrekcji poi cyi we L *u 
wie w randze X ki: z syst mizowanymi po
borami, a względnie posady konceptowego 
praktykanta przy tejrze Dyrekcji z odjutum 
roczoyck 600 złr. ewentualnie 500 złe. roz
pisuje się niniejszem konkurs do l5go Stycz
nia 1879 r.

Ubi-gający się o jedcę z tych po'-ad, 
winni wnieść podania swoje zaopatrzone w 
dowody uki liczonych studyów prawniczych 
i złożonego praktycznego egzam nu admini
stracyjnego; zaś co do praktykanta dwóch 
egzaminów państwowych, równie jak w do
wody znajomości języków krajowych, w po
wyższym terminie konkursowym do Prezy- 
dyum o. k. dyrekcji policji we Lwowie, a 
to kompete ci zostający juź w służbie rzą
dowej w nabźytej drodze urzędowej, inni 
zaś bezpośrednio.

Z Prezydyum c. k. Namiestnictwa.
Lwów, 11 Grudnia 1878.

(7532 1— 3) O b w i e s z c z e n i e *
L. 2683. Dnia 15 stycznia 1879, tudzież 

dnia 5 lutego 1879 i na daiu 26 lutego 1879 
każdym razem o godzinie 10 rano sprzeda
ną zostanie w sądzie tu tej .tym w drodze 
p r zy m us o w e j  publicznej licytacyi realność
włosciań 'ka pod 1. 130% w Batiatyczach 
poiożona, ciała tabularnego nie stanowiąca do 
dłużnika Wasyla Korowca należąca, celom 
wydobycia pizyznunej O/daszowi Alster kwo
ty 152 złr. w. a.

Cena szucu kowa 330 złr. w. a.
Wadyum 33 złr. w. a.
Warunki licytacyjne może cbęć kupie

nia myjący przejrzeć w registraturze sądu 
tutejszego.

G. k. Sąd powiatowy
Mosty wielkie dnia 3 lipca 1878.

(7585 l — ;*j i l i d y  k t .
L. 54011. 0. k. Sąd krajowy we Lwo

wie zawiadamia niniejszem, że celem zaspo
kojenia dłużnej siuny 600 złr w. a. zpn. 
na’ rzecz Gustawa H m hl odbędzie się publi
czna iicytacya rcaluoś d pod 1. 5S83/4 we 
Lwowie położonej dlużniczki Heriniay Wie- 
d>-rwald wedle Dom. 85 pag. 441 n. 40 
h-er. własnej a to w dwóch terminach, to 
jest dn a 21 stycznia 1879 i 21 lutego 1879 
każdym razem o godzinie 10 przedpołudniem 
na których to terminach wspomnioua real
ność tylko wyżej lub za cenę szacunkową, 
27651 złr. 25 ct. w. a. sprzedaną zostanie, 
że jako waduyrn kwota 2765 złr. 12 ct. ma 
być złożona.

Bliższe wurunki licytacyjnejakoteż wy
ciąg tabularny mogą być przejrzane w tu- 
sądowpj registraturze.

Dla nieznajomego znawiska i miejsca po
bytu hipotecznego wierzyciela tej realności co 
do wierzyt, 91 z. m k .m  28 on. i dla nieznane
go z miejsca pobytu Simche Begitickter co do 
wierzytelności 100 złr* z,pa. w 137 on. i

100 złr. w. a. zpn. n. 138 o o. — tudzież
dla nieznanej z miejsca pobytu Estery R-.fi- 
tzes co do wierzytelności 150 złr. w. a. zpn.

124 on. jakoteż dla tych wierzycieli, któ
rzyby po dniu 21 października 1878 jako 
dniu wydania wyciągu tabularnego do hipo
teki realności pod 1. 58 %  w« L zowie we
szli, lub którym by uchwała licytacyjna lub 
późniejsze w tej sprawie zaparć mające li
chw,iły z jakiegokolwiek bądź powodu do rę 
czone być nie mogły ustanawia się kurato
ra w osobie adwokata Raresa z zastępstwem 
adwokata Dra. Manscha i o tem się tychże 
wierzycieli niniejszym edyktem zawiadamia.

Lwów duia 30 listopada 1878.
(7292 1 - 3 )  E d y k t .

L. 31269. O. k. sąd krajowy jako h an 
dlowy w K ukowie nazasadzie§. 63 ordynacji 
konkursu-rej zezwolił na otwarcie konkursu 
na majątek H. D. Obstfeidi byłego kupca to
warów korzennych w Krakowie' a mianowi
cie na majątek ruch omy gdziekolwiekby się ta
kowy znajdował, a na majątek neruehom y 
o tyle, o ile takowy położonym jest w tych 
krajach, w7 których ordynacja  koakuisowa z 
daia 25 Grudnia 1868 obowiązuje. Komisa
rzem konkursowym ustanawia się p. adpinkta 
sądu kr. Aleksandra Kosterkiewicza a tym 
czasowym zarządcą masy p. dr. Michała 
Icheisera z snbstytucyą p. dra Leona Horo 
witza.

Wierzyciel wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 12 grudnia 1878 przed ko
misarzem konkursowym wyznaczonym za 
przedł.-żeniem dokumentów, które by ich pre
tensje  wykazywały, oświadczył się co do 
potwierdzenia tymczasowego zarządcy masy 
lub co do ustanowienia innego, tudzież aby 
wybrali wydział wierzycieli

O. k. sąd krajowy wzywa tych wierzy
cieli, którzy swych preteusyi przeciwko ma 
sie'konkursowej chcą dochodzić, aby takowe 
nawet w tym przypadku, gdyby się proces 
w toku znajdował d> dania 15 lutego 1879 
w e. k. sądzie krajowym w Kraków,e podług 
przepisu ordynacji konkursowej unikając 
szkodliwych skutków7 prawa zgłosili a na 
terminie na dzi-ń 15 marca 1879 u g, dżinie 
10 z rana w biurze komisarza konkursowe
go oznaczonym wy wierzytelnili i swoje wnio
ski co do oznaczenia pierwszeństwa swych 
pretensji p czyniL.

Wierzycielom, którzy preteusye swgje 
zgłoszą, a na o vyna terminie będą obee ti, 
prz.służą prawo na miejs-e tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępc* i wydziału wie 
rzyeieii, którzy dotąd obowiązki te sprawiali, 
po w olać ostatecznie os by, w których zaufa
nie pokładają

Wi -rzyci-lo, którzy w Krakowie lub w 
jego poblizn uie zamieszkują winui są przy 
zgłoszeniu wymienić p--ł mmo :u-ka w Kra
kowie zamieszkałego w celu doręczenia li
ch wał sądowych w przeciwnym bowiem ra
zie na wniosek komisarza konkursowego,
wierzycielom rzeczonym na ich. niebezpie
czeństwo i koszt kurator ustanowionymby 
z o t a  ł.

Dalszo ogłoszenia w toku postępowa
nia kpi)«nr;-on ego umu-szcz me będą w urzę
dowej „Gazecie Lwowskiej"

Termin do likwidacji oznaczony jest 
zar-zem terminem co do układów z wierzy
cielami.

Kraków 30 listopada 1878.
(7385 1— 3) r , d  y  fe Ś.

L. 42743 O. k sąd krajowy we L w o 
wie rospisuje uinieiszem t-a rz*cz anstryae-
kiego centralnego banku kredytowego ziem
skiego we Wieduia cel-m za^pokoj-mia w ie
rzytelności 661 zł. 59 ct. 763 zł. 41 ct. i 
20355 ?ł. 5 et. w. a. z pn. egzekuey ną p u 
bliczną sprzedaż dóbr Leśniowice i Polanki 
powiatu Szcz-rzecklego, jak Dom. 316 pag. 
86 n. 26, 27 i 32 haer. Julii BzoLgAkioj 
własnych, k ‘ónv to sprzedaż odbędzie się w 
20 stycznia, 24 lutego i 21 kwietuia 1879 o 
godzinie 10 przed południem.

Cena wywołalua jest 77982 zł. w. a. 
Kaucja  7800 zł. na trzecim terminie dobra 
to także poniżej ceny wywołania sprzedane 
będą.

Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze tut-jsz-go sądu.

O cz**m chęć kupienia mających, tu
dzież wszystkich tych, którym by uchwała li
cytacyjna prz»d pierwszym terminem dorę
czoną być m mogła, do rąk kur Hora adw. 
dra Ja  .owieza, ze substytiicyą adwokata dra 
Jekelesa uwiadamiamy.

Z c. k. sądu krajowego.
Lwów duia 2 iistip.du 1878.

(7536 1— 3) E  «f y  h  6.
L. 57164. O. k. sąd kraj iwy we Lwo

wie w -Autek u-diwały z 30 listopad* 1878
1. 57164 podaje do wiadmn ś-fi, że cfi-m za 
spokojeuia reszt uiąc-igo kapi p u  p żye/.k >- 
wego w sumie 1884 zł. 61 ct. z 6 pmc. od
setkami od 30 czerwca 1876, kosztow ą d o w y h  
w kwocie 26 zł. 77 ct. i kosztów egzeku
cyjnych w kwota h 28 zł. 71 c \  18 zł. 91 
ct. c. k. npizyw. wiedeńskiemu B-nsmwi h i
potecznemu < d Le na Dartnan się należą
cych odbędzie s'ę w t. s. gmachu dnia 20 
stycznia 1879 o godzinie 10 przed południem 
przymusowa licytacyjna sprzedaż realności 
pod 1. 234’/4 we Lwowie położonej.

Cenę wywołania stanów; wartość przy 
udzieleniu pożyczki wypośrodkowaaa w kwo
cie 7517 zł. 45 ct., wadyum wynosi 752 
zł. w. a

Jeżeli na powyższym terminie rzeczo
na realność za cenę szacunkową sprzedaną 
by być nic mogła, to takowa także i niż j 
ceny szacunkowej za najwyż-j ofiarowaną ce
nę -sprzedaną będzie.

Resztę warunków licytacyjnych i wy
ciąg t h u la m y  przejrzeć można w t. s. R - 
gistraturze.

Dla wierzycieli hipote-.zuyah, którzy 
prawo zastawu po rlniu 22 mija 1878 uzy
skali i którym by powyższa uchw iła  iu tab i-  
lacyjna doręczoną być nie mogła ustanowio
no kuratora w osobie adw. dra ŻukotyńAie 
go z substytucją adw. dra Włodzimierza 
Czeineryń-tkiego.

Lwów 30 listopada 1878.
(7570 1— 3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 2953 Celem zabezpieczenia dostawy 
potrzeb dla domu więziennego w Tarnowie 
na rok 1879 odbędzie się dnia 80 grudnia 
1878 od 9 godziny rano w sądzie obwodo
wym publiczna Iicytacya iu minus.

Potrzeby i 10% wadya są następujące: 
377'4 metrów kub. drzewa opałowego buko
wego wadyum 132 złr. 605 348 kilo n d ty  
29 403 kilo świec łojonych 110 88 metrów 
knota 241'40 kilo mydła 93-600 kilo sma
rowidła na obuwie vradyum 38 złr. 14040 
kilo -łomy żyfnej długiH wadyum 35 zlr. 
sprzęty domowe i więzienne wadyum 14 . ł.

Przedsiębiorcy mogą ustnie licyto
wać lub wnieść pisemne oferty zasLosowa c 
do warunków licytacyjnych, które w sądzi-1 
przejrzane być mogą.

Prezydyum sądu obwolowego
Tarnów dnia 14 grudnia 1878.

(7581 1—3) O g f e s z e n i e .  L. 776.
W  miejsce zmarłego dnia 7 grudni i 

1878 adwokata Dra Józefa Skałkowsk:egn, 
wydział Izby adwokatów zamianował jene- 
ralnym substytutem adwokata Dra. Kornela 
Hofmana a zastępcą teg ż adwokata Dra. A- 
leksandia Pomianow.--kiego.

Z wydziału Izby Adwokatów
Lwów duia 9 grudnia. 1878.

(7485 L— 3) f f i o a h n r s .  L. 9376.
Pomda rad,-y sadu krajowego przy -ci- 

dzie obwodowym w Przeim ślu lub w ra-ue 
orz“(iiesienia przy juuym sądzie kolegialnym 
w YII klasi- rangi, z syst- rmz ‘wariemi ńa- 
lożyt-, śi-iLiini, jest do obsadzenia.

Kom petenci wn osą należycie udokumeii- 
to^aue  podania w drodze przepieauej najda- 
Jej do koń a grudnia 1878 d i Prezydyum c. 
k. Sądll obwodowego w P rz e m y ś lu .

Lwów d. 10 .grudnia 1878.

(7588 1— 3) f i o n k u r s  L. 22005.
ua posadę c. k. ekspedyenta pocztowego w 
Ja  uczynię w powiecie Przemyślańskim zt 
kontraktem służbowym i kancyą w kwm-ic 
200 zł. z roczuemi poborami : płacy 150 zł.

i ryczałtu kum-elaryjnego 40 zł.
Podania należy wnieść w p ze.-iąg i 

cztei-rch tygodni do c. k. krajowej Dy rek 71 
poczt we Lwowie.

Lwów d. 15 grudnia 1878.
(7500 1— 3)

L. 11091. Złoczowski c. k. sąd obwo
dowy jako handlowy podam do wiadomoś-i 
powszechnej, że w roku 1879 ogłaszać będ  ̂
wpisy d i rejestrów h.-milowych w c z a s o p i 
sma-h „Giz ta Lwowska", „Ga/eta Wiedeń
ska" 1 „Przegląd administracyjny i sądowy- 
zaś wpisy do rejestru dla spółek gospodar
czych i zarobkujących tylko w ezasopiśm e 
„Gazeta Lwowska"

Złoczów 6 grudnia 1878.
(7344 1— 3) M  o  i t  k  u  r  s .  L. 599.

Rozpisuje się konkurs c-lem obsadzeń a 
w obrębie 0. tr. dyrekcyi la-ów i domen po 
sady dl * asystenta przy c. k. kasie prowento 
w ej w XI klasie rangi z roczną pła-ą 600 
złr. i legalnym dodatkiem aktywalnym, tu
dzież z wolnym pobtrem drzewa deputato 
wego w roczuej ilości 24 metrów prz strzen- 
ny<-h drzewa opiło vegu miękiego łupanego, 
lub odnośnego ekwiwautu w drze a is  t *a2

Podauia, udowadniając w7iek, stan ukoń
czone studyo niż-zego gimnazyum lub mż- 
szych r-ziół realuyco, dalej dokładną znajo
mość przepisów kasowych i rachunkowych, 
niemmej języków krajowych i uietnieckieg > 
należ*7 wni-ść w zwykł-j drodze urzędowej 
w przeciągu 3 tygodni Leząc od duia 1 0 - 
nłrwze ' a konkursu w dzu-n-iiku rozporzą
dzeń Wysokiego c. k. M n sterstwa iolnictw.->. 
d> c. k. riyr-kcyi lasów i domen w Bole
chowie.

B dechów dnia 5 grudnia.
(7577) i»-yitw>9>*t“iiiie .

L. 5894. O. k. sad powiatowy w Mi- 
kulińca h z a w ia d n u ia , iż złożone zostały u 
niego do powszechnego przejrzenia arkusze 
posiadania i inne akta służyć mające do za
łożenia kaięgi h poteezm-j dla gminy Krzywki.

Zarzuty przeciw prawdziwości arku
szów posiadania wnoszone być mogą w są
dzie tutejszym do duia 27 grudnia 1878 w 
którym to dniu dalsze dochodzenia prze
prowadzone będą.

Mikulińee 15 grudnia  1878.



(7552 2—3) E  d y  k t
L. 8050. 0. k. sąd powiatowy m'ejsko 

delegowany w Tarnowie podaje do wiado
mości iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Eeli Spangrlot prawonabywczyui Izraela Spau- 
gelota w kwocie 190 złr. w. a. z p. n. od
będzie się w tutejszym sądzie w trzech ter
minach t. j. dnia 20 grudnia 1878 20 sty
cznia 20 1 t-go 1879 każdym razem o go
dzinie 10 przedpołuduiem przymusowa sprze
daż realności włościańskiej pod 1. 32 w Nie- 
cieczy położonej nieobjętej masy spadkowej 
ś. p- Jozefa Kaczora i Maryancy Kaczoro- 
wej własnej.

Cenę wywołania staoowi waitość sza
cunkowa w kwocie 1900 złr.

W adyum zaś 10 prc. t. j. kwotę 190 zł.
R-sztę warunków lieytai-yjuycli tudzież 

protokół opisania i oszacowania re.duści przej
rzeć można w tutejs.-o.-ądowej rrgisiraturze.

Tarnów dnia 24 października 1878. 
(7519 2— 3) E  o  j  k  f .

L. 4825 C. k. sąd powiatowy w Nie 
połomicach przeprowadzi przymusową publi
czną sprzedaż realności pod i. 47 w W 1 
Batorskiej położonej c ała tabularnego ui** po
siadającej a własność Wojciecha Maslańca 
stanowiącej na zaspokojenie sumy dłużnej
c. k. Zakładowi włościańskiemu we Lwowie 
w kwocie 400 złr. a względnie 267 złr. 5 
et. w. a. z pn. w trzech terminach miani- 
wieie dnia 15 stycznia 1879 dnia 14 lut go 
1879 i dnia 24 marca 1879 ksżd jm  raz-m 
o g. dżinie lOtej przedpołudniem.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
1000 złr.

Wadyum 100 złr.
Res?tę warunków licytacyjnych przej

rzeć można w tutejszosądowej registraturze.
C. k. sąd powiatowy

Niepołomice dnia 6 listopada 1878. 
(7531 2— 3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 2682. Dnia 15 stycznia 1879 tudz:eż 
dnia 5 lutego 1879 i 26 luiego 1879 każdym 
razem o godzinie 10 rano sprzedane zosta
nie w sądzie tutejszym w drodze przymuso
wej publiczna licytacya p-la ornego „oomiar- 
k i“ zw an eg o  należą-ego do gospodarstwu pod
1. 130*/4 w Bitiatyczacb położonego ciała ta
bularnego nie stanowiącego dłużnika Wasyla 
Korowca własnego ookrn wydobycia przy
znanej Oziaszowi Al-ter kwoty 45 r/ ł  w. a. 
z przynależyti ściami.

Cena szacunkowa 120 złr.
Wadyum 12 złr. w. a.
Warunki licytacyjne, nuże  c h ę ć  kupie

nia mający przejrzeć w registraturze sądu tu
tejszego.

C. k. sąd powiatowy
Mosty wielkie dma 3 lip-a 1878.

(7520 2— 8) E  <1 y k  t .
L. 4834. C. k. sąd powiatowy w Nie- 

p łnmicocb przeprowadzi przymusową publi
czna s p r z e d a ż  poło y realności pod !. 200 
w Niepołomicach położonej według wykazu 
hipoteczm go gminy Niepołomice h 200 n. 1 
haer. Jędrzeja Biernata własność stanowią
cej na zaspokojenie resztującej kwoty dłu
żnej 180 złr. w. a. z pip Mojżeszowi Ritier- 
manowi z większej sumy 20Ó złr w. a. na 
leżącej się w tn ech  terminach liaytacyjnyeh 
mianowicie dnia 20 styrzuia 1879 dnia 24 
lutego 1879 i dnia 81 marca 1879 każdym 
razem o godzinie lOtej przedpołudniem.

Cena szacunkowa i wywoławcza wynosi 
255 zł. wadyum zaś 25 zł. 50 ct.

Resztę warunków licytacyjnych przej
rzeć można w tutejszosądowej expedytu/ze.

0. k. sąd powiatowy
Niepołomice duia 12 listopada 1878. 

(7474 2— 3) ffuttftmariiuug 3- 6345.
SSeirn t. !. SłreiSgeridjte in Kolomea 

tnirb in ber 9ied)tófacf)e beS A. Biischel gegen 
Wolf Eifer pto. 100 fl. 0. SB. bie ejecutice 
geilbict^nng ber feinen Sabulartorper bt(ben= 
hen Sflealitdt ©SR. 309 ©tabt in Kolomea am 
30 SDejember 1878 unb am 27 Sdnner 1879 
um 10 Uljr 3Sormittag» abgetjalten.

Sluśrufgpreiź 700 fl. 62 7* tr., 23a= 
bium 70 fl. 61/* fr. ń. SB.

®er ©d)ći&ung§aet unb bie 33ebingun= 
gen lonnen in ber l)iergericf)tlicfjen Iftegiftra* 
tu r  eiitgcfeljeit tnerben.

Kolomea bcit 18 Suti 1878.
(7529 2— 3) Obwieszczenie.

L. 5820. Na dniach 31 grudnia 1878, 
81 stycznia i 6 nn rea  1879 każdym razem 
o godzinie 10 rano w tut. sądzie odbędzie 
s ię  publiczna sprzedaż realności włościań
skiej pod lk. 6 w K łodnenku , Oryszka Ho- 
lowka1 własnej ciała tabuLrnego nie stano
wiącej, na rzecz Salomona Isera Allmana 
pto. 50 złr. w. zpn. realność zostanie sprze
daną w pojedynczych parcelach zkładowych.

Cena szacunkowa całej realności 100
ałr .  w. a.

Wadyum 10 procent.
Reszta warunków można przejrzeć w 

tu sąd. registraturze.
Ck. Sąd powiatowy.

Kulików duia 2 listopada 1878.
(7478 2— 3) O b w i e s z c z e n i e .  L. 11670.

C. k. sąd powiatowy w Busku wiado- 
domo czyni, że w duiac-h 15 stycznia 1879, 
12 lutego 1879 i 12 marca 1879, każdym
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razem począwszy od godziny 10 z rana, od
będzie egzekucyjna sprzedaż części realności 
pod 1, k 41 w Jatcie położonej, na 350 zł. 
oszacowanej.

Zakład wynosi -35 złr.
Warunki licytacyjne i odnośne akta 

złożone w sądzie do przejrze ;ia.
ć .  k. Sąd powiatowy.

Nisko dnia 18 !i-top da 1878.
(7527 2— 3) * M > w f e s z c z e n łe .  L. 13512

Ogólną d-legacyę do działań spadko
wych w gminach: Belawińee, Bobuhńce , 
Jwzi rzauy, Knjdanów, Kurdwaaówka, Me- 
d cedowce, N >w ostawee, Ossowce. Petlikowce 
Pielawa, Janów ka Podlesie, Wierzbiatyn, tu- 
tdszemu sądowi powiatowemu w skutek 
zmian terytoryalnych przydzielonych, c. k. 
no tan  u-zowl w Buczacu pauu Konstantemu 
Stnpuickiemu udzielono.

Ok. Sąd powiatowy.
Bucząc/ 16 listopada 1878.

(7502 2 —3) E  d  y  k  t .
L. 7013. O. k. sąd powiatowy w Bor- 

szczowie czyni wiadomo, te duia 13 sierpnia
1878 wnio ła Mcm Sohifftnan z Jeziorzan 
przeciw nieobjętej ma ie spadkowej zmarłe
go Oleksy Wasylció w z Borszcowa pozew o 
zapłacenie 35 zl. w. a. na który do ustnej 
rozprawy według p*.stępowania w sprawach 
drobiazgowych wyzna za sic termin w są
dzie tutejszym na dzhń  27 stycznia 1878
0 g dżinie 9 rano i dla pozwanej masy le
żą-ej Ofeksv Wasyl-iów kuratora <.d acium 
w osobie Jana Zacharezuka z Borszczowa 
usta na wie. się.

Wzywa się przeto nieznanych sądowi 
pretendentów ma-y pozwanej by kuratorów 
ustanowionemu środki obrony wcz-śuie do
starczy1), inaczej złe skutki z zaniedbania 
wyniknąć mogą<-e sami sobie przypiszą.

B iszczo  o duia 2 gruduia 1878.
(7525 2 —3) E  d  j  fc 4.

L. 12140. O. k. sąd obwodowy Tar
nowski podaje niniejszem do publicznej wia
domości, że na zaspokojenie wierzytelności 
galic. Towarzystwa kredytowego ziemskiego 
w sumach 63882 zł 16 c t .  i 9152 zł. 98 
ct. w. a. z mdeżytoś iami dodatkowemi do- 
zwo'oną została sprzedaż egzekucyjna dóbr 
Olfiuów, Pa-ieka i Józ-fówka do Zdzisława 
Stoińskiego, Tymowskiego domu komisowego
1 Józefa Kurza należących.

Sprzedaż odbędzie się przez li-yta yę 
publiczną w sądzie tutejszym w dwóch ter- 
m i• ach 29 stycznia 1879 i 3 marca 1879 
każdym razem o godzinie 10 przed połu
dniem.

Cenę wywołania stanowić będzie war
tość szacunkowa 15307-3 zł. w. a. poniżej 
której w te im im ch  powyższych dobra sprze
dane nie będą.

Wadyum p>zy iicytscyi złożyć się ma
jące yno--! 15307 zł w. a.

Be-zlę warunkó wyciąg hipoteczny 
i akt szacunkowy przejrzeć miżua w regi- 
•traturze c. k. sądu obwodowego.

Na wypad k jeżeli przv pierwszych 
dwóch terminach 1 cytacyjuy- h nikt przy
najmniej ceny szacunków*j me zaofi.ruie, 
wyznacza się termin u i  dz eń 3 marca 1879
0 godzinie 4 po południu, aa który wierzy
ciele hipoteczni stawić się wiuni celem uło
żenia lżejszy-h warum ów, według których 
następnie sprzedaż licytacji u* w trzecim ter
minie luzpisaną zostanie. Głosy nieobecnych 
przy tym terminie dohezy się. do wiek. gło
sów wierzycieli, którzy na termin przybędą.

O r  zpi aniu te( lieytacyi otrzymają za 
wiad mienie obydwie str ny c. k. urząd p>- 
datkowy, c. k. prokuratorya skarbu we Lwo
wie, wszyscy wierzyciele hipoteczni, a w 
szczególności wicizyciele, którzy by po dniu 
13 kw iet-ia  r. b. do hipoteki dóbr Otfit*ó-c 
Pasieka i Jó/.efówka w s li, lub którym by 
uchwała ni niej-za z jakiegokol v ek p -wołu 
nie została doręczoną, do rąk kuratora, k tó
ry uiuiejszem w osobie adwokata dr. Toka
rza z subi'tvtucvą adwokata d ia  Malawskie
go ustauowiouy rn zostije, tudzi-ż przez 
edykta.

Tar* ów dnia 26 września 1878.
(7567 3— 3) O b w i e t t z e z e i i l f ,

L. 3924. G. k. sąd powiatowy w Turce 
podaje niniejszem do p u b l i c z n e j  w adoraości, 
że na zaspokojenie sumy 35 zł. w. a. z pn. 
przymusowa sprzedaż realu ści pod ur. k. 
26 smbrep 27 w Lipiu położonej, dłużnika 
Maksyma Rapacza własnej, w tutejszym c. k. 
sądzie w drodze publicznej lieytacyi na rzecz ck. 
uprz. zakładu kredytowego włościańskiego 
dnia 30 grudnia 1878, dnia 29 stycznia
1879 i 28 lutego 1879 każdym razem o go- 
d-inie 9 przed południem z tern przedsię
wziętą zostanie, że na pierwszych! dwóch 
(erminsich realność ta tylko za cerę wywo
łania 200 zł. vr. a. lub wyżej tejże, z ś na 
trzecim terminie także i niżej ceny wy wo
łania sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10 procent ceny ’7-a- 
cuakowej.

Re.«ztę warunków tudzież akt opis. ma
1 oszacowania realności p rzej rzeć  można w 
tutejszej registraturze.

0. k. sąd powiatowy
Turka dnia 31 października 1878. 

łaia 18 grudnia 1878.

(7504 1— 3) E  d y  k  t .
L. 1273 0. k. sąd powiatowy w Miko

łajowie niniejszem wiadomo czyui, że celem 
wydobycia sumy 1400 z l  w. a z pn. przez 
Antoniego Kraemera przeciw nieobjętej ma
sie spadkowej Teodory z Emryczyńskic i Stel- 
machowej, przez kuratora ks. Władysława 
Passinowicza wywalczonej, realność pod 1. k. 
350 w Mikołajowie własność wspomniouej 
nieobjętej masy spadkowej będąca, ciało ta
bularne stanowiąca, w dniu 15 stycznia 1879 
i w dniu 5 lutego 1879, każdym razem o 
godzinie 10 przed południem w zabudowa
niu tutejszosądowem publicznie sprzedaną 
zostanie.

Na tych dwóch terminach realność ta 
za lub wyżej ceay szacunkowej sprzedaną 
zostanie, gdy zaś to nie nastąpi, będzie nowy 
termin celem ułatw.-enia warunków licyta
cyjnych wyznaczony.

CLna wywołania 1505 zł. 45 ct. wa
dyum 150 zł., resztę warunków licytacyj
nych można, przejrzeć w tusądowej regjstra- 
turze.

O r zpisauiu tej lieytacyi uwiadamia 
się obie -trony wszystkich i wierzycieli hi
potecznych dalei wszystkich wierzycieli, któ
rym by -uchwała licytacyę dozwalająca albo 
wcaie nie. albo w należytym czasie dorę
czoną nie została jakoteż i tych, którzy by 
po dniu 20 czerw -a 1877 .jako duia wyda
nia wyciągu hipotecznego do księgi grunto
wej weszli, przez ustanowionego kuratora e. 
k. notaryusza Władvsława Manasterskicgo i 
przez edykta.

Mikołajów 13 marca 1878.
(^7486) E  d  y  k  t.

L. 59777. Na podstawie uskum */.uioue- 
go pod dniem 28 listopada 1878 jed /ogłoś 
uego wyboru, ustanawia się w masie rozbio
rowej ś. p. Józefa Jaremkiewicza w miej-ce
zmarłego znrządzcy masy rozbiorowej adw. 
Klemensiewicza, zarządzcą tejże masy rozbio
rowej adw. dra Raabego, zaś p. dra Alfreda 
Zgórskiego zastępcą tegoż zarząd y.

Go się do powszechnej wiadomości po
daje.

Z c. k sądu krajowego
Lwów 30 listopada 1878.

(7565 1— 3) L. 837.
Ogłoszeni© Jtonltursw.

Niuiejszem rozpisuje się konkurs d o lo  
stycznia 1^*79 r. celem obsadzenia posady a- 
systenta prży katedrze GeMezyi w tutejszej
c. k. szkole p liteehnicznej.

Do tej pocady przywiązane jest wyna
grodzenie rocznych 600 zł. w. a., a midaje 
ją  Kolegium Profesorów na dwa lata od dnia 
mianowania.

Podania o powyższą posadę, wystoso- 
w.- ne d-* Kolegium Profesorów e. k. szkoły 
Po itechuiczijej i z-ropaTzone w potrzebne do- 
kumeuta, tudzieżj w dowody gruntownej z n a 
jomości języka pilskiego, należy wnieść do 
podpisanego Rektoratu przed upływem ter
minu konkursowego.

Z Rektoratu c. k. szkoły politechnicznej
We Lwowie d n a  14 grudnia 1878. 

(7508 1— 3) E  <1 y  k  l .
L. 4059. C. k. -ad p wiat*,-wy w Wiś

niczu podaje do pnbli<*znei wiadomości. ż-> 
C e le m  zaspokojenia s u m y  150 zł. w. a. z p. 
n. na rzecz zakładu Kredytowego włościań
skiego we Lwowie odbędzie się egzekucyma 
publiczna sprzebaż realno ci pod !. 38 w 
Wydniowie położonej d łużnika B riłomieja 
Tobola własnej, ciała tabularu-go nie mają- 
c*j a 544 zł. 28 kr w. a. oszacowanej w
trzech terminach a to :

dnia 15 stycznia ^
duia 19 lutego g

i dnia 19 m ar  a ^
każdym razem o godz. 10 i,.no w tutejszym 
sądzie powiatowym

Cenę wywołenia stanowi kwota 250 zł. 
wadyum zaś 25 zł. w. u.

Wiśnicz dnia 4 puździernika 1878. 
(7496 1— 3) L 940.

Ogłoszenie konkursu .
W  celu stał-go obsadzenia j-daej po

sady nauczycielskie'] z płacą o rocznych 450 
zł. w. a. przy szkole etatowej w Dynio wie, 
i takiejże posad*- przy sikole e ta to w e j w Lip
sku rozpisuje się niniejszem konkurs.

Kandydaci chcący się ubiegać o te po
sady mają podania swe zaopatrzone w do
wody uzdolnienia i praktyki ,  wnieść za po
średnictwem swych władz przeł żoaych do
c. b. Rady szkolnej okręgowej w Sanoku 
najdalej do 15 styczuia LW9.

Prawo prezenty wykonują dotyczące 
Rady szkolne miejscowe.

Z c k. rady szkolnej Okręgowej.
W Śa oku 4 g ru d u h  1878.

(7571) Ogłosaenie.
L. 7336. G. k. sąd powiatowy w Ja-

złoweu uwiadamia, iż złożone zostały u niego 
do powszechnego przejrzenia arkusze posia
dania i inne akią, służyć mające do założe
nia księgi gruntowej dla gminy katastralnej 
Krzywołuka.

Zarzuty przeciw prawdziwości ark uszów 
posiadania wnoszone być m ją w sądzie tu 
tejszym do dnia 23Jgn>dnia 1878, w którym 
to dniu dalsze dochodzenia przeprowadzona 
będą.

Jazłowiec duia 14 grud da 1878.

(7568) O g ł o s z e n i e .
L. 70. Komisya hipoteczna zawiadamia 

że arkusz- posiadania dla gminy katastral
nej Kamienica górua z resztą akt złożone 
zostały w e. k. sądzie powiatowym w Brzo
stku do powszechnego przejrzenia.

Zarzuty przeciw prawdziwości arku- 
szów wno-zone być winny ustnie lub pisem
nie w o. k. sądzie powiatowym w Brzostku 
a do przeprowadze.jia dalszych dochodź* ń 
wskutek podniesionyeu zarzutów wyznacza 
się termin na dzi-ń 31 gruduia 1878, s a 
którym także zarzuty przed komisyą hip Je- 
czną wnoszone być mogą.

Pilzuo 16 grudnia 1878.
(7576)

L. 5893. O. k. sąd powiatowy w Mi- 
kulińcach zawiadamia iż złożone zostały u 
niego do powszechnego przejrzenia arkusze 
posiadania i inae akta służyć mające do za
łożenia księgi hipotecznej dla gminy Ludw i
ko wa.

Zarzuty prze-iw prawdziwości arku- 
8zów posiadania wnoszone być mogą w są
dzie tutąjsz.yiu d > d iia 27 gruduia 1878 w 
którym to dniu dalsze dochodzenia przepro
wadzone bydą.

Mikulińce 15 grudnia 1878.
(7574) W-^iMissacmie.

L 7333. 0. k. sąd powiatowy w Ja- 
złowcu uwiadamia, iż złożone zostały u nie
go do po wszech* ego prząjrzeaia arkusze po
siadania i inue akta służyć mające do zało
żenia księgi gruntowe] dla gminy katastral
nej Połówce.

Zarzuty przeciw prawdziwości arku- 
szów posiadania w.mszune być mają w są
dzie tutejszym do duia 23 grudnia 1878 w 
którym to dniu dalsze dochodzenia przepro
wadzone będą.

Jazłowiec dnia 14 grudnia 1878.
(7578) 4 £ g l o s z e u i e

L. 5802. C. k. sąd powiatowy w Mi- 
kulińcaeh zawiadamia iż złożone zostały u 
niego do powszechnego przejrzenia arkusze 
posiadauia i iune akta służyć mające do za
łożenia księgi hipotecznej dla gminy Magda- 
lówka z ni.ejscowośi-iami Teklówką i My- 
tuicą.

Zarzuty przeciw prawdziwości arku- 
szów posiadania wnoszone być mogą w są
dzie tutejszym do duia 27 grudnia 1878 w 
którym to dniu dai-ze dochodzenia prowa
dzone będą.

Mikulińce 15 gruduia 1878.

(7497 1— 3) E d y k i .

L. 27816. Ok. Sąd krajowy w Krako
wie podaje do wiadomości, że w drodze e- 
gzekucyi orzeczenia król. gł. miasta Krako
wa z d. 5 lutego 1874 1. 29169 uznającego 
realności pod i. 183 D-. VIII (Nr. 116 lit. 
A. B. G. i). E Gm. X.) w Krakowie poło
żoną za pustkę i na zaspokojenie kosztów e- 
gzekucyi odbędzie się w c. k. sądzie krajo
wym w Krakoaie przymusowa sprzedaż tej 
realności przez publiczną licytacyę w dwóch 
terminach dnia 21 stycznia 1879 i 25 lute
go 1879 każdym razem o godzinie 10 rano 
pod następującymi warunkami.

L Przedmiotem lieytacyi j - s t  realneść
pod 1. 183 D*. VIII (Nr. 116 iit. A. B. 0.
D. i E. Gm. X.) w Krakowie na 1806. złr.
oszacowana.

2. Za cenę wywołauia ustanawia się 
wartość szacunkowa poniżej któiej realność 
sprzedaną nie będzie.

3. Uhęe kupna mający obowiązanym jest 
pized rozpoczęciem lieytacyi złożyć do rąk 
komisyi hcytacyjuej jako wadyum 1j10 część 
eony szacunkowej to j st 181 złr. w. a.

Na wypadek gd*by realność na usta
nowionych d w ó c h  terminach nie była sprze
daną przynajm - iej za cenę szacunkową, usta
nawia się termin .-ądowy na dzień 27 lu
t e g o  1879 o godzinie 10 rano, a to celem 
ułożenia ułatwiających warunków sprzedaży 
na który to termin sądowy wezwaui zosuja 
wie zycieli hipoteczni z tym dodatkiem, że 
mestawający jako przystępujący do większo
ści g ł  isow uważani będą.

Reszta warunków licytacyjnych, a t i  o- 
szacowa.jia i wyciąg hipoteczny w registra
turze sądowej a w dniu licytacytacyi w biu
rze. komisyi licytacyjnej p r z e j r z a n e  być mogą.

O tem z a w i a d a m i a  .-uę obie strony, wie
rzycieli wiadomych do rąk własnych, a wie
rzyciela z m ie jsc a  pobytu niewiadomego Sa
muela R o s n e r a  za3 tudtież tych wszystkich 
którzy by P °  dum 9 września 1 8 7 8  do  hipo
teki weszli lub którymby uchwała licytacyę 
rozpisująca z jakiegokolwiek powodu przed te
rminem lieytacyi doręczoną być nie mogła do 
rak dla nich ustanawiającego się kuratora 
adw. Dra. Ferdynanda Wilkosza z substy
tuc ją  adw. Dra. Wędrycbowskiego i przez 
edykta.

Kraków d. 15 listopada. 1878.

(7351 3— 2) O g ł o s z e n i e .
19430. Z. c. k. sądu obwwodowego 

Tarnopolu podaje się do wiadomości, że wy
bór pana adwokata dr. Manlei aa  zarządcę, 
zaś p. adw. dr. Horowitz na zastępcę za
twierdzony został w sprawie krydulnej Chu- 
ny Zilz. Tarnopol d. 23 listopada 1878.



8
(7282 8—3) E d 7 k t,

L. 30148. C. k. sąd krajowy jako han
dlowy w Krakowie na zasadzie §. 63 ordy
nacji konkursowej zezwoli! na otwarcie kon
kursu na majątek Samuela Goldllussa wła
ściciela łaźni parowych w Podgórzu a mia
nowicie na majątek ruchomy gddiekolwiekby 
się takowy znajdował u na majątek nieru
chomy o tyle, o ile takowy położonym jest 
w tych krajach w których ordyaaeya kon
kursowa z dnia 25 g rudn ia l868 obowiązuje.

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się pana ces. król. sędziego powiatowego No- 
waczyńskiego w Podgórzu a tymczasowym 
zarządcą masy p. adw. Szczerbińskiego z 
substytucją p. adw. Trojnalskiego.

Wierzycieli wzywa się niniejszem aby 
na terminie dnia 12 grudnia 1878 przed 
komisarzam konkursowym wyzua<*zonym za 
przedłożeniem dokumentów któreby ich pre
tens je  wykazywały oświadczyli się co do 
potwierdzenia tymczasowego zarządcy masy 
lub co do ustanowienia innego tudzież aby 
wybrali wydział wierzycieli.

0 . k. sąd krajowy wzywa tych wierzy
cieli którzy swych pretensyi przeciwko ma
sie konkursowej chcą dochodzić aby tako
we nawet w tym przypadku gdyby się pro
ces w toku znajdował do dnia 13 marca 
1879 w c. k. sądzie krajowym w Krakowie 
podług przepisu ordynacji konkursowej un i
kając szkodliwych skutków prawa zgłosili a 
na terminie nadzień  3 kwietnia 1870 o go
dzinie 10 z rana w biurze komisarza kon- 
ku owego oznaczonym wywierzyteloili i swo
je wnioski co do oznaczenia pierwszeństwa 
swych pretensyi poczynili.

Wierzycielom którzy pretensje swoje 
zgłoszą a na owym terminie będą obecni 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli którzy dotąd obowiązki te spra
wili powołać ostatecz-oie osoby w których 
zaufanie pokładają.

Wierzyciele którzy w Podgórzu lub w 
jego pobliżu nie zamieszkają winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w Pod
górzu lub Krakowie zamieszkałego w celu do
ręczenia uchwał sądowych w przeciwnym 
bowiem razie na wnios k komis-rza konkur
sowego. wierzycielom rze-zonym na ich nie
bezpieczeństwo i koszt kurator ustanowionym 
by został.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa
nia konkursowego umieszczone będą w u- 
rzędowej „Gazecie Lwowskiej14.

Termin do likwidaryi oznaczony j r s t  
zarazem terminem co do układów z wierzy
cielami.

Kraków dnia 23 listopada 1878.
(7501 3— 3) E  d  7  k  L

L. 12522. W dniach 16 st-yczoia, i 3 
lutego i 13 marca 1879 każdym razem o 
godzinie 9 z rana oiń.ędz-e się w gmachu 
tutejsz-go sądu egzekucyjna sprzedaż przez | 
publiczną licytację realności włościańskiej 
pod 1. k. 14 rep. 132 w Zwięczycy położo
nej, Antoniego i Zofii Kruczków własnej z 
z wyłączeniem dwóch kawałków grutu z tej 
realności w płaszczyźnie 6 morgów sprzeda
nych Ann 'e  z Sznbrów Pudłowej oraz z u- 
wzghdtreniem  dożywotniej wymowy dla ojca 
egzekutówJana Kruczka.

Cena wywołania 440 zł. w. a., wadyum 
44 zł. w. a.

Resztę warunków licytacyjnych prze
glądnąć można w regi>tratn ze sądoww.

Bzeszów doia 22 listopada 1878.
(7479 2—3) Obwieszczenie.

L 5018. W  dniach 7 stycznia, I I  l u 
tego i 11 marca 1879 każdą razą przed po
łudniem sprzedawana będzie w tutejszym s ą 
dzie przymusowa przez publiczną lh j  tacy ę 
realn ść pod nr. k. 93 w Grębowie położo
na Felic jana  Gołębiowskiego własna na w y
dobycie należytości Judy Adwokata w ilości 
1225 zł. w. a. z pu.

Cenę wywołania stanowi 5450 zł. z 
której 10 pre chęć kupna mający jako za
kład przed rozpoczęciem licytacji do rąk ko
misyi licytacyjnej złożyć mają.

Warunki licytacji wolno przejrzeć w tut 
registraturze.

Rozwadów dnia 7 s orpni i 1878.
(7354 2— 3) E  d  7  k  t. L 11882

Ck. Sąd powiatowy delegowany w Tar
nopolu ogłasza, że Mikoła j  Óuyśków z Do- 
mamorycza za marnotraw-cę jest uznany. Ku
ratorem Pańko Doli zny.

Tarnopol dnia 30 sierpnia 1878.
(7122 3 —3) E  d 7  k  h

L. 13463. C. k. sąd obwodowy w Sam
borze niniejszem zawiadamia z miejsca po
bytu niewiadomym Rudolfowi Haim de Hainu- 
hofer i Krystyanowi br. Leiningen, że A n
tonina Kriegseisen wniosła pod dniem 3go 
września 1878 1. 13463 pr.,śbę o wydanie 
polecenia Rudolfowi Haim de .Haimhofer 
względem wykazania, że preaotaeya sum 
500 zł., 100 zł. i 460 zł. ra. k. w stanie 
biernym realności pod 1. k. 32/28 obecni" 
28/85 dal-j realnoś- i pod 1. k. 68/88. i g ra n 
tów Dom II i I I I  p. 353 i 354 zapisauych 
w Samborze położonych Dom Y pag. 372 n. 
11 on. Dom IV pag. 19 i Dom III  pag. 211 
uwidoczniona jest usprawiedliwioną, lub ter

min do usprawiedliwienia takowej jest za
strzeżony, gdyż w przeciwnym razie takowa 
z nadciężarem t. j, ze sumy 1236 zł. Just. 
12 pag. 321 n. 1 on. dla Krystyana hr. Lei-
niugen zesłanie wykreśloną, wskutek czego 
pod dniem dzisiejszym wyznaczono w po 
wyższym celu termin na dzień 10 stycznia 
1879 o 10 godzinie rano w tutejszym sądzie 
i zarazem ustanowiono dla z miejsca pobytu 
niewiadomym Rudolfowi Haim de Haimhofer 
i Krystyanowi hr. Leiningea kuratorem a 
to pierwszemu adwokata dr. Pawlińskisgo, 
drugiemu adwokata dr. B-idzynowskhgo, któ
rym odpowiedne informacje udzielić lub in
nego sądowi oznajmić się mającego zastępcę 
postanowić mają.

Sambor dnia 30 września 1878.
(7172 3— 3) O b w i e s z e & e n l e .

L. 7652. Dnia 13 stycznia, 12 lutego 
i 12 marca 1879, każdym razem o godzinie 
10 przed południem odbędzie się w sądzie 
tutejszym publiczna egzekucyjna l i c y t a j a  le- 
alności 1. 3. w Gizowy ad Borowa dłużnie?,ki 
Maryanny Mysonowej i nie objętej masv 
spadkowej ś. p. Mateusza My sony włastej, 
na pokrycie pretensji Izaaka Kleina z Miel
ca w kwocie 157 zł. a. w. z pa. Cena wy
wołania wynosi 405 zł. Resztę warunków 
przejrzeć można w tutejszosądowej registra- 
turze.

O. k. sąd powiatowy.
Mielec dnia 29 października 1878. 

(74,34 3— 3) L. 298
O g ł o s z e n i e  k o n k u r s u

Na podstawie uchwały Reprezentacyi 
król. stoł m. Lwowa z dnia 2S listopada b. 
r. rozpisuje się niniejszym konkurs na posa
dę adjunkta miejskiej Izby obrachunkowej w 
V. randze etatu służby miejskiej z płacą ro
cznych 900 zł kwaterowem 240 i pięciole
ciem po 100 złr. a. w.

Od kandydatów wymaga się dowodu u- 
kończeoia 6 klasy gimnazjalnej lub tejże 
klasy szkoły realnej albo naukowego zakła
du handlowego upoważnionego do wydawa
nia świade tw, tudzież złożonego w publi
cznym zakładzie z dobrym postępem egza
minu z rachunkowości kameralnej lub ku
pieckiej nadto dowodu dostatecznej praktyki 
w zawodzie rachunkowym.

Podania zaopatrzone wymaganemi do
wodami należy wnieść we wł*ściv-j drodze 
do prezydyum Magistratu w terminie do 
końca grudnia 1878.

Od Prezydyum Magistratu król stoł. m.
Lwowa dnia 7 grudnia 1878.

(7431 3 —3) E  d  y  k  t .
L. 5268 O. k. sąd powiatowy w Ra

dymnie przeprowadzi w dniach 16 stycznia 
17 lutego i 17 marca 1879 zawsze o godzi
nie 10 rano egzekucyjną licytacrę rea!u- ś-i 
pod nr. 71 w Zaleskiej Woli położonej, ciała 
hipotecznego ni-stanowiącej dłużnika Jędru- 
i ha  Dmytry»zytia własnej w sprawie zakła
du krtdttow> go włościańskiego przeciw J ę 
ci ruchowi Dmytryszynowi pto 500 zł. z po.

Cena wywołania ustanowioi a na 250 zł.
Wadyum 25 zł., resztę warunków wol

no przejrzeć w sądzie.
Radymno dnia 20 września 1878.

(7415 3— 3) ^ k w f e s z c z e n l e .
L. 3585. C. k. sąd powiatowy w Cho- 

dnrowie podaj-* niniejszem do publicznej wia
domości że na zaspokojenie sumy 300 złr. 
w. a. z pa. przymusowa sprzedaż realności 
pod 1. k. 6 subrep. w Stanków cach poło
żonej dłużników On* frego i Lesia Kochan 
własnej w tute)szym c. k. sądzie w drodze 
publicznej lieytacyi na c. k. u przy w. Z k ł a  
du kredytowego włościańskiego dnia :

I. 9 stycznia _
II. 12 lutego 2S 

III. 12 marca 1:0
każdym razem o godzinie 9 przedpołudniem 
z tem przed f,ołudniem z tem przedsięwzię
tą zostanie, że na pierwszych dwó<*h termi
nach realność ta tylko za cenę wywołania 
600 zł. a. w. lub wyżej tejże, zaś na trze
cim terminie takie i niżej ceny wywołania 
sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10 proc. ceny sza
cunkowej.

Resztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć, możua w 
tutejszej registraturze.

C. k. sąd powiatowy
Ch dorów dnia 31 sierpnia 1878.

(7413 3 — 3) Obwieszczenie.
L. 8385. O. k. sąd powiatowy w Cho- 

dorowie podaje niniejszem do publicznej wia
domości, że na zaspokojenie sumy 147 złr. 
w. a. z pu. przymusowa sprzedaż realności 
pod 1. k. 18 subrep. w Hołdo wicach położo
nej dłużnika Audrusia Dereń v/ Dereńrzuk 
własnej, w tutejszym o. k. sądzie w drodze 
publicznej lieytacyi na rzecz <*. k. uprzyw. 
Zakładu kredytowego włościańskiego dnia :

I. 9 stycznia
II. 12 lutago 

III .  12 marca °  
każdym razem o godzinie 9 przedpołudniem 
z tem przedAęwzięfą zostanie, że na pierw
szych dwóch terminach realność ta tylko za 
cenę wywołania 300 zł. w. a. lub wyżej tej
że. zaś na trzecim terminie także i niżej ce

ny wywołania sprzedaną zostanie.
Wadyum wynosi 10 proc. ceny sza 

cunkowej.
Resztę warunków tudzież akt opisania 

i oszacowania realności przejrzeć możua w 
tutejszej registraturze.

0 . k. sąd powiatowy
Chodorów dnia 28 września 1878. 

(7464 3— 3) O g ł o s z e n i e .
L. 6151. W dn i ach  7 stycznia. 11 lu 

tego i 11 marca 1879, każdym razem przed 
południem, sprzedawaną będzie w tutejszym 
sądzie przymusowo połowa realności pod I. 
kou. 55 w Dąbrówce puiowsbiej położonej, 
spadkobierców Maryanny Środowej własnej, 
na zaspokojenie należytości Naftalego Tugend- 
hafta w ilości 151 zł. zpn.

Cenę wywołania stanowią 265 zł., za
kład zaś wynosi 27 zł.

W arunki lity  acyjne wolno przejrzeć w 
registraturze tutejszej.

Rozwadów, 27 września 1878.
(7398 3— 3) E  d  y  k  ( ,

L. 3241. Na dniu 7 styezuia, 4 lutego 
i 4 marca 1879, każdym razem o godzinie 
!0 . rano od ljdzA  się w c. k. sądzie powia
towym w Gorlicach publiczna przymusowa 
sprzedaż gospodarstwa pod 1. 16 w Bauicy 
Andrija Horbala własnego na rzecz zakładu 
kredyt o w ego włościańskiego.

Warunki licytacyjne można w sądzie 
lub przy licytacji u komisarza przejrzeć.

G. k. sąd powiatowy.
Dukla 4 sierpnia 1877.

Doniesienia prywatne.

KANTOH W Y M I A N Y
e .  k .  a p r z .  g a l i c .

A kcyjnego  B an k u  H ipo tecznego
k u p u j ©  i  s p r z e d a j e

wszystkie efekta f monety
pod warunkami najprzYstępniejszemi.

6w|o L I S T A  H I P O T E C Z N E ,
które  w ed ług  p ra w a  z dn ia  1 lipca 1868 (Dz. p. P., XXXVIII, Nr. 93) 
i najwyższego post. z dnia 17 g ru d n ia  1871 r. mogą być użyte do iukowa- 

Jj n ia  kap ita łów  funduszow ych, pup ila rnych , kaueyi m ałżeńskich wojskowych, 
n a  kaucye  i w a d y a , — są w temżs kantorze do nabycia.

W szystkie polecenia z p row in cji wykonują się bezzw łocznie po kursie dziennym, bez 
doliczenia prowizji. " (5835 23 -? )

(7495 3 — 3) ' L. 12721/A.

Pierwsza węgiersko galicyjska kolej żelazna.

W  myśl postanowienia X. (zwyczajnego) ogólnego 
zebrania akeyonarjuszówj pierwszej węgiersko-galicyjskiej 
kolei żelaznej nastąpi wypłata kuponu od akeyj pierwszej 
węgiersko - galicyjskiej kolei żelaznej płatnego na dniu 1 
stycznia 1879 r. w c. k, uprzyw. austr. Zakładzie kredyto
wym dla handlu i przemysłu w Wiedniu w ten sposób, 
że w czasie od 1 stycznia do 30 czerwca 1879 r. za ka
żde 36 kuponów wydaną będzie jedna obligaeya II emisyi 
na 200 złr. w. a. w srebrze imiennej wartości wraz z ku
ponami, z których pierwszy dnia 1 lipca 1879 r. płatny.

Kupony od akeyj dnia 1 lipca 1878 r płatne, które 
do 31 grudnia 1878 r. do spłaty wniesione nie będą, zo
staną w czasie od 1 stycznia 1879 r. do 30 czerwca 1879 
r. także tylko obligacyami II emisyi z kuponami od 1 li
pca 1879 r. spłacone.

P. T. akcyonarjusze, którzy mniej jak 36 płatnych ku
ponów posiadają winni swe kupony do ilości 36 sztuk w 
porozumieniu z innymi akeyonarjuszami uzupełnić'; w 
celu ułatwienia tego uzupełnienia będzie główna kasa 
Towarzystwa (we Wiedniu IX Kolingasse 17) kupony 
w ten sposób zbieraó, iż od stron także mniej jak 36 
sztnk przyjmie, które jednak tak długo tylko jako de
pozyt uważane będą, dopóki ilość' 36 kuponów zebraną 
nie będzie. Przypadająca za te kupony obligaeya zostanie 
ile możności najkorzystniej sprzedaną, uzyskana zaś go
tówka będzie w wypadającym stosunku między deponu
jących właścicieli kuponów rozdzieloną.

Pośredniczenie wykonuje główna kasa Towarzystwa 
bez prowizyi.

Kupony należy wnieść do e. k. uprzyw. austr. Za
kładu dla handlu i przemysłu w Wiedniu równie jak
do kasy głównej Towarzystwa według spisów, do któ
rych formularzy bezpłatnie tamże dostać można.

Wiedeń, dnia 15 grudnia 1878 r.
Od Mady zawiadowczej.

(Przedruk nie będzie pis* my.)
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o p n M ł  j .ż p ra .ę  rozsvl.ii.iy z staje ty >1 
którzy powieść tę prenum erow ali przez ks:ę- 

garnię
G u b r y n o w ic z a  i  S c h m id ta

l i w o w i e  
wydanie dalszych 2 tomów nastąpi 

w krotce.
Cena egzem plarza 5 zlr. 8 0  cnt. 
O la  p renum eratorów  „Gazety  
Łw ow sltie j“  ty lko  po 3  zlr. 6 0  e t .ner Pieniądze prenmneracyjno przyjmuje A d m i
n i s t r a c j a  „ G a z e ty  L w o w s k ie j "  lul> 
p o w y ż sz a  k s ię g a rn ia .
(7566) L. 1469.

Ogłoszenie.
Wydział p o w i a t o w y  brzeżański w myśl 

§. 30 list. o repr. pow. ogłasza niinejszein, 
iż budżet Eady powiatowej brzezińskiej na 
rok 1879 począwszy od dnia 13 grudnia b. 
r. jest złożony w kaneehryi Wydziału po
wiatowego do przejrzenia przez opodatko
wanych w powiecie.

Brzeżany dnia 13 grudnia 1878.
Prezes

W ładysław  br. Czechowice.
L. 5953. (7560 1 - 3 )

Obwieszczenie.
D y re k c ja  galicyjskiego T o w arz y 

stw a kredytowego ziemskiego obwie
szcza niniejszem, że na podstawie §. 
63 n sta w, kapitały 4 .109 zł. 1 kr. 
m. k. czyli 4 .314 zł. 47 et. w. a. 
i 5 .598  zł. 44 ct. w. a. listami zasta- 
wnemi, z większych sum 8.900 zł. m. 
k. i 6 .800 zł. w. a. na hipotekę dóbr 
Hnatkow ice  w powiecie przemyskim 
położonych Haliny Bieniaszewskiej w łas
nych, z tego Tow arzystw a wypożyczo
nych. z dniem 1 s tyez ira  1877 jeszcze 
pozostałe, wraz z odsetkami i im leży- 
tościami podrzędnemi, właścicielce 
tych dóbr wypowiedziane zo-tąją. z 
tym dodatkiem, ażeby w przechigu 
sześciu miesięcy takowe pod ryg  >rem 
egzekucyi, mianowicie licytaeyi dóbr 
hipotece podległych do kasy gabc. T o 
w arzystw a  kredytowego ziemskiego 
by ły  złożone.
W e Lw owie d. 23 października 1878.

Pierwsze stowarzyszenie p i i c j i
1  a * _  s u ,

w  G u m ,p o ld sh irch cm ,
stowarzyszenie zarejestrowane 

. rozsiła oryginalne wina górskie w łuskach to 
j 20 do 60 zł. w. u. od hekt i w półlitrowych 

flaszkach po 25 do 50 <t. Dostar za się także 
| przedniejsze gatunki wina w paczkach zawiera
jących 12 buteb k po 6 zł w a loco dw orzec

w Grumpuldskirchen.
Pi wni ce  w G rum puldskirchen p rzy  kolei po- 

ł u d n :owyj N iż. A us r  (7360 3—3)

Wyszynk w ina w  W ie d n iu, m iasto  
D orotheagasse 12.

ggp C e n n ik i g r a t is  i f r a n c o , -yg

Taniej jak  we wszelkich Bazarach!
poleca znany z taniości

:m m : m , ZHT

Nakla dem

BRACI JELENIÓW
w  P r z e m y ś l u

opuściło świeżo p r a sę

d z ie ła  p o d  ty tu łe m

Kuchnia polska
czyii dokładna i długą praktyką wypróbowa
na nauka sporządzania notraw mięsnych i 
postnych, tndzmż pr/.ys .osobimiia rozmadod) 
zapasów rpiż -roi, n<vj.*dVii.‘7, , * ajraoini i

nsjzdrowiej.
przez J ó z e f a  S c l i m i d t a

z n a n e g o  k u c h m i s t r z a  p o l s k i e g o
C e n a  e g z e m p la r z a  2 asl. Oprawo w nłćtno 

angielskie 2 z ł. 50  et. (7587 1—3)

Henryka Moliera
róg ul. H alickiej l. 6. 

O łó w a iy  S k ła d  z a b u n e k  
( l in  t H ia t e k

L a l k i  pysznie uli erane, sztuka po 30, 4 '1, 50, GO 
8o ot,, 1 ł. r»*> dn io  zf.

L a l k i  uieubierane z w fasami i bez. szt. po 10 20 
25, 30, 40, 5 , 60, *0 ct.. 1 zł. do 10 zł. 

P a ja c e  w wielkim wyborze, szt. od 15 ct. do 2 zł. 
Z a b a w k i  pomysłu Frobla, um ysł rozbudzające i 

nauczające, dla wieku od 5 do 12 lat, szt. po 25, 
o;i i0, 50, Uu, 80 e t,  1 zł do 5 zł.

G ry  T o w a r z y s k ie  w wielkim wyborze tak dla 
dziatek jako też i dla dorosłych, szt. od 20 ct 
do 5 zł.

P u d e łk o w e  rz e c z y  przedstawiające wsie, go
spodarstwa, żołnierzy, naczynia kuchenne i inne 
rzeczy, szt po 1", 20, 30. 40, 5 , 60 .80  c t , 1 zł. 

L a t a r n ie  m a g ic z n e  i Camera obscura, szt po 
1-20, 1 50, 1 80. 2 do 25 zł.

Z w ie r z ą t k a  na kółkach skórką obciągane, krzy
czące i zwykłe, s/.t po U1, 20, 30, 40, 50, 60, 80 
e t , 1 zł. do 5 zł 

P o w o z ik i ,  wózki, koleje żelazne, omnibusy, sztk 
od 15 ct. do 5 zł.

P a ła s z e ,  karabela, strzelbkl, pistolety, czaka, tor
nistry. szt. od 50 ■ t. do 5 zł.

K a t a r y n k i  o jednym , dwóch, 3ch i łrech  kaw ał
kach, s t po 3, 9, 12, do 24 zł. 

lu s t ru m e n ta  dla dziatek jako to : trąbki, flety, 
pianina, harm oniki, szt. od 10 ct do lO zł. 

W ie lk i  w y b ó r  drobiazgów do ubrania B o ż e g o  
D r z e w k a ,  jako to: lichtarzy ki, kulki, balony, 
atrapki, świeczki, szt. od 1 et. do 25 ct.

Sprowadzając towar bezpośrednio z pierwszych 
źródeł, moce dać towar jak  najtaniej.

Dziękując publiczności za doznane łaskawe 
w zgkdy p-leeani i nadal dziękując za zaufanie i po
parcie mej firmy

Cen ki na żądanie franko.
Ł a s k a w e  /Jeeetiia  •*. p ro w in c y i z a ła -  
tw in in  j a k  -wtf su m ie n n ie j.  (7439 2—?)

FRANCISZEK KOZŁOWSKI
p r sy  ulicy  H alow ej l. 19 

v is  a  v is  k o ś c io ła  B e r n a r d y n ó w

pod Krakowiakiem
poleca s"ó i  nowo otwarty .»bf cie zao
patrzm y H a n d e l  w i k t u a ł ó w
wszelkiej h; i.Mg,.ryi, przeważnie ąki 
par. < w ej z m im ów  amerykański h tu 
dzież główny skład krup perłowych i 
jęc'mie;..!łjc‘i z fabriki krajowej Stani
sława Armaty-a w Borku Nałęckim pod 
Krakowem i sprzedaje po cenach fa
brycznych t k częściowo jakoteż i hur
townie. Z powodu nadchodzących świąt
zniżyłem ceny mąki i sprzedaję naj

piękniejszą po 2 1  cnt. za kilo. 
Polec.- jąc się względom Szanow. 

publiczności, a staraniem im jem będzie 
rzetelnością i skrzętną usługą zjednać 
sobie względy szanownych o db io rów  

(7483 2 —3)

||®E®8 «E ® S ® M ® b  ® a»H®H®S®B®H®B® 2

GWIAZDKĘ •  i
JTJ Nakładem Księgarni £

|  G E B E T H N E R A  I WOLFFA w Warszawie S
a  w Ys/.h z d r a k  u  n a s ta m i  I lii i *.t> no  W Pi dzipJa. HI Q lYipAilfyinwrT * US-Jw yszij  z d ruku  następu jące  nowe dzieła dla młodzieży:
£ g  P r s e y g o d y  p o d r ó ż n i k a  i  m y ś l i w e g o  w  A f r y c e  z a -  S
£  c h o d u i e j  ,  przystępnie opowiedziane przez Pawła d a  Chaillu, p r z e - §

łożył A . Wrześniowslii z 4 rycinam i, kartonów. 2 zł. ®
P o r w a u a  s i o s t r a ,  przez Mayne-ReicFa, przekład z francu- j i f

skiego P. S. z 1 rycinam i, kartonów. 1 zł. 65 ot. ■
% % 's p o m s i i c n i a  w y g n a n k i  przez Paulinę Kraków. W ydanie  

g e z w a t t e  z 6 rycinami. kartonów. 1 zł. 50 ct.
®  W z ó r  d o s l i ó i i a l ę j  c l i r z e ś c i a n k i  w tegoozesnym świeeie 
g  żyją,oej czyli żywot  ̂W i r g i n i i  B r u w i  -  C r r a a s c i  zmarłej w Rzymie 
®  w r. 1840 po włosku napisa ł O. W entura  de R a d k a  a na  polski p rze 

łożył Ksiądz Prokop kapucyn. W ydanie  d rug ie  1 zł. 50 et.
Powyższe dzieła znajdują się na sk ład /ie  g łów nym  w księgarni 

G. Gebethnera i Spółki w Krakowie, i są do nabycia  we wszystkich 
księgarniach m iejscowych i na  p r o w i n c j i /

^  (7583 2 - 6 )  ___

M g ® a ® a w ® s ® E ® a i ®  iS ® i® a ® a ® a ® B ® a ® S

L . 23650 Ces. kr

Kolej galicyjska

uprzy w. (.3—3.!

Karola Ludwika.

Dostawa węgla drzewnego miękkiego ewentualnie 
twardego, potrzebnego dla warstatów we Lwowie i Prze
myślu na rok jeden ewentualnie na lat trzy rozdaną bę
dzie za ofertami.

Oferty opieczętowane ostemplowane marką stem
plową na 50 centów* i o pisań - : oferta na dostawę węgla 
drzewnego winny być wniesione najdalej do 28 grudnia 
b. r. przed południem do protokołu podawczego podpisanej 
Dyrekeyi ruchu.

Oferty nieostemplowane, nieopieezętowaue jakoteź po 
terminie wniesione nie będą uwzględnione.

Cena za hektoliter franko loco dworzec Lwów i 
Przemyśl ma być w ofercie dokładnie podaną, roczna po
trzeb dla Lwowa wynosi około 5000, a dla Przemyśla około 
2000 hektolitrów.

Bliższe określenia podają szczegółowe warunki do
stawy, które w oddziale materyałowym Dyrekeyi ruchu jako 
też w magazynach materyałowych we Lwowie i Przemyślu 
przejrzeć m zna.

Ze względu na warunki dostawy został węgiel drze
wny do grupy a wliczonym.

Lwów, dnia 14 grudnia 1878.
Dyrekcya ruchu.

W i e d e ń s k i e  p o d a r u n k i

!!na B o ż e  N a r o d z e n ie
Tyiko 1115 centów wal, austr.

kosztują 17 sz tu k  n a jn o w s z y c h  z a k a w e k  dla chłopców i dziewcząt k a ż d e g o  w ie k u
1 s t a n u ,  między tem i rzeczywiś ie p zepyszne i efektowne przedmioty, sprawiające zdziwienie.

Niechaj każdy kupuje ile m o ż n o ś c i  jak  najprędzej, ponieważ późniejszych zamówień nie będzie 
można tak szybko uskutecznić, gdyż przypuszczać należy, że to nadzwy-zaj tanie rzeczy szybko od
chodzić będą. Za powyższa t y l k o  5)5 e t .  wynoszącą kwotę, można dostać następujące 17 bardzo 
ciekawe zabawki, z którem i każde dziecko bardzo dobrze się zab aw i; m ianow icie :

1 cały g arn itu r nożów i widelców, 1 harmouikę, 1 konia na kołach, 1 balon do puszczania 
1 kompletny teatr, 1 piękną lalkę. 1 baranka z w ełną, 1 kasę oszczędności, ] pudełko żołnierzy, 1 
skakająeego dyabełka, 1 ptaszka, 1 krzykacza, 1 piękną książeczkę z obrazkam i d la  dzieci, 1 grę 
dzwon i młot, 1 ładną  trąbk 1 pudełko naczyn kuchennych, 1 etui z lusterkiem  i szpinką. To 
wszystko razem kosztuje t y l k o  0 5  c t .  by osiągnąć w.elkiego odbytu towaru

T y l & o  2  z ł .  0 S  o t .
cała bitwa żołnierzy w (Gerajewie, 1 karton z meblami, 1 karton kompletnego urządzenia ku 

chennego, 1 przepyszny balon z napisem do puszczania B alon  Captij\ 1 powabna gra cierpliwości 
i zatrudnienia d la chłopców i dziewcząt każdego wieku, 1 piękna kasa oszczędności, 1 szkatułka z 
wybornego drzewa, napełniona z 6 rączkami do piór, ołówkami. 5o piórami stalowemi, I wyborna to 
rebka na książki szkolne d la chłopców i dziewcząt, 1 cudowna kostka (do rzucania) napełniona z bon- 
bonami i przedmiotami stroju, 1 bardzo ładna lalka paryska, 1 woreczek na pieniądze napełniony 
monetami złotemi, 1 rzeczywiście przepyszny reinoutoar z pozłacanym łańcuszkiem, do naciągania 
bez kluczyka, 1 mechaniczny weloeyped jadący sam, 1 cudowny ptaszek, 1 trąba z „B ritania" me
talu, całkiem  nowa, 1 g ra  wybornych kart cudownych „patienceb 1 książka z obrazkami dla dzieci 
bardzo zajmujaea.

Wszystko razem kosztuje ty lk o  2 z l .  95 c t.

T y l S s o  4  z ł .  9 5  c t .
Jest to najkolosalniejszo co dotąd pod tym  względem ofiarować można : 1 przepyszne lusterko 

kieszonkowe z optycznem szkłem, oprawa ze srebra duńskiego z puzderkiem  na szpinkę, paryski 
ptak śpiewający w cudownej klatce, nowy balon Oaptiy z napisem, odgrywający podczas wzniesienia 
sic w powietrze arye 1 piekua lalka z włosami, bardzo wielka, z żywemi oczami, nie do zniszczę-

„Ostatnia róża11, 1 powabny koszyk promenado z różnobarwne mi haftam i. 1 dobrze opakowane pu
dełko żołnierzy przedstawiającymi» cała bitwę, 1 kompletny teatr do ustaw ienia, z wszystkiemi deko- 
racyam i, kurtyna i figury do sztuki „W ilhelm  l e l i  *, powabny zegarek z łańcuszkiem , 1 p iękna sza
bla metalowa, 1 strzelba „lefauelifiux,,) 1 torebka na naboje ze skóry lakierowanej, J bardzo zajm u
jąca  g ra  cierpliwości lub samozajęeia, profesora Gfuibena Blouchon, najciekawsze co dotąd w ynale
ziono dla dzieci dojrzalszego wieku, całem i dniam i mogą się. dzieci same zabawiać, nie straciwszy 
ochoty, co się dz eń w dzień powtarza, nawet starsze osoby zajmują siu tą  g rą ; mapa zaw ierająca 
wszystkio przybory do pisania, Het czarodziejski sławnego Mozarta, kostki czarodziejskie, wiedeńskie 
bonbony i przedmioty stroju, jak niem niej 2o dekoracyj do Bożego drzewka z 20ma elektrycznem i 
świeczkami. — rlo  wszystko razem  z góry na  dół kosztuje jeźli zamów.enia rychło w czas nadejdą

t y l k o  4  a ł .  9 5  c t .
Nauto jest jeszcze w zapasie olbrzymi skład  zabawek wszelkiego rodzaju. L alk i pujedyńc-ze 

do najwyborniejszych z ubraniem  lub b.-ż ubrania pa ct 20, 50, 1 zł. do 25 zł od sz tu k i; komple
tny ubiór żołnierski dla. chłopczyka do lat 10. m ianowicie: czako, wyborny karabin, szabla, patron- 
tasz, trąba, bęben, wszystko razem po z ł l -50. 2 50, 3 50, 4 i 8 ; uzbrojenie strażnika pożaiowego 
zł. 3 50, w ogóle każdy możliwy rodzaj zabawek o GO procent tańszy niż wszędzie indziej.

S p rzed aż  trw a  ty lko  od 3 0  pbździe in ika  d »  hońca grudn ia .

Grosser Ausferkauf der r a e ł ie M  Spielwaaren
Wiew, JP ra ters tra sse  16 .

(G640 6—61
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ID '' Z K I a -r c z ;
trudniący się od kilkunastu lat 

sp ecja ln ie  radykalnem leczeniem  
c h o r ó b  s k ó r n y c h  a  » a k ; i » e « I a  
k r w i  p o w s ta ły c h  i w a s n a e u i a u l e i s !  
n i l ,  s k u tk ie m  u a t l u ż y c i a  o s ł a b i o 

n y c h ,

ordyn. w  mieszkania przy alicy Wałowej 1 ,3 ,
o d  g o d * . 8 —10 i 3 —4.

(Także listownie przy ścisłej dyskrecji.)
Je^o „ P o r a d u ik “  w powyższych 

słabościach (drugie w ydanie) można na
być u autora Ł w księgarniach, po cenie 

A  1 zł. 20 ct. za egzemplarz 2 3 —?) f ! 9

mm , — ~g r

Koszule
sztuka z łr. 2, 2 50. 3 i wyżej.

Chusteczki
z kolorowym szlakiem  płócienne i batystowe, 
sztuka cnt 20, 30, 50, 65 do złr. 1, ładn ie  n a 
znaczone haftem, iitera, batystowe sztuka 30 ct, 

płócienne sztuka 75 cnt.

Kocyki
w ełniane, używane zam iast kołder, sztuka złr. 

3, 4, 5. 6, 7, 8, 10. 11, 12 do 14.

Ś c i e r e c z k i
do szkła i mebli, tuzin złr. 3'50, 4, 4 50 do 5

D e s z c z o c h r o n y
jedw abne w cenie złr. 5, 6. 7, 8, 9. 10 i 

wyżej.

P łaszcze
gumowe, angielskie, nieprzem akalne w cenie 

złr. 12. 14, 16. 18, 20 do 35 
Takżo polecam po najniższych cenach.

Na porę zimową
wielki w ybór pończoszkowy.-Ij towa
rów, kaftaników, spod ń, ńczoch, 

sk a rp c e k .
Koszulo flanelowe, ogrzewaczy na żołą

dek, p .ń<-7/ ' c h  myśli w ssi '  h i t. d.

Wielki wybór
P ł ó t n a

i stołowej bielizny
z pierwszorzędnych fabryk najlepszej 

j kości, pod gwaraueyą.

F.S. BARD AST
- w r e

n a p rz e c iw  k o śc io ła  K a te d ra ln e g o  1. 9.
(6772 6 -12)

G. H E U M 0S
w e  L w o w i e

1. 3  u l i c a  S o b ie s fc i t ig ©
1 i» iu  l i a n , i i , , j .  3 7  K y n c k

Mam zaszczyt polecic Szanownej publi
czności mój najpierwszy i najobfitszy s k ła d  i 
handel

produktów mlecznych
sprowadzanych wprost z Karpat, a wyrabia
nych przezemnie samego, mianowicie :
Ser pół m- ntalski . . . .  pół kilo 60 ct.

szwajcarski 1. gatun.-k . „
.  ,  II.  • a

„ zwany Kiihbacht-r . „
„ limburgski . . .  • n
B R o m a d o u r ............................  »
„ kminkowy z masłem i jajami „

Masło karpackie codziennie świe
żo wyrabiane niesdone . „

„ sakież same ni-co s łone „
„ do potraw I gatunek „
„ dtto I I  „ >.
„ dtto III. „ „

dtto IV ...........................
Karpacka śmietana gęsta do kremów 1 litr tiO

kwaśnan “
śmietanka słodka 

„ podśmietanie
B mleko kw śne . . .
n mleko słodkie . . . .
, maślanka . . . . „ 1 ''

Wszystkie powyższe prodnkta sprowadzam ś -ne- 
że codziennie koleją wprost z K a j \ i t  
Dziękując za dotychczasowe względl, pole

cam się i nadal łaskawym względom Izanow- 
nej publiczności i zostaję /

uniż/mym sługą
G H e u m o s

ul. Sobieskiego 1. 2 dum Wgo. 
Wieczyńskiego we Lwowie. 

Zamówienia naprowincyęuskutecznian odwrotnie, 
O i s n t h l ł e n i  t a k i ©  p o k ó j  d o  

ś n i a d a ć ________(7440 3—3)

40
20
50
50
50
50

80
72
60
50
45
38

48
40
20
12
12

J a g r o d a  narodow a,
^  fr.

Medal Z i u t y  etc.

ELIXIR WINNY 
WZMACNIAJĄCY, PRZECIWGORĄCZKOWY 

1 POWRACAJĄCY SIŁY 
Zawierający wyciąg z trzech gatunków 

ahininy, zalecany przez lekarzy przeciw 
wynędznieniu, braku sił, bladaczce, upo

śledzonemu trawieniu, zimnicom 
zadawnionym i  uporczywym, trudnemu 

przyjściu do zdrowia, etc.
W  PARYŻU, 22 & 19, ULICA DROUOT.

We Lwowie w a' tece f’ Mikoiasoha, w Krakowie 
U PP. Trauczyńskiego i Redyka, w Czerniowcach, a 
P.GollchowsIiiego. w Poznaniu, u Doki. Minkiewicza.

(5487 5 -5 )

s y l i l H y c z n c  czyli u 
neryoznn tak świeżo po

wstałe jakoteż zanie ibane lub źle wyłożone, ..szelkie 
inne tympodobne słabości, zgubne skutki s a m o -  
g w a łtu , n. p. osłabienie nerwowe, upływ  nasienia, 
impoteneyę, początki suchot itd., lee/.y na. po 1 itawic 
ścisłych badań i licznych doświadczeń podług najpe
wniejszej w żadnym kierunku nieszkodliwej metody, 
gruntow nie i pod najściślejszą dyskrecją , specyniista, 
chorób syfilitycznyeh i skórnych, praktyczny lekarz 
medycyny, chirurgii i akuszeryi

J A M  K U R F I E L ,
przy ulicy Sobieskiego n r  12 w domu n. Dałutowskiu- 
go we Lwowie; ordynuje od 9 tej do 1' tej przed i od 
2giej do 5tej po południu. Zamiejscowym, którym na 
przeprowadzeniu k u rac ji w ścisłej dysk recji (u ma
łych m iastach i wsiach prawie nieinożebnej) zal-żyć 
powinno, udziela rady listownie i wyseła lekarstwa 
w ten sposób, iż adresat najmniejszemn podejrzeniu 
uledz nie ruoże, (0443 15 10

jWT E  gzamino’wa my
B" 5  Hi" 32 lat liczący, żonaty który

j L ł u u W j . A i - B Ł ę  od roku 1874 w charakterze 
z a p r z y s i ę g ł e g o  O E O M E T K T  przez w ła
dze sądowe do czynności m ierniczych ze założeniem 
nowej tabu)i połączonych, a przez władz- polityczne 
do czynnos" hydro - te hnieznych i przez stronj pry
watne do wszelkiego rodz..ju pomiarów polnych uży
w any. załatw iający również wszelkie czynności niwe
lacy jn e , Drenowania w celach meljoracyjrjyeit. obli
czenia budowniczo we wszystkich eałęzinch i piany 
konstrukcyjne. T aksacje  i stymizaeye Jasów’ , zaopa- 
trzony świadectwami rzadowemi poiuienionyeh władz 
poszukuje posady, jako leśniczy i geom etra, admim 
strator lub sekretarz.

Do czasu zawarcia umowy na posadę przyjm u
je czynności powyż wymieniono w drodz ■ "akordu 
załatw ienia , nieliczne kosztów podróży.

Z le c e n ia  p o d  „ T  IC  C  I I  I k  i  S £  I i  
lO O O  p o s t e  r e s t n u t e  $ t n l n ł a w 6 w “

(7465 2 4)

N>
-

0  ^

J .  ki.

u  l i s t w o  S S m s S l  s t d c y a  k o l e i  
K rasne, ma na. sprzedaż B y c z 
ka rasy  oryginalnej Szwyc* w 
cenie 120 zl'.. t< d/.ież 3 pary 
p r o s i ą t  rasy  Berksuhir* i 1 
p ; u e  r  sv Y o r k s c l i i r e  w  renie  
1 para t. j. sami i sam ic

po 25 złr. (7417 3—3)

Nakiadem Związkowej drukarni we Lwowie 
wy s z e d ł z d r u k u

E O K  1878
illustrowany Kalendarz powszechny

g o s p o d a r s k a  i i n f o r m a c y j n y .
Prócz rubryk świątecznych i astronomicznych 

czarno i czerwono drukowanych, zawiera ten Ka
lendarz cenne a rtyku ły  z gospodarstwa, hygimiy, 
historyi naturalnej, także obfitą i doborową część be
letrystyczną, informacyjna i w zystkia zmiany zaszłe 
w ostatn im 'czasie co do przydzielenia miejscowości do 
innych starostw i urzędów pocztowych jako też w ła
ścicieli tabularnych w G alic ji i Bukowinie.

Egzemplarz Kalendarza Kosztuje 5 0  c t .  tuzin 4  z ł .
I ło  n abyc ia , w  1 K w ią z k o w e j d r u k a r n i
(w hotelu Zorza) i we wszystkich k s ię g a r i i ia c i i .

—  O   (6;,19 5 fi)

Skorowidz Galicyi i Bukowiny
z  m a p ą  ty c h  k r a jó w

ze s ta w io n y  n a  p o d s ta w ie  ź r ó d e ł  u rz ę d o w y c h  
p rz e z  H IP O L IT A  S T U P N iC K IE G O , 

uzupełniony dodatkiem zawierającym  zmiany zaszłe do 
ostatniego czasu <o do przydzielenia miejscowości do 
innych starostw i urzędów pocztowych jako też w ła

ścicieli tabularnych 
Cena ca łeg i  egzemplarza  I zł. 50 ot.,  samego 

dodatku 20 centów.
I l u  n a b y c i a  w l  Z w i ą z k o w e j  - d r u k a r k i  
(w hotelu Zorżaj i we wszystkich i t s i ^ g a r n j ą r

i ii ju iU tiu . L
B I I T

I

I l i ! l i  'j K u ił ICI

Cj ) rff it
i •ejt ,tk,Y. .i, r- ..'Z

ma zas...z;. t i iwi domi>: s;„ u o v n . o  I* . T .  
p « b l i r ż n o ś 0 ,  „e jego d,. st.e/.im A T JE - 
M E «  znajduj" „it od p a / . d - i m i  k a 1878 
przy  ulicy J a g i e l o ń s k i e j  I  dawniej 
(7487 2-5) Jezuickiej.

riiifitiyutiu puuiuiiM
na Giriccdkę i Nowy Bok

nńliMt: handel

Fr. Schubutha i Syna
Jy V  o  w i c  R ’ 5

Na żądanie wysyła szczj óL.we 
on ni ki. (7518 2—5)

-fi — r-tb?1

y  J S ® y S » y  K
z n a c z n e  t r b r i s p o r t aO d  dni i f i  1 7  b .  m .  o t r z v m y  » iić  b ę d z i e  c o  d z i e n n i e

ż y w y c h  r y b  j i f tnde l  k o r z e n n y

K a ro la  K lim o w ic zaK
w  o s o b n y m  lo k a l u  p r z y  u l i c  te itiTili ej I. 7 t a p r z e c i w  g ł o  
K . 4 e d r y ,  z a m i e j ^ 30w< z a m ó t v i e  i i a  z a ł a t w i a m y  z w s z e l k a  k u r a t n o ś c i a .  j Ą

1 w

X
€ >

c l i  d r z w i  X  
€

U  ł a s k a w e  z l e c e n i a  u p r a s z a  u n i ż e n i e

^  (7484 3 -4 ) j i t t m  j \ . v v m , o ' i i r t c z .K a r o l  K lim ,o w ic i

h e m o r o i d y , ,  i t p »
ao c. i k. nadwornego browaru ekstraktu sfodowa-o i fabryki wyro
bów słodowych JANA H0FFA w  W le ils a iia , €«iea.)beii,

n e rs f r a » 8 e  8 ,
W  u l t e r  s  d o r f ,  1 8 7 8 .

Ja n a  H«ffa wyroby słojowe mają w ogóle nadzwyczajną skuteczność, a każdy po win' 
się w takowe z;i | trzye. punie aż \ azin. nim ,tłlaru>-go obiegu krwi, osłabienia żołądka i prz 
hemoroidach prawic w okamgnieniu skutkują. Do tych wyrobów należą : wzmacniające piw
zdrowia z ekstra tu łod •wvnv ucontrowany i dla y>i -jsiowu-słabych tale dobroczynny ekstra 
słodowy, na onif jeszcz, rzm '■ u i ,jąca i z»kolada sfulowa i cukierki od kaszlu z ekstr: 
słodowego. j j r .  B a r t o s c h ,  prak lekar

Pierwsze, p̂rawdziw rkn i di juę oddzr . ijąco cukierki od kas/.lu z ekstraktu słodowego ..
rubn JANA HOFFA są owini te papierz. nicbie_kini -  Dostać możr...: L w o w i e  u p Juuś
Ik tira apt , u p. llucloo-, apt.; u p .  Karola B ałłobaaa  kupca tow. korzeń, i u p. Jana Miitle. 
k po* i u (>■ O KI, ,, mo.de. n kupo. i u p. 2 \  71/-— .:ttlLu:ttri,.za kupi W  T ;  , r  > ci© u p. tkłuj ,ntt 

M iildncra; w  P m m j e  In  n p. M. Knuj. W  j ś l a n i s ł a w o w i e  u pp. Wilk. Waldek & nj- 
8paib>v1ńercJh- kupi tow korz. ( '7 7 7  _-)

II.
Cu.

Wyroby z fabryk krajowych.
K  © © © I & u k  n a, Ł a ń c u c k i e  

Bundy do podróży
IEB 3 i . ~t stsbl jŝ unai-L<f =*■ n s a i u I s S L i ^ s s ^ s ń  fis: £  <ź̂

dŁ  « S L « »  ie . " O i y

PASY do D A SZYN i ilKLOCARŃ z najlepszych skór 
e U K T Y  P A R G I A l f f i a r E I  ' ^ i l n c s

O l i w ę  (1 o  J l a s / / v s a  i  S m a r o w i d ł o  d o  o s i  ż e l n z n y c l i
p o l e c a

G łó w n y  S k ła d  N asion
|  T I M P I Ł A  Ł C J € K I M ® 0

w e  L w c ¥ / ie 5
plac H alicki l. 13, w  f/maehu B anka hipotecznet/o.

' (7403 3 - 3 )
‘SĆ

- \  - I -  r.*»i ,  .  . -£«,
i.r? 7 - t ’ ■ - - . f Ą ,&K J ,  h* K  '

m r
C ie s z c ie  s i ę  d z ie c i !

Kto chce sprawić dzieciom swoim w święto Bożego N arodzenia w ielką pociechę, 
puje nasz łubiany

< Bazar na świętsi Bożego Narodzenia! ff
niechaj ku-

ty lk o  ałr. 4*08  w . a.za niesłychanio ta
nią cenę w . . .  .... .... - CI .-Ł -

S7 S / . l i l k  najnowszych francuskich zabawek, stosownych dla chłopców i dziewcząt każdego wieku
m ianow icie:

1 p a r y ?*■ i i c a t i *  ,.Tr;a c i f l ć  , bardzo zabawny i pięknie udekorowany.
1 S U  r z y n e c z h t t  m r o d z i o j i i k u  z a w ie r a ją "  schwytanego paszę, k tó ry  ohee u m y k a ć .

i l i i r o l o .  bardzo efekt! vny ciiłopne/ s viąte.;zny, zara/.cm boubonierka. ^
25 b a r d z o  p i ę k n y c h  d e k o i w y j  ,*t© « - r * © w k a ,  n ajnnwszego sposobu.

1 p i a n o ,  e egiinckie i ładne, luli i iioąo wynaleziony Metaiophon na którym  nawet małe 
dzi ci najpiękniejsze ^ruć mogą kawa) ii.

} c h i ń c z y k ,  m mlmniczny, zawsze ph i’ , ,  wzbudzający do śmiechu.
25 p i ę k n y c h  l i c h l n r z y U O w  do -L- ewka. S k j

1 | n p « h « k  k i o s k ,  rolioty wslncznoj > tw i-rająey rnchomogo latającego lvo lib i*i.
I p a j a c  sztuczny pokazujący nujpięki ,.z« sztuki. ^
1 d y a b c i  l e ś n y ,  który na wezwanie Język pokazuje.

25 ś w i e c z e k  i i f a i t n i n  c y j n y c h  roi.maitego koloru. f a
1 la ik  a  w  p o w o z i e ,  elegancko ubrana, która sic podczas jazdy porusza, trzepota i krzyczy. ^
1 s i n r o r z y u i a k n  k a r e t a  z uprzęginm.
2 k a n to ry  ■> wybornem i zabawkami d l i  chłopców i dziewcząt każdego wieku.

8 7  s z l n k .  W zystkie powyżej wy? .czegó", w e  87 ( h u k  oryginalnych fraucuzkieh zabawek ko- 'O g.
sztnją razom t y l k o  -4 z t .  6 S  c t .  '  O

Adr6SB
Z le c e n ia

ii t y l k o  4  asr. c t .
d e p d t  d e

W  i e n  M e l t i r i c h s l i o f  M a g a z i u e  8 — 9
pro a i icyi us»utcczttr' się szybko za uobramem należy ti.'ś<-i.

Z drkarni W LozirTskiego ul. Czarheckiego, dom, Wernera, 1, 12. n ip  -

554 6 - 6)

XXX%-


